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Nasi Mussolinkowie

JM?oslde cytryny na polskiej wierzb?ę. _
Marzenia o dyktaterze i pomarańczach
w Polsce. — Związek Ludowo Nśrodowy

w faszystowskiej koszuli.

Cielę’cy zachwyt ogarnia pewien od
łam społeczeństwa polskiego na samo

wspomnienie o Mussolinim. Zlewai

prawa słyszy się zachwyty i pobożne ży
czenia, aby Opatrzność i nam Mussoli
niego zesłała. W najgorszym razie zasta
wilibyśmy coś Wiochom, aby go nam

pożyczyli.
Zwolennicy rzą,dów a la Mussolini w

Polsce nie zdają sobie sprawy, że na pol
skiej wierzbie — w myśl przysłowia —

tylko gruszki się rodzą. Bo cytryny i

pomarańcze coprawda we Włoszech ,.zło
ciste stroją drzewa". W Polsce zaś jeno
się je zjada i przez to nasz bilans płat
niczy podkopuje.

Inna jest gleba i inny klimat we Wło
szech, a inny w Polsce. Inne też są cha
raktery. Co jest dobre dla Włoch, może

wydać bardzo niedobre rezultaty w Pol
sce. Co innego wołanie o silny rząd w

Polsce, a co innego tęsknota do metod

Mussoliniego.
Nasi domorośli Mussolinkowie nie

sdają sobie sprawy z różnicy, jaka za
chodzi między Włochami a Polską. Prze
dewszystkiem Włochy są państwem pod
wrzględem narodowym prawie że jedno-
litem. Garść Niemców w Tyrolu i Sło
weńców w Istrji stanowi tylko mały u-

iamek ogólnej liczby mieszkańców
Włoch, podczas gdy Polska posiada lud
ności obcoplemiennej przeszło 30 pro
cent. Pozatem Włochy uznane są jako
mocarstwo, które w koncercie europej
skim — obok Anglji i Francji — gra
pierwsze skrzypce. My zaś o uznanie na
szego stanowiska mocarstwow-ego ciągłą
toczymy walkę i długo jeszcze toczyć ją
będziemy musieli. w

Może więc sobie Mussolini pozwolić
na niejedno, coby Polsce zaszkodziło,
gdyby nasi dyplomaci chcieli podobnie
postępować. Pomijamy już zupełnie cał
kiem niedemokratyczny charakter rzą
dów Mussoliniego, który jest wpraw"dzie
reakcją na anarchję lewicy włoskiej, ale

nigdy ideałem być nie może.
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Mussofini a Niemcy i Polska’. Ostry
protest Mussoliniego przeciw’ mieszaniu

się opinji niemieckiej do sprawy Niem
ców w południowym Tyrolu (Trentino,
Górna Adyga) wywarł w’ielkie wrażenie

w całym świecie. A w Polsce tem wię
ksze, ponieważ prasa niemiecka w Rze
szy w sposób oszczerczy rozpisuje się o

r;ekomem prześladowaniu żywiołu nie
mieckiego przez polski. Nic dziwnego
przeto, że opinja polska powitała go jako
wystąpienie wysoce pożądane, bo oświet
lające w sposób właściwy oszczerczą
kampanją prasy niemieckiej przeciw
tym państwom, w których ludneść nie
miecka żyje. Tem ono było pożądańsze,
że ,pochodziło z tak wpływowej strony i
w skazywało na to, jak Niemcy ząchowu-
ją się w’obec mniejszości narodowych —

także polskiej w Niemczech.
Nie ulega wątpliwości, że Mussolini

oddał nam poważną przysługę, z której
dyplomacja polska może bić poważny ka
pitał -- jeżeli będzie umiała. Wszelako

cważyć nam należy, że nie dla naszych
pię’knych oczu tak postąpił, a tylko w

obronie swoich poczynań.

Przypominamy, że faszyści nietylko
wobec Niemcówwystępują tak ostro, ale
również wobec naszych pobratymców,
Słow’eńców w Istrji, którzy nie mogą być
uw"ażani jako ludność napływowa. Na
prężone stosunki między Jugosławją a

Wiochami w tem właśnie mają uzasad
nienie.
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Naszym Mussolinkom wydaje się, że

winniśmy we wszystkiem naśladować

metody Mussoliniego. Jeżeli chodzi o za
prowadzenie porządku w kraju, mogliby
śmy się zgodzić. Inaczej rzecz się’ przed
stawia w stosunku do mniejszoś_ci na
rodowych i państw ościennych, jak to

wynika z tego, cośmy wyżej powiedzieli.
Ni.e jesteśmy jak Włochy państwem pod
względem narodowym jednolitem ani u-

znanem mocarstwem. Dlatego też inna

muszą był nasze metody postęDOwąnia.

Niema różnicy zdań, że naród polski
musi zajmować w Polsce przoduj jće sta’
nowisko, bo on jedyny państwo polskie
podtrzymuje i niepodległość mu zapew
nia. Z drugiej zaś strony dążyć musi
my do tego, aby inne żywioły dla naszej
idei państwowej pozyskać. Tego się nie

dokona krzykliwością patrjotyczną ani
temi rtietodami, które Prusy doprowa
dziły do upadku. Trzeba szukać innych
dróg, któreby doprowadziły do utwier
dzenia państwowości naszej.

Tych dróg nasi Mussolinkowie, któ
rzy wszędzie grasują, wskazać nam nie

umieją.
. =fr

Z okazji mowy Mussoliniego pewne
pisma zarzuciły nam, jakobyśmy twier
dzili, że Niemcy w Polsce są uciskani.

Tego nie twierdziliśmy nigdy, ale to

śmiało oświadczamy, że pewnym czynni

kom wydaje się, jakoby w Polsce prawa
nie obowiązaly. A one są przecież dla
wszystkich obywateli. Nie wolno nam

wywołać nawet cienia pozoru, że jest
inaczej. Prawa są także dla nielojalnych
obywateli, do których wymiaru powo
łane są sądy.

Takie jest stanowisko państwowe. Ta
ni frazes patrjotyczny nie jest czynem
państwo-twórczym. Jest on raczej bro
nią bezmyślnego polityka, i prędzej szko
dę niż korzyść państwu przyniesie. Nasi
Mussolinkowie zapominają, że jesteśmy
nietylko narodem, ale i państwem.
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Nie rozumieją. Ten właśnie moment

zapoznawany jest całkiem przez Związek
Ludowo-Narodow"y. Organ jego na Wiel
kopolską ,,Kurjer Poznański", rozżalony,
że partję tę w rzeczywistości inaczej się
znanego posunięcia bydgoskiej chadecji,
pisze o żyw"iołach antynarodowych w

Polskiem Stronnictw"ie Chrześcijańskiej
Demokracji. Jestto oczyw"iście objaw en
deckiego zagw"ożdżenią, bo takicm sa
mem prawem moglibyśmy pow"iedzieć, że

endecja jest stronnictwem antynarcdo-
wem, ponieważ w Chojnicach, Chodzieży,
Itd. przy w"yborach do Rad Miejskich
szła ręka w rękę z Niemcami. A gdzie
indziej z nimi współpracowała i do dziś

w"spółpracuje. Oczyw’iście nie pod swoją
firmą, bo endecja jest dziś w b. dzielnicy
pruskiej tak słaba, że w’łasnej firmy nie

wysuwa, a pod fałszywą flagą (np. Ko
mitet Kulturalno - Gospodarczy) żaglując
podstępem łow"i wyborców. Z czego wy
nika, że w" rzeczywistości jest bardzo

słabą, a tylko w gębie jeszcze jest mocną.
- Mussolinizm tu nie popłaca, tem

mniej, jeżeli się z niego robi karykaturę.
Dlatego Ch. D. z największym spoko

jem przyjmuje do wiaodmości groźbę
,,Kurjera Pozn.", że Związek Ludow"o-Na
rodowy (endecja) uważa się za w_yzwo
lony ,,od konieczności blokowania się
wyborczego z grupą, nieznaczna wpły
wami w kraju". Coprawda to Z. L . AT,
nie zdaje scł)ie w"idocznie sprawy ze swo
jej ,,siły", która tak ja_skraw’o uwydat
ni!a się w Inowrocław"iu i Bydgos_zczy,
jak niemniej w innych miejscowościach.
Dziwi nas jednak, że Z tak ..nieznaczną
w"pływami" partją tak zacięte stacza

boje. Mussolinkowie z endecji muszą

być lichymi taktykami, bo wiedzieć w"in
ni, że ze słabą partja nie walczy sie tak

zawzięcie, ponieważ to budzi podejrzenie,
że partję tą w rzeczywistości inaczej się
ocenia.
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Stary kurs. ,,Deutsche Rundschau"
twierdziła z okazji uw"ag naszych, że_ roz
poczyna się nowy kurs w naszej polityce
w"ewnętrznej. Na to odpowiada jej war
szaw"ski organ nasz ,,Hasło":

Nie — szanowni panowde! —- To
kurs stary — nasz staropo_lski _kurs --

żeby każdej narodowości ja_k i każdej
jednostki prawo i godność uszano
wać:

_ stary dogmat chrześcij_ańskiej
sprawiedliwości dla wszystkich. —-

Nasz stary kurs pod hasłem ,,życzli
w"ości dla Rzeczypospolitej - wszech
czasów i wszech narodów — w imię
Rzeczypospolitej Wiecznej. I w imię,
patrjotyzmu państwowego.

Pod hasłem w"ierności polskiej/
jednolitej stałej linji przewo_dniej
wszelkich jej Unii: Ł ,,suum cuiąue"
— każdemu co się należy — w łącz
ności, we współuziąłaniu — w w"iel
kiej kooperatywie Wszeehludzkości!

Zgon Prymasa Polski

13. 2. (Teł. własny). Dziś o godz. 4

rano po długich i ciężkich cierpieniach, zaopatrzony

św. Sakramentami, zmarł SSflg’sSi
asaras fes.

Urodzony 30 października 1869 r, w Ostrowie, po ukończeniu

studjów teologicznych i złożeniu doktoratu, otrzymał święcenia ka

płańskie dn a 25 lutego 1893 r. — Od roku 1914 sprawował urząd

generalnego wikarjusza w archidiecezji poznańsko - gnieźnieńskiej,
po śmierci zaś arcybiskupa Łukowskiego w roku 1915 objął po

nim tg godność.
Dnia 18 grudnia 1019 r. został mianowany przez Ojca św. kar

dynałem, a równocześnie jako biskup gnieźnieński sprawował urząd
prymasa Polski.



8 Str. 2.
Niedziela, dnia 14 lutego 1926 r. Nr. 36.

Niezręczni i nietaktowni Mussolinko-
wie. Źle zrozumiane metody Mussolinie
go przewróciły naszym domorosłym Mus

solinkom w głowach. Dowiódł tego ,,Ku-
rjer Poznański", kiedy pisał niestworzo
ne rzeczy o przedstawicielu Stolicy Apo
stolskiej przy rządzie naszym, a których
nie sprostował, choć go o tó — w inte
resie Polski — ks. biskup Łukomski pro
sił. Podobnie postąpiła ,,Warszawska
Gaz. Poranna", również organ endecki.
Na przywitanie znanego polityka niemie
ckiego H. v . Gerlacha, wydawcy berliń
skiej ,,We!t am Montag" popisała bred
nie, na które ten polityk wcale a wcale
nie zasłużył. Gerlach należy do ludzi naj
uczciwszych i niejednokrotnie z męską
odwagą wystę’pował przeciw rozszalałe
mu hakatyzmowi. Jego ,,Welt am Mon
tag" stale piętnowała politykę antypol
ską i stawała w obronie słusznych praw
Polaków w Prusach.

Nasze karykatury Mussolinich lżąc
podobnego człowieka pozbawiają nas

sympatji najlepszych przedstawicieli no
woczesnych prądów, zmierzających do

pogodzenia ludzkości. To charakteryzuje
naszych Mussolinków.

W Kalisza aresztowano 42 osoby. .

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Do Kalisza

wyjechali prokurator Sądu Apelacyjnego
Hubner i inspektor Min. Spr. Wewn.
Mackiewicz celem nadzorowania śledzt
wa. Do dnia dzisiejszego aresztowano 42

osoby, które oddano do dyspozycji władz

sądowych.

Oszczędzać-oszczędzać!
Oszczędzać w sposób ,,właściwy"
jest palącym nakazem chwili.

Pozbąetóćię się Państwo swego
up zedzenia i używajcie przez
pewien czas Kathreinsra kawy
Słodowej KNEIPPA. Przekona
cie się o jej doskonałym smaku
i właściwościach odzywczy- h oraz

o tem, że w sposób właściwy
oszczędzacie! (3758

Istota konflikty
wtosko-nlemleckie§o.

Już pierwszy rzut oka na tok dziejów
średniowiecznych i nowożytnych wyka
zuje, że plemiona niemieckie tworzyły
na kresach swych dzierżaw marchje, ja
ko bramy wypadowe w kraje słowiań
skie i romańskie. Sasi tworzyli takie

marchje w celu podbicia ludów pomor
skich, nadłabskich oraz.nadodrzańskich.
Bawarowie zaś utworzyli marchję Ba-

henberską, która parła na narody po-
łudniowo-słowiańskie przez Styrję’, Ka-

ryntję i Krainę w stronę Trjeśtu; mar-

chja ta okazywała też tendepcje wdziera
nia się w dolinę Padu przez dolinę Adygi.
Tysiąc już lat trwa ów napór Niemców
na swych słowiańskich oraz romańskich

sąsiadów. ,,D?ang nach Osten" i ,,Rómer-
zugi" — to wyraz owego naporu, owej
zaborczości wojowniczych Niemców,
Wiemy, ile ten ,,Drang nach Osten" po
trzebował ludów, ile Niemcy ludów sło
wiańskich wycięli! wiemy, ile zasadni
czych praw ludzkich zhańbili i zohydzili.

Żądza zaboru porwała Niemców do
Prus Wschodnich, Łotwy, Estonji.

To samo działo się na drodze zabor
czości niemieckiej przez Styrję do Trie
stu, oraz przez Tyrol w dolinę’ Padu. Za
borczość ta doprowadziła nawet do przej
ściowego zajęcia północnych Włoch przez
Habsburgów (do roku 1866 była Austrja
najpotężniejszem państwem niemiec-

kiem).
Na nic zdały się próby wolnościowe

Włochów.

Spogiądnijmy na dzieła sztuki wło
skiej, a dostrzeżemy ową ogromną tra-

gedję dziejową tego narodu. Weźmy
choćby postacie z opery ,,Tosci" (granej
też v/ Bydgoszczy), a zobaczymy, jak znę
cali się Austrjacy nad postaciami tej o-

pery; scen takich było w rzeczywistości
tysiące... Nuova Italia przelała tyle krwi,
ile jej przelała Polska, walcząca o swą

niepodległość.
Hekatomby te pożerała zaborcze ść

ńieiQ.ieck"a,:, Przedwojenne królestwo
w-łoskie nie posiadało wszystkich ziem

etnograficznych włoskich; południowy

Tyrol oraz Pobrzeże (Litorałe) należały
do Austrji.

Włosi jednak nigdy nie zrezygno-wali
z tych prowincyj. W’ mapach entnogra-
ficznych oznaczali Tyrol po Brenner, ja
ko ,,Venezia Trentina".

W istocie już przed wojną mieli Włosi
w Tyrolu południowym poważną prze
wagę liczbową nad Niemcami. Nie da

się jednak zaprzeczyć, że na południe od
Brennero w trójkącie Brixęn, Bolzano,
Merano tw-orzy przew-agę liczbową lud
ność niemiecka. Trzebaby dokładnie

przestudiować kwestję, czy to jest lud
ność tubylcza, czy też napływ-owa, czy
też może była to ludność włoska, która
została zniemczona. Sprawy tej nie moż
na rozstrzygnąć bez poprzedniego podję
cia gruntownych studjów- etnicznych, od
noszących się do tej części Tyrolu. Może

uczyni to kiedyś Liga Narodów, która

przecież ma roztaczać opiekę nad naro-

dowemi mniejszościami. W każdym ra
zie jest faktem, że Austrja po nadaniu

konstytucji, nie uciskała specjalnie po
szczególnych narodów, nie czynił tego
rząd centralny, ani też autonomiczne
władze w Innshrucku. Z drugiej jednak
strony stw-ierdzić należy, że przez Bol
zano i dolinę Sugany szedł trakt, po któ
rym chodziły wszystkie Rómerzugi nie
mieckie; więc, że wojownicza ludność
niemiecka przedostała się tą drogą do po
łudniowego Tyrolu.

W czasie wojny światowej wprowa
dzili Austrjacy ogromny teror do połud
niowego Tyrolu. Wieszano Włochów bez

wyroku sądowego; powtórzyły się sceny
z ,,Tosci"...

Pp wojnie św-iatow-ej przypadł Tyrol
Włochom.

Do czasów Mussoliniego znoszono

przywileje mniejszości niemieckiej, lecz
w ostatnich czasach wprowadzono język
włoski do wszystkich działów admini
stracji państwowej; gwałtownie też

wprowadza się też język włoski do szkół.

Opornych Niemców władze w-łoskie in
ternują lub wogóle wydalają z kraju.
Dążności romanizacyjnych Mussolini na
wet wcale się nie w-ypiera... a naw-et je
stanowczo zapow-iada. Czy polityka ta

jest trafną, nie można odpowiedzieć; jest
ona jakby retorsją za niemieckie zabor
cze zamiary; współczesnemu jednak du
chow-i pacyfikacji Europy stanowczo nie

odpowiada. Nie naszą jest rzeczą, oceniać

tę politykę! w każdym razie nacechowa
na jest ona tylko w słabym stopnia temi

tendencjami, jakiemi posługiwali się
Niemcy w-obec swych sąsiadów przez
1000 lat...

Bezczelnością niesłychaną Niemców

jest bezustanne w-trącanie się w suwe
renność państw sąsiednich. Pomorzę od
bierają nam już od początku istnienia

Polski; to samo nieszanow-ame suweren
ności Włoch odnośnie’ dó sprawy połud
niowego Tyrolu daw-ało się długo Wło
chom w-e znaki. Aż w-reszcie ozwał się
Mussolini!...

Sądzimy, że dalsze ełukubracje sfer

oficjalnych niemieckich w spraw-ie ko
rytarza pomorskiego, w’zbudzą w-reszcie

stanow-czy głos rządu polskiego.
Już dość tego ujadania! Już to istot

nie każdemu się znudziło! Już tak ofi
cjalny, jakoteż nieoficjalny głos niemiec
ki staje się humorystyczną brednią, wy
zutą z w-szelkiej etyki i powagi — a za

takie w-ybryki należy winnych karcić -

jak to czyni Mussolini! D.

Stanowisko Niemiec wobec
drugie! mowy Nussoiinisgo.

Berlin. Rząd niemiecki mimo obu
rzenia, które go ogarnęło po nadejściu
tekstu mowy Mussoliniego postanowił
polecić Stresemannowi, żeby dalej już
nie odpow’iadał, choć zdaniem Niemców
i druga mowa Mussoliniego nie obraca
ła się na poziomie dwóch państw. Ruch
liwe biuro prasowe Stresemanna nato
miast w’ydało komentarz do mow-.y Mus
soliniego; który nie jest niczem innem

jak odpow-iedzią na mowę rzymską. W

komentarz,u tym Niemcy stw-ierdzają
m. in., że rdzeniem oświadczeń Musso-

łiniego, to kwestje Brenneru oraz mniej
szóści narodow-ych. W kwestji Brenne
ru Mussolini zdaniem Niemców- w -yco
fał się z ofenzywy do defenzywy. Jeże
li Mussolini dziś twierdzi, że nie myśli
naw-et o gwarancji granicy Brenneru, to

dowodzi to, że zrezygnowa,ł ze zwróce
nia się w tej spra’wie do rządu niemiec
kiego, co byłoby też bezskuteczne. Mus
s.olini też rzekomo ma się mylić co do

Nanelissfer Guardian przEWiduJe Intrygi nlBmieekiB
w bidze Haroflów.

Chamberlain o powiększeniu Rady Ligi Narodów.

Prasa angielska w dalszym ciągu Oma
wia sprawę w-stąpienia Niemiec do Ligi
Narodów i wynikających stąd komplikacji.
,,Manchester Guardian11 w artykule wstęp
nym pisze: Udział Niemiec w pracach Ligi
nie będzie pracy tej ułatwieniem, przeciw
nie. Ligę zajmuje najwięcej sprawa mniej
szości niemieckich w różnych krajach, w

której to sprawie Liga nie wykazała do
tychczas wielkiej śmiałości, Może inaczej
będzie w przyszłości. Ponieważ Niemcy nie

posiadają terytorjów mandatowych, więc
także i w tych sprawach Liga zachowa du
żo krytycyzmu. Liga jest bezpośrednio ży
wo zainteresowana w sprawach swego au
torytetu w Gdańsku i Zagł. Saary. Stosu
nek Niemiec do sprawy rozbrojenia wyróż
nia je od innych wielkich mocarstw, gdyż
bezpieczeństwo ich zależy jedynie od Ligi.
Ich stanowisko może być trudne do uzgo
dnienia ze stanowiskiem innych członków

Rady Ligi,

Nawiązując do sprawy projektowanego
wejścia do Rady Ligi Hiszpanji i Polskś, ar
tykuł wyraża zadowolenie z oświadczenia
Chamberlaina, że nie zachęcał on niko.go w

tej sprawie oraz, że wsupółzawodnictwo nie

było spodziewane. W innem miejscu dzien
nik zauważa, że zabiegi Hiszpanji i Polski

będą stanowiły poważny przedmiot obrad

marcowej sesji Ligi. Obiegają pogłoski, że
Chamberlain przyrzekł poparcie Hiszpanji.
Jeżeliby jednak — pisze dziennik - w

marcu oprócz Niemiec weszłyby do R.ady

Hfczpanja, Polska i Brazylja — w Lidze do
minować będzie Francja.

Oficjalne kola angielskie nie potwier
dzają tej pogłoski, ani też jej nie zaprzecza
ją. W kołach tych uważają, że Chamber
lain nie mógł czynić w tej mierze żadnych
zobowiązań. Mógł on jedynie przyrzec
podtrzymywać swą politykę w gabinecie,
który sprawy te rozpatrzy z różnych punk
tów widzenia. Zapomina się — zaznacza

dziennik, że należy liczyć się z poglądami
dominiów, które są bardzo zainteresowane
zmianami w Radzie Ligi.

Londyn, 12. 2. (PAT). Austien Chamber
lain, odpowiadając w izbie gmin na zapyta
n!ą Mac Donalda, oświadczył co następuje:
Prośba Niemiec o przyjęcie ich do Ligi Na
rodów otwiera dyskusję w sprawie składu

Rady Ligi, albowiem w ślad za życzeniem
Niemiec uzyskania stałego miejsca w Ra
dzie Ligi, z podobnemi życzeniami wystąoi-
ły również inne państwa. Rząd angielski
nie może w chwili obecnej powziąć żadnej
takiej decyzji definitywnej, któraby mogła
służyć interesom czy to samej Rady Ligi,
czy to wogóle ,Lidze Narodów, zanim nie do
wie się, jakie dyskusje odbędą się w łonie

samej Ligi i jakie tam zostaną wysunięte
właściwe żądania. Rząd angielski — mówił

dalej Chamberlain — zwykł bardzo staran
nie badać każdą sprawę. O ile to będzie
możliwe, Chamberlain złoży deklarację w

tej sprawie jeszcze przed swym wyjazdem
na marcowe narady Ligi.

Czarna Reichswenra.
Górnośląski Grencszutz pod włoską i angielską opieką. — Rewolucja

kistrzyóska. -- Sensacyjne rewelacje ministra Gesslera.

Berlin. (Te!, wł.) Stolica Rzeszy
stoi jeszcze pod wrażeniem sensacyj
nych rcwelacyj, poczynionych poufnie
przez ministra obrony krajowej Gessle
ra, w komisjach parlamentarnych. Mi
nister stwierdził bowiem, że od chwili

zatargu z Francję w sprawie sankcyj i

zagłębia Ruhry tyle potworzyło się for-

facyj nacjonallstyczno-militarystycz-
nych oraz oddziałów t. zw. ,,Czarnej
Reichswehry" poza ramami oficjalnej
Reichswehry, że poczęły wyrastać orga
nizacje ,te pcnad głowy i jemu jako mi
nistrowi wojny i generałowi Seecktowi

jako szefowi sztabu generalnego. For
macje te dowodzone przez ludzi tak bez
względnych jak Ęhrhardtów, Rossba-

chów, Sendenów itp j stały się straszną
plagą kfąju, rządem obok rządu w’łaści
w’ego i groźnem niebezpieczeństwem wo
bec bacznych dochodzeń Ententy. Do

zenitu sprawa się posunęła, gdy górno
śląski Grenzschutz, popierany najwyraź

niej podczas plebiscytu górnośląskiego
przeciw Polakom przez lokalne tamtej
sze władze wojskowe angielskie i wło
skie, podniósł otwarty bunt przeciw re
publice niemieckiej w Kistrzyniu i po
czął mordować nielitoścjwie . własnych
członków, podejrzanych o jakiekolwiek
Śympatje republikańskie. jU

, feF

Dodajmy do tego, że minister Gessler
nie wymienił faktu, że i dziś Niemcy, a

zwłaszcza w Prusiech Wschodnich i

Pomeranji oraz Meklemburgii, Bawarji
i na Śląsku mają swoją gęstą sieć mili-

tarystycznych związków i że rzekomo

republikańska Reichswehra urzędowo
ćwiczy członków’ tych forroacyj w, rze
miośle wojennym, a oficerowie Reichs
wehry ożywieni są w 90 % duchem mo
narchizmu, a będziemy mieli uzupeł
nienie obrazu wysiłków nieproduktyw
nych narodu niemieckiego w dziedzinie

wojskowo-politycznej.

mniejszości polskiej, duńskiej i łużyc
kiej w Niemczech. Jako dowód przyta
cza rząd pruski, że Duńczycy mają dwie
a Polacy 31 szkół i mogą zakładać szko
ły pryw’atne. Nato ze strony Polaków
w’ Niemczech napewno Stresemann o-

trzyma w’yjaśnienie odpowiednie. Co do

bojkotu — ciągnie komentarz niemiecki

dalej — jest różnica; czy bojkot ten jest
organizow’any ze strony prywatnej nie
mieckiej, czy też ze strony urzędowej
w’łoskiej. Naogół nie,miecka odpowiedź
robi wrażenie słabego w’ycofywania się
z nieprzyjemnej sytuacji,

Mussołińi miał powody do tak ostrego
- wystąpienia.

Londyn, 12. 2.’(PAT). W kołach poli
tycznych, zbliżonych do rządu, przypu
szczają, że Mussolini miał powody do uży
cia tak ostrego tonu w stosunku do Niemiec,
Powody te związane są niewątpliwie z po
bytem ks. Se!pia w Berlinie’ oraz pewnemi
konferencjami, dającemi Włochom słuszne

powody do obaw.

Mussolini wyjechał do Medjolanu.
Mussolini wyjechał wczoraj wieczorem

2 Rzymu do Medjolanu, gdzie zabawi oko
ło 10 dni. Odwiedzi on d’Annunzia, który
przebywa w Gardone.

Ambasador włoski wyjechał z Ber’!na,
Ambasador włoski w Berlinie odjechał

do Rzymu. Według ,,Times’a", nie ma on

już powrócić na swój posterunek.

Nad czem obradowała

konferencja Małej Ententy.
,,Neues Wiener Abendblatt" donosi z

Temeszwaru:

Na zwołanej przez ministrów spraw za
granicznych małej ententy konferencji pra
sowej minister Ninczicz oświadczył m, i,,
że rząd jugosłowiański zażądał od rządu
węgierskiego wyjaśnień w sprawie afery dy-
narowej. Już w roku 1920 fałszowano bank
noty dynarowe, atoli śledztwo ówczesne,
prowadzone przez szefa policji jugosłowiań
skiej. zostało udaremnione przez władze wę

gierskie, jednak już ówczesne dochodzenia

natknęły na pewne ślady.
Co się tyczy sprawy przywrócenia dy-

nastji habsburskiej — mówił Ninczicz —

to naród węgierski ma, naszem zdaniem,
zupełną sw’obodę wybrania sobie takiej for
my rządu, jaka mu się wydaje odpowiednia,
czy to miałoby być królestwo, czy palaly-
nat, czy też republika.

Dr. Benesz oświadczył, że traktaty lo-

carneńskie, uzupełnione o ile możności
orzez odpowiednie układy w Europie środ
kowej i wschodniej zapewnią niewątpliwie
pokój.

Minister Duea mówił na. temat paktu
bałkańskiego. Rumunja

’

zapatruje się na

plan ten zupełnie życzliwie, sądzi jednak,
że kwestja ta nie jest jeszcze dojrzała. Pakt
bałkański nie może być zawarty dopóty,
dopóki nie zostaną załatwione kwestje spor
ne między Jugosławją a Grecją.
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Przegląd religijny i społeczny.
S?y usfswą rczwcdewB imt’^fliwi małżeństwo? — Moralne zasady
p. Wańkowicza, kierownika wydziału prasowego w Ministerstwie

St?raw Wewnątrznych,
Żyjemy w czasach zupełneso pomie-

sssnają pojęć. pisaliśmy już na "tem mień

§CU, j :ka to ,,wieżą B bel" panuje gdy
(-hm’?i e zrozumienie słów takich jąk
ńp. demokracja. wolność. postęp, kultu-
ra i t. d, Nigdzie jednak pomieszanie po
jęć nie wys,tępuje. tak jąskrawo, jąk w

sprawie małżeństwa i rozwodów. Sa u

nas prawnicy, nawet ,,katolicy", którzy
bezmyślnie powtarzają frazes,, łż ,,r jat-
wad amoralni małżeństwo". Po co się
tajemnie zdradzać -, powiadają, - kie
dy można żyć Łga!nie z inną osobą i nfe

zagradzać sobie drogi do szczę’ścia przez
jakieś tam kościelne przesądy o n-ero-

zerwalności małżeństua. Życie jest ży
ciem, trudno.

Jak fałszywą, jąk niebezpieczną jest
taka ,.-domowa filozcija” wykazuje to

znakomicie świeżo wydaną prąca Ks.
Stanisława Pcdoleńsk?ego. t. j, p. t.

,-Rczwótł, a zdrowie narodu” (str. 26-3,
?Krakó_w, Kopernika 26. cena 3,50 z’). Au
tor opierając się na specjalnych studiach

siatystyeznyeh różnych krajów wykazu
je z żelazną logiką, iż wszędzie, gdzie są
dozwolone ustawowe rozwody, życie ro
dziny obniża się, rozwodów jest coraz

więcej, dzieej coraz mniej, ludzie zaczy
nają się coraz wyraźniej traktow-ać jRk
stada rozwydrzo,nych sam ców i samic.
Małżeństwo, o którem się z góry wie. że

je można będzie rozwiązać, przestaje być
czynnikiem wychowań czym. zachęca bo
wiem do bezgranicznej lekkomyślne ści,
podgryza źródło wzajemnego zaufania,
zabija poczucie obow’iązku i odpowie
dzialności, poddaje, a nawet legalizuje
cudzołóstwo, boć to jest jedyna bezsprze
czna przyczyna rozwodu.

Życie wykazuje, że np. w Anglji na

tQ ęudzołó§tw przedłożonych w sadzie

przez mężów jako motyw rozwodu, 9 by
łe ?a uprzedbiem porozumieniem się
tych mężów z tymi którzy z ich żonam.i

grzeszyli,. M.ożliwość otr-zymanią rozwo
du za znęcanie się nad d,rugą stroną,
zachęca jeszcze bardziej do tego znęca-

\nia się i trzcbaby nie człowieka, ałe a-

nioła, aby mógł znieść wszys ko cier
pienia, jakie małżonek czy małżonka,
dążąca do rozwodu, może zadać stronie

niewinnej. Ustawa rozwodowa zabija
szlachetną miłość i poświęcenie, a budzi
zwierzęce instynkta w człowieku i ułat
wia mu ich zaspokojenie. To też słusz
nie twierdzą socjo!ogowie ka.toliccy. że

rozwód jest drogą do zupełnego upadku
moralności i zezwierzęcenia serca łudź-

feicgu tak, jak socjalizm je§j drogą do
bolszewizmu, bez wzglę’du ną protęsty,
że do tego nie dąży. Konsekwencja praw
społecznych jest żelazna.

Hezwód udzielony jednej rodzinie
podważa fundamenty drugiej rodziny,
jąk w mieście ruina jednej kamienicy
wywołuje rysy ną muraeh sąsiedniej,
Ofiarę rozwodu jest dziecko, któremu

brak atmosfery domowej, jest kobieta,
która niebacznie zaufała mężowi, jest
nią? przez uwiedzioną żonę prrzucony,
żwoienniey rozwodu powiadają że to

wszystko dzieje się w imię wolności jed
nostki i wcłąją ,,precz z tyranją n"ero-

zerwa!nego małżeństwa". Znakomicie

odpo_wiada na to sławny socjolog fran
cuski, Paul Buręau, który kilkanaście
lat pracy naukowej poświęcił wyjaśnie
niom szkodliwych skutków rozwodui
,,Nikt nie powie, że spryt złodzieja, któ
ry ?a skradzione pieniądze urządził so
bie wygodne mieszkanie, zmniejsza zbro
dniczy charakter jego przestępstwa. Gdy-
byśmy _nie zakrywali sobie umyślnie o-

czu, widzielibyśmy, jak te niędotrzyma-
nic najuroczystszych przyrzeczeń, to

podstawianie jednej przysięgi na miejsce
drugiej złamanej, te miłości zmieniają
ce się ejągie, a za każdym razem oświad
czane jako wieczne, jak one osłabiły,
poniżyły i shańbiły samo nawet pojęcie
małżeństwa".

Książką ks. Podołeńskiego, która

spraw’ę’ omawia wyczerpująco, pow’inna
się zna!cść w rękach w-szystkich ezłon
ków Komisji kodyfikacyjnej, w rękach
senatorów i posłów, rodziców i wycho
wawców, zawiera bowiem tyle argumen
tów przeciw rozw’odom i tyle złotych rad
dla ,.przystępujących do stanu małżeń
skiego", żę szkoda cz-"su na szukanie

lepszego materjału do wyrobienia sobie

trzeźwego poglądu na te zagadnienia
gdzieindziej,

Socjologow’ie katoliccy nauczają zgo
dnie ze św’. Tomaszem z Akwinu, że pań
stwo, t. zn . ludzie działający w imię spo
łeczeństwa i dła społ,eczeństwa powinni
być nietyłko stróżami praw, ale promo
torami sprawiedliwości i miłości w ży
ciu społecznem. Powinni dawać w tym
kierunku inicjatywę, dlatego bowiem ce
lu mają władzę.

dnaczej to zadanie pojmuje p. Wań
kowicz, kierownik wydziału prasowego
w- Ministerstwie Spraw Wewn. w War
szawie, Kiedy delegacją wiecu rodziciel

skiego w Warszawie zwróciła się nieda
wno temu do niego z prośbą o zaostrze
nie cenzury wydawnictw pornograficz
nych i przedstawień teatralnych oraz fil
mowych, p, Wańkowicz odpowiedział —

jak doposi wąrsząw§ki miesieczn. ,,Wia
ra i ęzyn" -. (nr.1br.str.69)żetgo
uezynjć nie może. Wprawdzie projekt
odpowiedni jest już opracowany - mó
wił p, Wańkowicz, — ale nie może być
przedłożonym do aprobaty pana mini
stra dlatego, że tego rodzaju prasa i wi
dowiska są jawnie przez spcłeczsństwo
popierane, trudno zatem, aby rząd szedł
dalej w tej sprawie moralności niż tego
wymaga społeczeństwo.

Jako fakty stwierdzające ten stan rze
czy pan kierownik wydziału przytoczył
nastę’pujące dane: recenzje w pismach
narodowych o sztukach najbardziej dra
stycznych są bardzo pochlebne, n’e za
wierają żadnej wzmianki o szkodliwości
takich przedstawień ? punktu widzenia

morąlpego, po za tem prasa prawicowa
nigdy nie stąje w obrcnią zasad mora!-

ii n --Miinriin.wm i niiflHI
nośęi naruszanych przez liczne przed
stawienia kabaretowo i kiirmatograficz-
ne, Posłowie prawicow’i nic również w

tych sprawach nie interweniują. Ze stro
ny lewicy jeszcze gorzej, bo jest s"ina

akcja w obronie złego kierunku? gdy
tylko wydział prasowy skonfiskuje jakie
pismo zbyt już rażąco pornograficzne,
niezwłocznie znajdują się wśr. d posłów
lewicowych obrońcy wolności prasy rzec

komo pogw’ałconej zarządzeniem wydzia
łu prasowego, Co się tyczy prasy O kie
runku ujemnie wpływąjąęym ną mło
dzież zaznaczył, że nie można być w tym
względzie surowym, gdyż istnieje u nas

W’olność prasy.
Nie chce się’ oczom wierzyć, aby urzę

dnik polski, szef departamentu w Mini
sterstwie, mógł tak w ykrętnie i tak nie
logicznie rozumow’ać.

Że społeczeństwo protestuje, najlep
szym d"ow’odem była owa delegacją ro
dzicielską u pana szefa, a że prasa nie re
aguje na niemoralne przedstawienia, to

l° nie może ona tego uogólniać, ą 2° oba-

,MACIEJ WIERZBIŃSKI 44

Wolność.
Powieść z czasów odrodzenia

Wielkopolski,
(Ciąg dalszy)

Ndone?as, ogarniając świat okiem

Europejczyka w wielkim stylu, Sobie
sław ujrzał z perspektywy i z wysokiej
ptat formy, jakby po raz pierwszy, Niem

ęćw i Niemcy, Wyanalizowal ich i oce
nił. Przeprow’adź 1 generalną rewizję
Swych poglądów’, przekonania jego skry-
stalizowąły się i wtedy zrobił odkrycie,
Źe znajomość charakteru narodowego
Niemców nię jest bynajmniej monopo
lem tych, co eałę życie chadzali w pfu
skich chomątach. Przeciwnie, było to

paraw’anem, zasłaniającym w’gląd w du
szę Sbiorową, Aby czytać w niej jasno,
trzeba było, jak on, strzepnąć z nóg
wszelkie prochy niemieckie i spojrze,ć
ita Germanję z w’ieżycy świata,

Pod jednym względem tylko nie
zmienił się w Paryżu--w stosunku do

kobiet, Nię brał ich nigdy serjo, miłość

była dlań jakby materiałem do lekkiej
komcdji. Podpisywał bez zastrzeżeń afo
ryzm Chamforta: ,,Kobiety są nato, by
przemawiać do naszej głupoty a nic do

naszego rozumu".

Niemniej jednak owładnęła nim peł
na wdzięku pani D,ioniza. Inteligentna,
wykwintna nie obniżała jego skali umy
słowej, lecz przeciw’nie ze swą na.turalną
predylekcją do sztuk pięknych zaperfu-
mow’ała jego peięęiowość i zachęciła go
do wyszkolenia talentu do karykatury.

Ą tak rzetelnie przywiązała się do niego,
żę samowolnie zeszła z piedestału bry
lantowej damy półświatowej na poziom
skromnej, oszczędnej gryzetki w niego
zapatrzonej. Rozstanie było dla obu stron

nad wyraz’ bolesne. Był z nią bardzo

szczęśliwy, kochał ją jedyną w życiu
i zachował dla niej wdzięczną, czułą pa
mięć. Przez nią dowiedział się co to ko
biecość i czar kobiecości, Inne kobiety,
łącznie z panią Certą, spadły w’ jego po
jęciu, chociaż nie ujaw’niało się to wcale,

Po w’ e przyszła - wojna, która wy
dobyła na wierzch tyle głęboko drzemią
cych strun du§ży ludzkiej- Zresztą wi
dywał ją wiele mniej i pon§owo safeap=
wionę flirty stały się muzyką przeszłości.
To, co dawniej go nie raz" lo, teraz dzie’
liło go od niej. Była Niemką,

Pani Gerta nie odczuwała tego roz

bratu tak jak on Miała dlań "dawny
słodki uśmiech i opowiadała mu wszy§t
ko co mogło i wszystko ce nie mogło go

interesować, Bo lubiła opowiadać i, gdy
przy ulicy Gdańskiej spotkała znajomą,
nie rozstawała §ię z nią przed upływem
pół godziny,

Sobiesław zaś. nie spowiadał się ze

swych przejść ubiegłej doby. Trochę” znu
żony wołał słuchać niż mówić, A pani
Certa szczebiotała;

- Widzisz, Sobie§iu, jakiś t,y lekko
myślny’ Matka twoja opowiadała mi
o tem więzieniu, Ona tak się o ciebie

bojałał Poco ty wdajesz się w takie nie
rozsądne rzeczy ?h,, A teraz co? Chcesz
zostać adwokatem? Tutaj czy w Pozna
niu? Ach, byłoby dobrze gdybyś został

tutaj,. Gdybyś był przyjechał rano, byb
byś ujrzał nadzwyezajn^ widowisko Wy
staw sobie, przy’apano na kolei czterech

szpiegów, rewołuejonistów. którzy prze-
kradli się i chcieli tutaj zburzyć hanga’

ry. Ludność była tak wzburzoną! Pod
Orłem opowiedzą ci co był za Auflauf

publiczności, gdy wieziono ich do wię
zienia, Wielu myślało. że będą ich roz
strzelać,

- i cóż §ię z nimi stało? pytał
chłodno Sobiesław,

— Zamknięto ich. Jednego podobno
puszczono i odesłano do Berlina, bo to

Holender, A 00 w Poznaniu? Jeszcze
tam się biją? Ach, to okropne. Poco to?

Nu, sag mai. Sobiesiu. warum?!.,. Czyż
nie możemy żyć w zgodzie? Zwei Christ’

lichę Nationen, Alę Polacy mają taki

niespokojny duch,,. I co teraz będzie
w poznaniu? Polskie urzędy? Nie do

pomyślenia, Na, Władkowi mu§isz to

opowiedzieć wszystko dokładftie. Wrócił

dopiero przed W dniami. Ach, co on

przeżył w tej podróży z Wołyni-c Ni_kt
nie miał współczucia dla naszych nie
winnych żołnierzy, A oni tam robili szo
sy, wńosili kulturę’, Nikt dobrego słowa
im nie da, Nikt z wae, ani ty,,. Dlaczego
jesteś takim wrogiem Niemca? A, sag
m a l, kto wskrzesił Polskę: koalicja czy
Niemcy?.., Cesarz i Ludendorff nie za
brali Polski lecz żł’obili ją wolną, nie
prawda? A wy tego nie uznacie, Ani
Władek. Na, inno narody nie lepsze, Ze_
zazdrości, że nam się dobr?e powodzi,
napadli na nas haniebnie, Musieliśmy
się bronić przeoiwko całemu światu,..
A ty się śmiejesz! Beh.aem dich, Sobie
siu. To bardzo nieładnie!

Sobiesław uważał, że Gerta bawi go
jak najlepiej umie. Chwilami rozpierał
go homeryczny śmiech.

-Tak nas Niemcy wychowali i ta
kich nas mają -- bąknął rozśmieszony.

A pani Gerta podjęła ze stolika nr

bótkę szydełkową,

— Ach, ta polityka! Gdyby to można
ze świata zgładzić!... - westchnęła i trze
pała językiem. - Czy ty myślisz, że
w Paryżu dadzą Połakom Bydgoszcz?
Nię do pomyślenia... Jednak ty miałeś

rację, gdy na początku wojny mówiłeś
tu u nas, że Niemcy nie wygrają. Pru
sinowski wściekał się na ciebie... Na
wet mój brat przyznawał, że bardzą wiele

przepowiedziałeś,
— Co porabia Walter?

Siedzi w Toruniu. Jedź do niego.
— Ciekawym jak on zapatruje się na

kreację Państwa Polskiego.
- Może być dobrze, powiada, Cbwa

łił Piłsudskiego zą to, że sprowadził Ke§-
słera do Warszawy, i mówił, że jak Po
lacy będą się trzymać Niemiec a nie żą
dać, aby im dali te niemieckie powiaty,
to będzie dobrze.

On uważa, że Połaey nie mają pra
wa żądać Poznania, Bydgoszczy,.,

- Mówi, że to byłaby zła polityka,
Zresztą przecież tu więcej Niemców jak
Polaków, Ostatecznie, mówi, możnaby
przyłączyć do Polski Ostrów, Pleszew
i Wrześnię, o Re wzamian przemysł nie
miecki na Śląsku dostałby pewne Vor-

rechte w Dąbrowie.
To bajeczne! Jak na liberalnego

Niemca jednak daje nam odrobinę za-’

mało,,,
-. A. czy to wy zwyciężyliśeie Nietn-’

ców? - wpadła pani Gerta hardo, -”

Wszystko, eo wam damy, to nasza oczy
wista krzywda... Niech już Francuzi we
zmą Alzację dla miłej zgody, choć nas

nie pobito..
-- Nie zwyciężyli?
- Czyż wygrali choć jedną bitwę, Jak

my pod Śedanem?!

ICiąg dalszy nastąpi])

Straszne

nieszczęście
w tunelu.

Pociąg przejeżdżający
przez tunel kolejowy
pod Obęrhof vs Tą-
rvngji w,,ę,:l’a nr grupę
80 robotników, z któ-

ryhfiponiosło śmierć
a bą:dzo wielu ci§fko
zostało porań onych.,
Nie’zczęście k umą
czą t m, że nadjeżdża
ją-. em pociągu służ
bowego prac ujący w

tunelu robotnicy
wskutek gęstej mgły

me zauważali,
’
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wiązkiem p. Wańkowicza jest oglądać
się nie na prasę i interwencję posłów le
wicowych, ale na własne sumienie i do
bro społeczeństwa, którego jest sługę.

Domagaliśmy się już raz usunięcia p.
Wańkowicza z tak odpowiedzialnego sta
nowiska, jakiem jest kierownictwo ’Wy
działu prasowego przy Ministerstwie. Mo

tywow’aliśmy to faktem, że żona pana
szefa jest współwłaścicielką wydawnic
twa ,,Roju", które zaroiło już Polskę wy
dawnictw’ami t. zw. ,,bibljoteczki histo-

ryczno-geograficznej", z których nieKtó-
re są cynicznie niemoralne.

Dzisiaj apelujemy poraź wtóry do ka
tolickich posłów, aby żądali zamianowa
nia innego szefa w departamencie praso
wym przy Ministerstwie Spraw Wewnę
trznych. — Urzędnik, który taką, jak po
wyżej, daje odpow-iedź delegacji społe
czeństwa, protestującego przeciw zalew-o
wi pornograficznemu w Polsce, daje
świadectwo, iż nie rozumie sw’oich obo-

wią,zków. ,,Od głow’y ryba cuchnie!...- 1

X. Dr. Fr. Mirek.

Z KRAJU,
Sprawa nadużyć w radomskiej dyrekcji

kolei. W wyniku dyskusji, jaka prowadzo
na była w sejmowej komisji komunikacyjnej
nad sprawą nadużyć w radomskiej dyrekcji
kolei państwowych, komisja ta przyjęła re
zolucję, wzywającą ministra Kolej do przy
spieszenia dochodzenia i złożenia Sejmowi
wyczerpującego sprawozdania w ciągu
trzech miesięcy.

Zwolniony z więzienia za kaucją. Na
mocy decyzji sędziego śledczego Skórzyń-
skiego został zwolniony z aresztu za kaucją
10.000 złotych szef budowy gmachów P. K .

T. inż, Hryniewicz, oskarżony o sfałszowa
nie protokółów budowy gmachów P. K, O.
i pobieranie łapówek cd Baua.

Złoty krzyż zasługi za działalność spor
tow’ą. Prezes polskiego związku narciar
skiego, podpułkownik A. Bobkowski, zo
stał odznaczony z.otym krzyżem zasługi za

działalność sportową na terenie wojska
polskiego.

Ingres ks. biskupa Szelążka. W Łucku
w dniu 24 bm. odbędzie uroczystość ingre
su nowomianowanego pasterza djecezji łuc
kiej, ks. biskupa Szelążka.

Popiersie Stanisława Augusta wraca do
Gródna, Wzniesiony przez Dominikanów
grodzieńskich, w roku 1784, pomnik króla
Stanisława Augusta, został w roku 1908 na

skutek polecenia kuratora okręgu szkolne
go w Wilnie przeniesiony do tegoż miasta,
obecnie zaś na skutek starań władz gro
dzieńskich, ministerstwo oświaty zezwoliło
na przewiezienie popiersia Stanisława Au
gusta z powrotem do Grodna, gdzie będzie
umieszczone na Starym Zamku.

Kina w Łodzi zamknięte. Związek łódz
kich kinomatografów postanowił zamknąć
wszystkie kinomatografy. Powodem tej de
cyzji jest zatarg właścicieli kinomatogra
fów z władzami miejskietni, na tle wyso
kości podatku widowiskowego. Kinomato
grafy łódzkie domagały się zmniejszenia
podatku.

Bariicki zostanie ministrem robót

publicznych.
Warszawa, 12. 2 . (Tel. wł.) . P. Skrzyń

ski przyjął w dniu wczorajszym posła Nie
działkowskiego, który poinformował pre
mjera o środowej uchwale klubu P. P. S .

w sprawie desygnowania p. Barlickiego do

rządu. W rozmowie z premjerem p. Nie
działkowski wysunął dwie koncepcje- po
wierzenie p. Bai’łickiemu stanowiska wice
premiera, albo objęcie przez p. Barlickiego
teki ministra robót publ. z warunkiem roz
szerzenia akcji rządowej w sprawie walki
z bezrobociem i pomocy d!a bezrobotnych.
Po rozmowie z p. Niedziałkowskim konfe
rował p. Skrzyński z p. Barlickim, a na
stępnie z przedstawicielami innych klubów

koalicji. W wyniku tych rozmów ma szan
se urzeczywistnienia druga koncepcja, wy
sunięta przez p. Niedziałkowskiego.

Premjer Skrzyński udzielił przedstawi
cielom prasy następujących wyjaśnień co

do nominacji p. Barlickiego: ,,Rzecz już jest
merytorycznie załatwiona. Pozostają je

szcze do omówienia pewne szczegóły dru
gorzędne. Dnia 12 b. m . nominacja będzie
faktem dokonanym. Postulaty P. P, S. co

do udziału w komitecie politycznym i eko
nomicznym rady ministrów będą prawdo
podobnie uwzględnione".

Na zapytanie dziennikarzy, jak wy’gląda
kwestja naczelnych władz wojskowych, p.
premjer odpowiedział, że członkowie gabi
netu będą mogli jeszcze w tym tygodniu
zapoznać się z opinją ministra Żeligowskie
go w tej sprawie.

,,Nowy Kurjer Polski" dowiaduje się, że

p. Bariicki obejmie napewno tekę ministra

robót publicznych z prawem uczestnictwa
w komitecie ekonomicznym i politycznym
rady ministrów. Z chwilą objęcia przez p.
Barlickiego teki ministra robót publ., mi
nisterstwo to otrzyma większe fundusze na

roboty budowlane,
Wiceministrem w ministerstwie robót

publ. ma zostać p. Hauser (PPS).

Wielokrotny morderca aresztowany.
Dnia 9 bm. wy’wiadowcy ekspozytury śled
czej w Nowym Sączu, pp. Dyklewski i Wią-
cek, poszukując złodziei jarmarcznych,
aresztowali w Nowym Sączu w mieszkaniu

pewnego złodzieja jarmarcznego, Jana
Dziadonia, wielokrotnego mordercę, do
mniemanego członka kresowych band roz
bójniczych Muchy-Michalskiego, od dłuż
szego już czasu poszukiwanego przez po
licję. Aresztowany Jan Dziadoń był chorą
żym w armji austrjackiej, jednakowoż za

różne zbrodnie został zdegradowanym i po
odcierpieniu kary kilkuletniego więzienia
w wojskowym zakładzie karnym w Stani
sławowie, udał się na kresy, gdzie zdołał
ożenić się w gminie gródeckiej pow. Moło-
deczno z córką właściciela folwarku Nowi-

kowszczyzna. Mimo, że przez ożenek ten

stał się dobrze sytuowanym, w myśl przy
słowia: ,,Natura ciągnie wilka do lasu",
przystąpił do kresowych band rozbójni
czych, stając się postrachem okolicznej lu
dności, a gdy teren tamtejszy stawał mu się
coraz gorętszym, wyjechał z województwa
wileńskiego, w którym grasował -- do Ma
łopolski, do krewnych swoich, mieszkają
cych w powiecie limanowskim. Tu jedna
kowoż w dalszym ciągu nie próżnował.

K,radzież w synagodze, W ub. tygodniu
w wielkiej synagodze w Kowlu, nieznani

sprawcy przez wyjęte okno zakradli się do

wnętrza synagogi, rozbili skrzynie, gdzie
mieści się tora, odkręcili z niej trzy arkusze

pergaminu, na którym wypisane były przy
kazania. Wałki z tory wrzucili do pieca i

podpalili. Wartość- skradzionych papierów
obliczają do 4.000 zł, Przeprowadzone do
chodzenia dotychczas nie wykryły spraw
ców,

Za fałszowanie pieniędzy. Sąd karny w

Królewskiej Hucie skazał Mordkę Berko-

wicza z Łodzi na trzy i pół roku ciężkiego
więzienia za fałszowanie banknotów 50-

złotowych.

Ujęcie sprawców kradzieży w urzędzie
pocztowym, W połowie ub. miesiąca w

urzędzie pocztowym w Równem dokonano

kradzieży 15 dolarów z listu nadeszlego z

Ameryki. Ekspozytura policji śledczej, pro
wadząc w danej sprawie dochodzenia, usta
liła przed paru dniami, że kradzieży dopu
ścili się: urzędnik pocztowy Piotr Horecki
i woźny tegoż urzędu Józef Włodarczyk.
Obaj zostali aresztowani i oddani do dyspo
zycji władz sądowych.

Schwytanie głośnego przemytnika. Wła
dze celne schwytały głośnego na cały okręg
górnośląski i Zagłębie Dąbrowskie prze
mytnika tytoniu i sacharyny, niejakiego
Maksa Wientzka z Bytomia. Przy areszto
wanym znaleziono 70 kilogramów sacha
ryny krystalicznej.

Spadek frekwencji w tramwajach war
szawskich z powodu podwyżki, Z chwilą
wprowadzenia 5-ciogroszowego podatku na

bezrobotnych, frekwencja w tramwajach
miejskich spadla znacznie i obecnie, miast
stu kilkunastu tysięcy dziennie, tramwaje
dają 80 — 90,000 zł. dziennie. Zważywszy

na to, że dzienne wydatki dyrekcji tram
wajów wy’noszą ,przeciętnie 85.000 złotych,
przy wpływach 80.000 zł,, dyrekcja o-

trzymuje deficyt w wysokości 5.000 złotych,

Walka o ustawę wodną.

Sejmowa komisja robót publicznych na

posiedzeniu w dniu 11 lutego b. r, uchwa
liła w drugiem czytaniu projekt ustawy o re
gulacji i utrzymaniu dróg wodnych W ar
tykule 12 przyjęto poprawkę, utrzymującą
w mocy obowiązującej na terenie b. zaboru

austriackiego rozporządzenia i ustawy
austrjackich władz krajowych w tej sprawie.

Z powodu uchwalenia tej poprawki, po
zakończeniu drugiego czytania przedstawi
ciele klubów ZLN. i Ch. N. złożyli oświad
czenie, że przyjęcie tego rodzaju popraw
ki stoi na przeszkodzie ujednostajnieniu
ustawodawczemu w państwie. Na znak pro
testu przedstawiciele tych klubów opuścili
salę obrad.

Czesi popierają kandydaturę Polski

do Rady Ligi Narodów.

Oficjalna ,,Cecboslovenska Republika",
pisząc o wstąpieniu Niemiec do Ligi Naro
dów, popiera słuszne żądanie, aby nietyiko
Niemcy, które nie są związane z traktatem
o chronię mniejszości, miały stałe przedsta
wicielstwo w Radzie Ligi, ale aby to przed
stawicielstwo również otrzymało jedno z

państw, które traktat przyjęły. Czechosło
wacja w Radzie Ligi Narodów jest repre
zentowana tylko tymczasowo. Polska zaś

zgłosiła swoje życzenie otrzymania stałego
miejsca w Radzie Ligi. Będzie to tylko ak
tem sprawiedliwości, jeżeli Liga Narodów

uczyni zadość temu uzasadnionemu i umo
tywowanemu żądaniu Polski, nie mówiąc
już o tem, że jeżeli Rada ma naprawdę re
prezentować Ligę Narodów, to nie może się
obejść bez przedstawiciela szczepu słowiań
skiego.

,,Reforma" pisze, że 28-miljonowa Pol
ska ma zupełne prawo domagać się dla sie
bie miejsca w Radzie Ligi Narodów, skoro
o takie miejsce ubiega się 18-miljonową
Hiszpanja. My — pisze dziennik — nie ma
my nic przeciwko, życzeniu Polski, przeciw
nie prawo jej do stałego miejsca uznajemy
i dr. Benesz przyrzekł, że będzie to życze
nie Polski popierał.

Koń symulant

Słynnemu rosy’skiemu trenerowi i cyrkowemu artyście Williamowi Truzziemu udało

sig wytresować kon:a Rustana, będ%oego główną atrak cją londyńskiego cyrku Olimpja,
w ten sposób, ze koń ten sam kładzie się na łóżko i udaje chorego.

Dusza dramatu polskiego.
Dawno już Europa zachodnia osią

gnęła, szczyt rozwoju w zakresie drama
tu, kiedy polska literatura dramatyczna
wydobyła się z powijaków’ niemowlęc
twa, porzuciła sw’oich wielkich nauczy
cieli zagranicznych i poczęła szukać dróg
,własnych.

W Anglji pod koniec XVI wieku roz
gorzał płomień genjuszu Szekspirowskie
go, Hiszpanja w XVII wdeku zadziwiła
świat ogromną ilością utworów drama
tycznych i wydała gwiazdę’ najwspanial
szą: Lope de Vega, potem Calderona —

a w. Polsce zastój i martwota panowały
na tem polu. Literatura nasza w XVI
wieku nie wyszła poza obrę’b mysterjów,
moralitetów, przekładów klasycznych
tragedyj greckich (nielicznych) i poza
komedje rybałtow’skie. Kilka nieudałych
prób dramatycznych i naśladownictwa

niedorastających do ideału w rachubę
właściw’ie brać nie można, Jeszcze mniej
szczęśliwy był pod tym’ w’zględem w’iek
XVII i początek XVIII.

Dopiero jutrzniana epoka Stanisław a

Augusta wysuw’a kw’estję dramatu pol
skiego na pierwszy plan i rodzi się wów
czas pierw sza komedja polska, wzorowa
na przew ażnie na Molierze i pierw sza tra-

gedja... pseudo klasyczna, żyw’cem mę

czona, przepisami Hcracjusza, Boileau i!
Lea Harpe’a. Pionierem komedji był
Franciszek Bohomolec. Do naślad. pseu-
doklasyczn. tragedji franc. pobudził Sta
nisław Konarski. Słabe i niew’olnicze by
ły to początki. To też zapatrzeni w Mo
liera, pierwsi komedjopisarze nie przy
nieśli ze sobą nic oryginalnego, a trage-
dję polską, skrępowaną pseudoklasycy-
zmem. napróżno Franciszek-Wę’żyk, Lud
w’ik Karpiński i Alojzy Feliński usiło
w’ali podnieść na wyżyny genjuszu.

Z martwych obudził obie dziedziny
dopiero w icher romantyzmu. Pod tchnie
niem genjuszów ożywiły się i nabrały
cech oryginalnych, swojskich, tak dra
mat, jak i komedja polska. Ale i roman
tyzm był też probierzem polskiego du
cha dramatycznego. Okazało się wów
czas, że prawdziwy dramat, w/ysnuty z

głębin charakteru narodowego, jest w’id
mem nieuchwytnem, jest iluzją. Marzy
cielska, miękka i pełna pogody, mimo

tragizmu życiowego, natura polska nie

jest w stanie stworzyć żywiołową dyna
miką i grozą zjawisk przejmujący dra
mat — dramat w pełnem tego słowa zna
czeniu.

Każdy z Wielkich zachwycił oczy
zwykłego śmiertelnika olśniewającym
deszczem rakiet i słońc, ale żaden nie
stał się Szekspirem Polski. Nawet tak

potężny tragizm katastrofy narodow’ej

stw’orzył przepiękne klejnoty liryzmu i

poematów dramatycznych, ale nie potra
fił wykuć granitu żywej, scenicznej tra
gedji, któraby realną, jasną mow’ą z de
sek teatralnych i przejmującemi kolizja
mi dramatycznemi zatargała serce czło
w’iecze. Genjalnemi poematami są: ,,Dzia
dy", ,,Kordjan", ,,Balladyna", ,,Irydjon",
,,Nieboska Komedja", ale życia drama
tycznego, pierw’iastków scenicznych nie

posiadają. Natomiast komedja polska
zakwitła niebywałe bujnem życiem w ge
njuszu Fredry.

Następna epoka utrwaliła tylko pier
w’otny charakter twórczości. Dramat pol
ski, a raczej widmo jego rozpływa się w

mgłę’, mimo całego szeregu nowych pi
sarzy, jak Korzeniowski, Syrokomla,
Szajnocha. Norw’id, Faleński. Romanow
ski, Szujski, Bełcikowski i inni. Kome
dja rozwija się dalej, chociaż mniej
w’spaniale, prąd jej, już nie w’artki i szu
mny, rozlewa się zato szerszem korytem
(Bałucki, Bliziński, Narzymski i inni).

Na schyłku XIX wieku, kiedy zaszła
zmiana w dramacie europejskim (Haupt-
mann, Maeterlinck, Ibsen), obudził się na

now’o ruch dramatyczny i w Polsce.
Ruch ten rozszczepił się na dw’a kierun
ki, dosyć zresztą nieraz sobie pokrewne
tak duchem, realistycznym nowocześnie,
jak i środkami efektów scenicznych.
Pierwszy kierunek dał Polsce dramat

mieszczański i naturalistyczny, którego
głównemi reprezentantami są Zapolska
i Przybyszewski. Oni też stworzyli ko
smopolityczny dramat żywy, sceniczny,
ale przyziemne temata, brak wszelkich

szlachetniejszych pierwiastków pozbawił
dramat ten właściwego mu miana—dra
matu klasycznego, dramatu — tragedji.

Drugi kierunek narodowy, klasyczny
znalazł swojego najlepszego wyraziciela
w Wyspiańskim poto, aby ponownie oka
zać św’iatu, że dusza narodu polskiego
nie jest w stanie powołać do życia dra
mat, tchnący rzeczywistością, dramat

posiadający wszystkie swoje cechy i za
lety w całej pełni. Bajecznym malarzem
i wspaniałym lirykiem jest w utworach
swoich Wyspiański, ale nie dramatur
giem. Dramaty jego posiadają życie sce
niczne niekiedy, nadają pojedyńczym
scenom ruch, czasami bardzo żywy, ale
nie posiadają nerwu tragicznego, kolizji
dramatycznej, któraby w’idzem targała
za trzewia.

Wojna przyniosła z sobą, rzecz jasna,
mocne obniżenie poziomu całej literatu
ry, a więc i dramatu i komedji, otworzy
ła jednak przed okiem łudzkiem now-e

horyzonty, dostarczyła nowych moty
wów, nieznanych dawniej. Jaki plon
w’yua ten krwaw’y posiew’ na polu litera
tury dramatycznej, przyszłość dopiero
okaże.

Dr, Teodor Brandowski.
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Piosenka Skrzyńskiego.
Uciekła mi nowa teka w proso
A Ja za nią nieboraczek boso,
A ja za nią boso aż do miedzy,
Opuszczają wszyscy mię koledzy.

Moraczewski zrobił mi początek
A to było w ten feralny piątek.
Zanim mogłem powetować szkodę,
Żeligowski uciekł już we środę.

W wszystkich pismach wersja jest jednaka.
Że Żdziechowskl wkrótce da drapaka,
Stasio Grabski także już coś warczy,
Ża tę czwórkę Diamand nie wystarczy.

Jakże będę pchać rządzenia walec,
Gdy zostanę wkrótce sam jak palec?
Oto wynik naszych starych grzechów,
Wszystko psuje dziadek do orzechów.

Henryk Zbierzchowski.

Odczyt wn Gerlacha
w Warszawie.

W lokalu Polskiego Towarzystwa
przyjaciół Ligi Narodów odbył się 9 hm.

interesujący odczyt niemieckiego działa
cza pacyfistycznego p. Ilellmutha von

Gerlacha na temat ,,Niemcy reakcyjne
i Niemcy demokratyczne". Po zagaje
niu zebrania przez prof. Ilandelsmana

prelegent przystąpił do szkicowania o-

hecnej sytuacji politycznej w Niemczech
Przedtem jeszcze zaznaczył, że sam jest,
mówiąc paradoksalnie, bojownikiem pa
cyfizmu niemieckiego i że przemawiał
już na ten sam temat w Paryżu, Bruk
seli, Leodjum i t. d,, wychodząc z założe
nia, że jest najwyższy czas, aby nastą
piło wzajemne zrozumienie między na
rodami. Mówił następnie o kruchych
podstawach monarchizmu niemieckiego
Monarchizm jest, zdaniem mówcy, dziś
o wiele mniej groźny, niż jeszcze przed
dwoma łaty, gdy znajdował podatny
grunt w katastrofalnej sytuacji państ
wa. Jeśli wtedy do przewrotu monar-

chistycznego nie doszło — a stało się to

tylko wskutek braku jedności w obozie

uponarchistycznym - nie dojdzie więc
do tego tembardziej dziś, gdy rządy re
publikańskie przez poprawę sytuacji o-

gółnej znacznie zyskały na sile, a zwła
szcza wobec dalszych widoków poprawy
z okazji przystąpienia Niemiec do Ligi
Narodów. Prelegent sądzi, że drogą wy
chowania młodzieży w duchu pacyfi
stycznym. Wówczas zostanie spełnio
ny ideał Goethego, aby Niemiec był ,,do
brym Europejczykiem11,

Hubert Linde i Ska".
Afera Huberta Lindego, czyli sprawa

nadużyć, popełnianych w Pocztowej Ka
sie Oszczędnościowej (P. K . O.) w ciągu
kilku lat bezkarnie, pod osłoną ,,tajem
nicy służbowej" i opieką, zapewne nie
świadomą, osobistości wpływowych, za
tacza coraz szersze kręgi i słusznie nie
pokoi opinję publiczną. Korzystając też

z nadesłanych nam, a pochodzących z

wiarygodnego źródła, informacyj, przy
stępujemy do drukowania, na łamach

naszego ,,Dziennika", artykułów, obrazu
jących haniebną gospodarkę wspomnia
nej instytucji państwowej, pod ogólnym
tytułem:

,,Hubest Linde i S ka".

Sądzimy, że ujawnienie, bez osłonek,
wszelkich nadużyć — jest lepszem od
ich sztucznego zatuszowywania i leży
tak w interesie państwa, jak i społeczeń
stwa; mamy też nadzieję, że podane

przez nas fakty przyczynią się do nale
żytego rozszerzenia śledztwa sądowego
i do pociągnięcia do odpowiedzialności
wszystkich, w większym lub mniejszym
stopniu, współwinnych, niezależnie od

stanowisk, jakie zajmują.
Czas najwyższy położyć tamę szerzą

cej się moralnej zgniliznie:i orgji żero
wania szkodników na organizmie pań
stwowym, bo inaczej ,,kruki i wrony roz
dziobią Polskę"!..,

Redakcja.

- Bank Ro!ny. W nagłówku ,,Nasz bu
dżet na rok 1926” w numerze wczorajszym
,,Dziennika" umieszczono przez omyłkę
zdanie, jakoby państwo poniosło straty
przez nieuczciwość Banku Rolnego. Z te
kstu wynikało, że nieuczciwość popełniła
kooperatywa (spółdzielnia) rolna — a nie
Bank Rolny, co niniejszem stwierdzamy.

Dział pamiątek w Wie!kopołskiem MuzetUU

Wojskowera.

Objąwszy Zarząd Wielkopolskiego Mu
zeum Wojskowego, mam zamiar utworzyć’;
dział pamiątek po wielkopolskich bohate-/

rach, którzy walczyli w obronie ojczyzny.)
Pamiątki te będą przyjmowane z wszyst’
kich epok jako depozyt i wystawione w.

Muzeum z odpowiedniemi objaśnieniami,
Ma to być żywa historja tych wszystkich
poświęceń i wysileń, które nam w końcu1

dały zwycięstwo. Dział tych pamiątek nie
ma być ani pobojowiskiem, ani cmenta
rzem, ma on raczej nastrajać, jak żołnierska-

pieśń. . .

Władysław Marcinkowski.,

Z kół czytelników otrzymujemy nastę-j
puja.ee uwagi:

W sprawie odszkodowań za rekwizycje,
poczynione przez władze niemieckie w by-
łej Kongresówce i w ,byłej dzielnicy pru-J
skiej, sporządzone zostały dzięki wielkim,,
staraniom i zabiegom Związku Obrony Kre-!
sów Zachodnich wszelkie zestawienia przez,)
poszczególnych poszkodowanych i przed--
stawione przed forum Trybunału Miesza-,
nego polsko-niemieckiego w Paryżu. Nie
stety, Trybunał ten uznał się za niekompe-/
tentny do orzecznictwa w sprawach z po
wództwa obywateli polskich przeciwko rzą
dowi Rzeszy niemieckiej o odszkodowania
za te rekwizycje w byiej Kongresówce.
Z pozostałych jeszcze spraw w byłej dziel-i

nicy pruskiej Niemcy sami przed Trybuna-1
łem w Paryżu uznali odpowiedzialność Rze-;
szy ża poszkodowania, które zostały wy
rządzone obywatelom państw sprzymierzo-/
nych na terytorjum niemieckiem w grani
cach z 1 sierpnia 1914 roku i sprawy te też’

zostały wyeliminowane z pod orzecznictwa’

Trybunału i przekazane do Berlina do to-j
czących się tamże rokowań handlowych)
polsko-niemieckich. Pomimo, że pertrakta-1
cje ciągną się już prawie od roku i dele
gacja polska doprawdy niezbyt bardzo^
obarczona będzie pracą, bo wciąż są jakieś’
większe przerwy w tych rokowaniach t

sprawy o odszkodowania nie postąpiły ab
solutnie naprzód, bodaj że wogóle je rozpa-’
trywano. Nie dziwić się już Niemcom, że/

się wszelkiemi siłami starają sprawy o od-,
szkodowanłe odwlec jaknajdłużej, to jedna
kowoż wyrazić trzeba największe zdziwie-,
nie, że delegacja polska okazuje w tym
wypadku największą obojętność i bezinte-i

resowność, uważając te sprawy za podrzęd
nej wagi. Ciekawe jeszcze, z jaką energią
delegacja nasza bronić będzie tych spraw.

Ka-We.

Alina Prus Krzemińska.

Jej Ecoosz§chty
z Gregorem Wende,,

Nowe1a.

(Ciąg dalszy.)
Wende nie domyślał się nawet tak

czułej nad sobą opieki.
I Człowiek spokojny, zrównoważony, :

o dużym zasobie wrodoznej inteligencji
i mądrości życiowej, która niewiadomo

skąd się bierze nieraz u ludzi obserwu
jących świat z platformy swego kawa
łeczka roli.

Złamany nieszczęściami r,odzinnemi,
zajęty pracą, w politykę nie wdawał
się wcale. Postępował tak, jak mu su
mienie nakazywało, i rozsądek dora
dzał. Nie przychlebiał się nikomu, ni
kogo nie zrażał. Nie uprawiał partyj
nie twa, nie by.ło w nim szowinizmu na
rodowego; nie było żadnej zaciętości, j
Gospodarze nasi szanowali go też bar- ’

dzo i nie potrzebowali posądzać nigdy j
o wrogie dla Polski usposobienie.

Prywatny strażnik leśny, gdzieś z

krańców ;Brandenburgii, którego los -

w tym w’ypadku ustawa kolonizacyjna
-- pchnął aż w Poznańskie, był Wende
w czasie swej emigracji bardzo jeszcze
młodym człowiekiem Dano mu wła
sny warsztat pracy, niezależność, do
brobyt, o jakim nie marzy? nigdy, więc
był szczerze wdzięczny — Bogu i cesa
rzowi.

Polityka rządu z jego pojęciem spra
wiedliwości nie. zgadzała się wprawdzie
— bardzo się nie zgadzała, i bakatysty z

takiego materjał-u nikt urobić nie mógł,
ale — cóż on - jednostka taka — wo
bec, Rzeszy?

— Gott weiss es ara besfen, wo wir

stenem, und wo wir landen sollen -4

mawiał do żony w poufnych rozmowach
o taktyce rządu. — Wszystko w ręku
Boga, niech On prowadzi ...

Wojna światowa i jej wynik druzgo
cący potęgę Ńiemiec utwierdził Wende-

go w wierze i w zasadach przestrzega
nie sprawiedliwości w stosunku do
bliźnich

Agnieszka W’ende, córka kolonisty,
dawniejszego loi:.jag’ra u ks. Sisko-

Allenhurskiego, P’?ejęta zasadami mę
ża. w takim samym duchu wychowy
wała trzech swoich synów, a później
wnuka, sierotę.

Najbliższymi sąśiadariii Wendych
są gospodarze Polacy.

Duży sad, z trzech stron otaczający
żałobny dziś dom, przytyka na prawo
do podwórza Michała Spytki, na lewo
do ogrodu wdowy, An.toniny Zawodnej.

Ogród ten ciągnie się poza stodołą
Wendego aż do polnej drogi, należącej
pra-wnie do obu gospodarstw.

Z oniemiałego, jak cały dom, po
dwórza, wyszedł Gregor Wende. kieru
jąc się w pole czy na łąkę, by zwołać
czeladź, pozostającą dzień cały bez ciep
łego jedzenia.

Idzie całkiem nieprzytomny jeszcze;
Pierwszy raz w życiu patrzał na śmierć,
a śmierć ta wzięła, mu najdroższą opie
kunkę — matkę.

Wlecze się złamany bólem, na w’szy
stko obojętny, głuchy na wszystko.

Nie widzi nikogo - nie dostrzega
drobnych ramion dziewczęcych, które

przez ogrodzenie sadu wyciągają się ku

niemu.
- Grzesiu . . ! Grzesiu ...i
Weronka niewie, skąd idą te słowa,

których usta jej nie mówią przecież
wcale, a które są, łkaja, lecą ku niemu,
i wracają pełne trwogi, że ktoś mógłby
je usłyszeć.

Dwa lata młodsza od Gregora, jedy-

" naczka gospodyni Zawodnej, była kiedyś
I towarzyszką zabaw małego wnuka Wen-
| dych, i stała się już przez to samo ulu-

; bienicą jego dziadków.

Nazywali ją ,,Liebling" i nigdzie le
piej nie mogło być użyte to słowo.

Gregor nazywał ją ,,Werle", gdy był
dobry, a ,,Wera1, gdy pogniewał się o

co. Mówił z nią wyłącznie po polsku,
i prawie bez akcentu. ,

Weronka nigdy nie umiała gniewać
się na przyjaciela, więc wołała na niego
Grześ, albo też Bubi - tak jak babka.

’Przywiązała się serdecznie d.o babki

Gregora, a tak żywo objawiało się u

Werońki to uczucie) że aż matka za
częła być o nie zazdrosna.

Po wyjściu dziewczęcia ze szkoły, e-

nergicznie zaprzęgła córkę do pracy
przy domu i w polu, pewna, że w ten

sposób najlepiej zapobiegnie dalszej
przyjaźni pomiędzy dorastającym już
wnukiem Wendych, a jedynaczką swo
ją, którą nareszcie chciała mieć dla

siebie.
Pragnęła zerwania tej przyjaźni nie

tylko ze względów egoistycznych.
Była przecież Polką i dobra katoli

czką. a tamci ,.ludzie niemieckiej wiary"
— cala wieś na to patrzy. Dopóki dzieć
mi byli, to co innego, ale teraz ...

Zawodna wie, że Wendowa od kilku
dni leży chora na zapalenie płuc. Od
wiedziła ją wczoraj, a dziś słyszała, że

kona.
Weronka z płaczem przyleciała z

pola.
— Matulu . . . sąsiadka umierają!...

i biec chciała do YYendych.
— Weronka...animisięważ!—

wstrzymała, ją malka. — Tam przecie
pastor jest - poganin — bij zabij na

Polskę . . . Ludzie gotowi myśleć Bóg
wie co ... ani mi się ważysz, Z Grego- i

rem musi być koniec nareszcie — żebyś:
wiedziała. Pókiście do szkoły chodzili,
to je-szcze, jeszcze. Ale teraz? Gidyja
z ciebie taka (Weronka drobna była, nie;
wvsoka); chłopakowi niedługo na dzie
więtnasty - to nie idzie ., . . Weź oto

książkę od kościoła - Iitanję za kona-;
jąćyćh odmówimy, żeby się Pdn Bóg
zmiłował, nad duszą tej dobrej kobiety,
co nijakiego chrześcijańskiego opa
trunku nie ma przy skonaniu, ani też

przy grobie mieć go nie będzie.
Zawodna mówiła jeszcze dużo i dość

rzeczowo na temat wyznania i związa
nej z lifterską wiarą nienawiści do Pol
ski, lecz Weronka zrozumiała to jedno(
tylko, że z śmiercią Wendowej położe
nie zmieni się zupełnie, i że domu sąsia-’,
dów odwiedzać już teraz nie może, bez
narażenia eię na języki ludzkie.

Żałość jej stała się tem większa,
tem gwałtowniejsza.

Uprzytomniła sobie podwójne się-’
roctwo Gregora, pozbawionego od razu

babki i przyjaciółki.
-Unser Bub hat dich so gern, Lieb-i

ling — mówiła nieraz Wendowa, i do
dawała żartem niby: Scbade, dass er

dich nicbt heiraten darf."

\YercxJsa, z którą ]ubili przekomarzań
się czasem dla wywołania wrzuszają-
co naiwnych odpowiedzi podrażnionej
dziewczynki, takie właśnie i tym podob
no aluzje Wendowej, zbywała milcz,e
niem. -

Jedynaczka gospodyni Zawodnej;
zawsze wtenczas dostrzegała gdzieś bli
sko siebie ducha przekory i pychytego;
nieprzyjaciela, którego matka pomaga
ła jej zwalczać, od kiedy miłość własna
w sercu dziecka odzywać się zaczęła.

— Pyskować nie wolno — ani nim-
mru!

(Ciąg dalszy nastąpi)

Oiimpjada poliiyszna.

Skrzyński i jego gabinet niesforny.

0 odszkodowanie
za rekwizycie niemieckie.
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Ł Szubina.
U Inwalidów. W niedzielę ub. odbyto się

roczne walne zebranie Powiatowego Koia In
walidów Wojennych w Szubinie w sa!i Domu

Polskiego/ Udział członków w zebraniu był sto
sunkowo dość liczny. Zebranie zagaił długoletni
i zasłużony ua polu organizacyjnem prezes koła

p. Lisiecki, witając obecnych jak i przybyłych
z powiatu, poczem przystaniom do ( dt zytania
protokółu z ostatniego zebrania, który przyjęto
bez dyskusji i dalej już kolejno zdawali spra
wozdania z działalności Zarządu i Koła prezes,
sekretarz p. Gładykowski i skarbnik p. Krzy-
miński. Ze sprawozdań dowiedzieć się można

było o sprężystości i energji zarządu, czem zdo
był dla organizacji inwalidzkiej wielu człon
ków, sympatyków i zdołał towarzystwo posta
wić na pewnych wyżynach pożądanego rozwoju.

Działalność organizacji w cyfrach przedsta
wia się następująco: zebrań miesięcznych 11,
zarządu 6. Obecna liczba członków wynosi oko
ło 70, z których na zebrania pomimo zawiado
mień 40— 50% się stawia. Obrotu kasowego w

roku sprawozdawczym było 624,55 zł. Ominąć
nie można i działalność sekretarjatu (sekr. p .

Gładykowski); w roku ubiegłym, gdzie załatwio
no ogóiem 111 spraw, z tych 41 spraw dotyczy
członków, którzy po większej części otrzymy
wali korzystne załawienie sprawy.

Marszałkiem na czas walnego zebrania wy
brano p. Szramkowskiego Franciszka. Po załat
wieniu wstępnych formalności przystąpiono do

wyboru zarządu, do którego wybrano w uznaniu

położonych zasług na nowo stary zarzą,d przez
aklamację z odpowiedńiem uzupełnieniem: pre
zes: założyciel koia i po raz szósty prezesem
p. Lisiecki Edmund; wiceprezes — p. Szram-
kowski Franciszek, sekretarz — po raz drugi
p. Gładykowski, zast. — p, Ulatowski Józef,
skarbnik — p . Gołata Feliks, zast. — p. Ba!ka
Kazimierz. Do komisji rewizyjnej wybrano pp.:
Kijewskiego z Królikowa, Jabłońskiego z Dą
brówki, Pietrykowskiego Ludwika z Szubina
5 dwóch zast. Do sądu koleżeńskiego pp.: Ro-

czyńskiego Franciszka Stefańskiego Fr., Krzy-
wińskiego Zygm. Sobotę Maksymiliana i Pola-
sika Jana.

Zaznaczyć należy, ie koło inw’alidów tut. za

prezesury p. Lisieckiego i całego zarządu bar
dzo sprawnie pracowało, może lepiej jednak by
łoby, gdyby szer=ze koła społeczeństwa zainte
resowały się tą organizacją a zamożniejsi inwa
lidzi nawet do Koła nie należą.

Kółko Rolnicze. W poniedziałek, dnia 15-go
bm, odbędzie się obchód 25-letniego istnienia
tut. Kółka Rolniczego iapowiadający się bardzo

uroczyście. Program uroczystości jest następu
jący:

O godz. 9-tej przed poł. msza św. na intencję
kółka; o godz. 10-tej powitanie gości i wspólne
śniadanie; o godz. 10 30 uroczyste posiedzenie i

sprawozdanie z 25-letniej pracy; o godz. 11 -tej
wręczenie dyplomów jubilatom; o godz. 11 .30 re
ferat okolicznościowy, wygłoszony przez p. Pie
trasa w Wolworku. Wieczorem w Domu Pol
skim odbędzie się uroczysty wieczór jak na
stępuje: o godz. 7-mej koncert,, o 8-mej odegra
nie pięknej sztuczki po raz drugi pt. ,,Słowi-
czek" oraz śpiewy solowe. O godz. 11-tej wspól
na kolacja i zabawa taneczna, podczas której
odbędzie się jeszcze wspólna kawka.

SAMOKLĘSKI MAŁE. (Tow. Powst. i Woj.)
Widać, że w każdym Tow. Powstańców i Wo
jaków czy to w mieśc,ie czy na wsi, wre życie
i praca. Otóż niedawno założono Tow. Pow.
i Woj. w Samoklęskach Małych, urządzając już
w niedzielę, dnia 14 bm. pierwszą zabawę, połą,
czoną z rozmaitemi niespodziankami z ktćrej
czysty zysk przeznacza się na cele towarzystwa,
M. i . odbędzie się przedstawienie amatorskie

pt. ,,Stary piechur i jego syn huzar". Pracę
i rozwój towarzystwa zawdzięczać można tęgie
mu zarządowi najbardziej zaś prezesowi, któ
rym jest ks. kapt. kapelan Sobociński oraz tamt,
Referentowi .oświatowemu, Śmiesznemu,

Mamy nadzieję, że szersze społeczeństwo po
prze naszą organizację powstańczą i przybędzie
na ową zabawę. -

INOWROCŁAW. (Szczęśliwa knlektssra).
Kolektura J Heinricha w Inowrocławiu donosi,
że w 6 dniu ciągnienia padły wygrane w jej ko
lekturze 46990 i 57013.

i.’- Poseł Lisicki (N. P, R.) wykluczony
ze stronnictwa. Poznąóskń ,,Prawda’1 do
nosi, że poseł Wawrzyn Lisiecki z Inowroc
ławia został wykluczony ze stronnictwa

przez Związek Okręgowy NPR.

OSTROWO, pod Gapiem, (Z życia młodzie
ży). Stowarzyszenie Młodych Polek w Ostrow!u

rozwija się coraz lepiej. Na rocznem walr,em
zebranui wybrano stary zarząd przez aklama
cję w dowód najwyższego uznania dla pracy
zarządu.

BARCIN. Przedstawienie am,atorskie urzą
dziło dnia 2 bm. Tow. żeńskiej samopomocy na
ukowej im. H. Sienkiewicza. Odegrano bardzo
dobrze 4-aktówkę . ,,Niewolnicy z Sipidówki".
Reżyserował Orchowski junjor.

MOGILNO, Złote gody małżeńskie obchodzą
Szymon i Katarzyna Krokowscy, posiedzicieJe
ztemsey z Wyrofeków pod Mogilnem.

D03SK0, pow. Strzelno, 25-lecie pożycia
małżeńskiego obchodzili dnia 13 bm, Franciszek

Kocińskj z żoną Wiktorją.

CHODZIEŻ. (Wystawa LOPP.) Objazdowa
wystawa LOPP. przybędzie do Chodzieży dnia

15. bm. i trwać będzie 3 dni.

SWARZĘDZ. (Policjant w walce ze złoczyń
cami.) Patrolujący ną szosie Swarzędz — Koby-
lepole posterunkowy policji ze Swarzędza, spot
ka! dwóch mężczyzn, niosących na plecach wor
ki. Przypuszczając, że ma do czynienia ze zło
czyńcami, zatrzymał ich i zażądał dowodów o-

sobistych. W odpowiedzi na to, obaj mężczyźni
rzucili się na policjanta, i odebrali mu karabin
i bagnet. Wywiązała się walka, podczas któ
rej policjant zraniony został bagnetem w twarz.

Widząc, że sytuacja jest groźna, posterunkowy
wyjął rewolwer i strzelił trzykrotnie w kierun
ku napastników, lecz chybi! z pow’odu ciemno
ści, Wobec zmienionej sytuacji, napastnicy rzu
cili się do ucieczki, porzucając broń oraz worki
w których znajdowało się 19 kur. Zaaresztowa
no 2 p2odejrzanych o kradzież i napad osobników
— mieszkańców Zalarzewa, pow. Swarzędz.

Z Poinanio.

— Z Uniwersytetu ks. Bronisław Gładysz z

Poznania-Starołęki uzyskał doktorat fiłozofji na

podstawie dysertacji p. t . ,,Sarbiewski a reforma

hymnów brewjarzowycb za czasów papieża
Urban VIII".

- Druga ofiara ślizgawki. We wtorek popoł.
wyłowiono z Warty w pobliżu starej szkoły w

Dębinie zwłoki 14-Iętniego chłopca. Identyczno
ści małego topielca nie zdołano na razie stwier
dzić. Przypuszczalnie utonął on skutkiem zaia-.
mania się na słabym lodzie. Jest to już druga
ofiara ślizgawki w tym tygodniu.

- Zniesienie obwodów kominiarskich. Woje
wódzki Sąd Administracyjny skutkiem skargi
wniesionej przez Tow. Właścicieli Domów w. Po
znaniu wydał wyrok, mocą którego zniósł obwo
dy kominiarskie w mieście.

— Jubileusz młodych drogerzyśtów w Po
znaniu. W niedzielę, dnia 14 lutego święci To
warzystwo Młodych Drogerzyśtów 25-letni jubi
leusz swego istnienia.

- Pomysłowy kopiec. W tych dniach wyda
rzył się w Poznaniu nadzwyczaj pomysłowy wy
padek na tle wekslowem. Jeden z tut. hurtow
ników nie mogąc się doczekać od swego od
biorcy w Rawiczu wykupienia weksla, użył for
telu i wydostał pieniądze. Ponieważ od dłuż
szego czasu wysuiał towary za zaliczką, więc
i tym razem posiał do swego klienta w Rawiczu
wielki: ,,pakiet" z towarami, który został wy
kupiony. Po otwarciu paczki wykazało się, że

dla obciążenia włożono kamienie, a na wierz
chu ostentacyjnie leżał weksel. Wypadek ten

wywołał poruszenie wśród sfer kupieckich!

Z Pomorza.
TCZEW. (Transport odezw komuni

stycznych,) W ub. wtorek podczas rewizji
wagonu towarowego wysłanego z Gdańska
do Łodzi, a zawierającego według deklara
cji ceduły kolejowej ,,szmaty”, znaleziono

skrzynię wypełnioną dziesiątkami tysięcy
egzemplarzy broszur komunistycznych.
Między temi ostatniemi największą część
stanowiły broszury polskiego posła komuni
stycznego Dąbała, wydane w roku 1923 i
drukowane w Gliwicach na G. Śląsku.

RAJKOWY. (Wykrycie sprawców kradzie
ży.) Przed kilku dniami pisaliśmy o kradzieży j
bławatów, dokonanej w Rajkowach, w którym
to wypadku, pies policyjny z Tczewa, odnalazł

zakopany w polu towar pochodzący z kradzieży.
Dalsze poszukiwania tutejszej policji śledczej
naprowadziły ńa ślady ukrycia trzech worków
towaru, które znaleziono zakopane w lesie. E -

nergiczne wywiady doprowadziły do wykrycia
sprawcy kradzieży, którym je.st ’F. M. z Raikowy.

TUCHOLA. (Najpierw córka, a teraz syn o-

b!ąkany.) 20-letni syn murarza Deji, popadł na
gle w obłąkanie. Przesiano go do za,kładu psy-
chjatrycznego do Świecia. Niedaw-’no temu, popa
dła z przestrachu również w’ obłąkanie córka

Deji i zmarła po krótkim pobycie w zakładzie

w Świeciu..
WZDYDZE TUCHOLSKIE. (Osobiste.) W o-

statnicb dniach odbyły się tu gody małżeńskie

p. T . Drążkówny z p. Tuszkowskim.

LISEWO, pów, Chełmno. (Występ f.okęla. z

Lipinek,), Ruchliwy Sokół z Lipinek, urządził w

ubiegłą niedzielę wnaszej miejscowości przedsta
wienie amatorskie ,Stary Piechur i syn jego
Huzar", kt-óra to sztuczka w Całej pełni się uda
ła, bo tak amatorki jak i amatorzy wywiązali
się z ról jaknajłepiej. Chóry znakomicie ćwiczo
ne przez reżyserkę, p. Dr. B,obińską, tak, że w po
dziw wprawiały licznie zebrana publiczność,

która też nie szczędziła oklasków.

CZERSK. Jak nam donoszą z Czerska, gło
śna sprawa sprzeniewierzenia około. 30 tys. mp.
drzewa opałowego na niekorzyść Szefostwa In-

tendentury w Grudziądzu przez byłego lekarza

w’ojskowego Zemkiego, alias ,,Ciemka" obecne
go wydawcę ,,Głosu Ludu", znajdzie swój epi
log w rozprawie sądowej, która odbędzie się
dnia, 29 marca br. przed sądem okr, w Chojni
cach. Nareszcie stanie się zadość sprawiedli
wość po 4-letniem prawie śledztw-ie, względnie
czekaniu na rozprawę główną. Tyra razem chy
ba nie znajdą się no-we powody do dalszego
odroczenia spra-wy,

ŁĄŻYN pow. toruński. (Złote gody małżeń
skie.) Dnia 15. bm. obchodzić będą Mikołaj An
toni Gumowski z małżonką Ewą z Katlewskich
ziote gody maiżeńskie. Jubilaci są długoletnimi
mieszkańcami Łąźyna, cieszą się mimo pode
szłego wieku czerstwem zdrowiem i ogólnem
poważaniem.

’

DUŻA KŁODAWA, pow .chojnicki. (Zebranie
Wojaków). Dnia 2 bm. odbyło się w Dużej Kło
dawie zebranie Tow. Powstańców i Wojaków.
Po stwierdzeniu obecnych prezes zdał głos p.
porucznikowi Pią.tkow’i, który swym pouczają
cym wykładem bardzo zainteresował zebranych
członków. Potem poruszył prezes budowę wła
snej strzelnicy, naco otrzymał pozwolenie z

Dyrekcji Lasów w Bydgoszczy. Nastąpiło wrę
czenie członkom Towarzystwa odznak wojackich
przez prezesa. W wolnych głosach zabierał głos
drh. Narloch, nawołując do uczęszczania na ze
brania. Prezes drh. Michałowski dziękował w

imieniu Tow’arzystwa panu porucznikowi Piąt
kowi za tak piękny, treściwy i pouczający wy
kład z tą nadzieją, że p, porucznik zechce i na
dal Tow’arzystwo wspierać swemi wykładami.
Na tem zamknął drh. prezes zebranie hasłem

,,Wolność".
OSTROWICE pow. chojnicki, (Misja). Od

17 do 25 bm. odbędzie się tu misja pod prze
w’odnictwem. OO. Franciszkanów z Poznania.

SKÓRCZ, pow. Starogard. (Rcczne walne ze
branie Inwalidów.) W nie.dzielę, dnia 7. bm.

odbyło się na sali p. Szwarca walne zebranie
roczne grupy Związku Inwalidów Wojennych
R. P . Jaka delegaci powiatowego Koła przybyli
pp. Kawka i Szulc Leon. Po zagajeniu przez prze
wodniczącego grapy p. Śmiegierskiego, wybrano
jednogłośnie na marszałka p. Kawkę który wi
tał licznych zebranych i przedstawił obecny
stan sprawy inwalidzkiej w Polsce, wzywają,c
zarazem członków do solidarności i organizo
wania się we własnym interesie. P. Szulc refe
rował obszernie w sprawach rentowych i nowo

wysłanych deklaracji.,
Po złożeniu wyczerpujących sprawozdań, z

działalności grupy poszczególnych członków za
rządu, przystąpiono do wyboru nowego zarządu.
Wynik byi następujący: przewodniczący p. Al
fons Śmiegierski, zast Wilczewski, sekr_etarz I-

mienowski, zast. p. Fyrin, skarbnik Piwnicki,
zast. Cieśliński. Do komisji rewizyjnej wybrano
jako przewodniczącego Wardzińskiego, Szwar
ca, M. Gasta, Kordowskiego i Wiśniewskiego.
Po wyczerpaniu porządku obrad solwował pre
zes p. Śmiegierski zebranie dz’ękując. delegatom
kola starogardzkiego oraz członkom za liczne

przybycie.

S%p-óluo.
— Osobiste. Dnia 9 bm. odbył się w kościele

parafialnym w Sępólnie ślub p. Ledzińskiego
Franciszka, prezesa Wojaków w Sępólnie, ide
owca i organizatora towarzystw wojackich z p.
Wirkusówną. Ceremonjal uświetnił śpiew Ce
cylji. Szczęść Boże młodej parze!

Wydział Powiatowy. Pierwsze posiedzenie
Sejmiku odbyto się 4 bm., na którem m. i .

wybrano Wydział Powiatowy, do którego we
szli pp.: Prądzyński, Gliszczyński, Barton, Do
browolski, Heinrich (Niemiec), Klein.

Z życia chóru im. ,,św. Cecylji". Dnia 20 ub.
m. urządziło Tow. św. Cecylji w Sępólnie wspa
niałą zabawę w formie dożynków. Program
składał się ze śpiewów chóralnych, tańców i ory
ginalnych atrakcji. W pięknie udekorowanej
sali premjowano za najpiękniejsze kostjumy p.
Mowińską i p. Urbanową oraz p, Szprengę Au
gustyna. Za najudatniejszy taniec udekorowa
no kwiatami p, .Straszkiewiczównę i p, Urba
nowskiego.

Podczas zabawy przemówił honorowy prze
wodniczący ks, prób. Grudziński, dzięki jego
staraniom Cecylja wiele zyskała. Nie można

pominąć p. Mowińskiego, który z doskonałym
wynikiem z calem poświęceniem dyryguje chó
rem. Dzięki- staraniom p. prezesa Urbana, p.
Bukolta i Śtritzkego, którzy bardzo pracują oraz

wyrobieniu członków, Cecylję można zaliczyć
do jednego z najlepszych towarzystw śpiewu.

Szkoda tylko, że prócz występów w kościele
nie dają innych występów zwłaszcza, że społe
czeństwo tutejsze chętnie na takie imprezy u-

częszcza.

Dzięki staraniom Tow. Powst. i Wojaków
oraz Związku Obrony Kresów Zachodnich urzą
dzono w dniu 1 bm. obchód wkr .enia wojsk
polskich, który zagaił w zast. nieobecnego pre
zesa Zw O. K . Z. honorowy członek Tow. Pow.
i Woj, p. starosta Dzwonkowski. Mówca poło
żył nacisk na wady narodowe, jakie śię u nas

spotyka, piętnował ,samolubstwo - i niezgodę
podkopywanie innych. M. i. mówił: Mam .68
lat, co czynię to nie dla mnie, lecz dla Was,
Wszyscy jesteśmy ludźmi wszyscy możemy być
omylni, Trzeba iść dó wiadzy z zaufaniem, żą
da.ć wyjaśnie.nia, przekonać) się a nie podkopy
wać. Urzędnika czy obywatela,, który protestu
je przeciwko złu, który jest bezwzględnym
stróżem litery prawa — depce się, bo jest nie
wygodny.

Potem przemówił sędziwy starzec, jeden z

najlepszych Polaków Sępólna — p. dyr. Meyss-
ńer. Żobrazował on w treściwym referacie

wkroczenie wojsk polskich do Sępólna, zwra
cał się do wszystkich stanów, by zaniechano
kłótni a zgoda niech Wreszcie napełni serca na
sze. Wywody swoje poiperał słowami złoto-

ustegó Skargi. Cecylja odśpiewała bardzo u-

datnie ,.Do broni", ,Krakowiaka" i , Sam jeden",
poczem Lutnia; pod batutą, p. Steingerga odśp’e-
wała .,dwie dole". Z kolei z zapałem wygłosił
referat ńa czasie .,Jak powstała Polska i co Jej
wlńńiśmy" - wiceprezes Wojaków drh. W t-
kowski Antoni. Następnie zabawiano sie tań
cami do rana. Czysty zysk (przeszło 100 zł.)

| przeznaczono na bezrobotnych wojaków.

Z Toruniu.

Echa ,,skandalicznej" roboty Szewczyńskie-
go - Szewczyka - Skwary. We wtorek, dnia 9-go
bm. odbyła się przed tutejszą izbą karną roz
prawa przeciw byłemu odpowiedzialnemu re
daktorowi ,,Kurjera Pomorskiego" p, Łukasze
wiczowi ó obrazę. Akt oskarżenia zarzuca mu

obrazę w słowie i piśmie urzędników w osobach

pp. sędziego Radłowskiego i ad w. Jędrkiewicza
z Wąbrzeźna. Obrazę zawierał artykuł skonfi
skowanego numeru ostatniego który jednak tu

i owdzie został rozpowszechniony. Jak wyni
kało z przeprowadzonej rozprawy, wszelkie za
rzuty jak i insynuacje oparte były na czczych
-wy’mysłach niejakiego Rynkowskiego, ,,krymi
nalisty", który razem z Szewczyńskim siedział
w jednej celi więziennej, odsiadując kilka łat

więzienia za najrozmaitsze sprawki, podobne do

sprawek Szewczyka. To też mimo niepozba-
wionej podstaw obrony, oskarżonego, niekara-

nego zresztą dotychczas, jak i tłumaczenie, że

artykuł inkryminowany Szewczyk zamieścił do
numeru bez jego wiedzy i zgody, sąd w myśl
wnio-sku p. prokuratora, który w swem przemó
wieniu świetnie zilustrował robotę wspomn:ą^
nego piśmidia, ,,Kurjera Pomorskiego" i jego
wydawcy, uznał oskarżonego winnym występku
obrazy i uwłaczenia czci oso-bom urzędowym
przez publiczne rozgłaszanie faktów nieprawdzi
wych i skazał go ńa 10 miesięcy więzienia. Za
sądzony wnió-sł rewizję od wyroku.

Jak się dowiadujemy, tego rodzaju epilogów
roboty Szewczyka jest już kilka na drodze przy.
gotowawczej a zatem w najbliższym czasie do
czekamy się nowych sensacyj.

Nadmienić należy, że poza powyższem sąd
orzekł ogłoszenia wyroku w 3 pismach jak i

zatwierdził konfiskatę owych numerów. Ze

swej strony cieszymy się, że w ten sposób zre-

habiltowano znanego i cenionego na bruku wą-,
brzeskim naczelnika Sądu p, Radłowskiego jak
j wic T’a,.

Samobójstwo. W środę, około godz 10. przed
i,.Zi,ał.ii się ziciu wyśiiztuem z re

wolweru niejaki Reise Robert, liczący lat 45,
a zamieszkały przy ulicy Olbrachta. Natych
miast wszczęte dochodzenia dotychczas nie wy
kazały powodu samobójstwa. Prawdopodobnie
stosunki ro-dzinne były powodem tego rozpa
czliwego kroku.

Złapana szajka. W ostatnim czasie, graso
wała w okolicy Torunia cała szajka przygodnych
złodziej!, którzy zabierali wszystko co mogli, od

ko-go wziąć im się tyiko udało, Tych właśnie

ptaszków schwyciła policja na kradzieży futra
od niejakiego Mirasińskiego z Czystochlebia.
Złodzieje, to wszystko niedorostki tak zwane,

,,wojenne dzieci", w osobach niejakiego Feliksa

M,, i towarzyszy z Bydgoszczy. Niebieskimi pta
szkami policja zajęła się troskliwie.

Ze Sądn. Niejakiemu Władysławowi Roko
szowi nie podobało się, że sąsiad jego Lifkiewicz

posiadał rower, i dobre ubranie. Urządził wię1^
rokosz przeciw zasadom własności i zabrał Lit-
kiewiczowi wymienione rzeczy. Gdy pożałował i
oddał zabrane przedmioty już było za późno, bo
mimo tego prokurator wniósł sprawę i Rokosz

odpokutować musi sprawę 3ma tygodniami wi§
zienia.

Czcij i szanuj władze. Tego nakazu moralne
go nie trzymał się niejaki Afelt Alojzy, z Siemo-
nia, gdyż uderzył posterunkowego kijem i wyzy
wał na władze i urzędy polskie. Sąd w tym wy
padku zupełnie słusznie wymierzył mu karę
egzemplaryczną i wsadził go na 4 tygodnie wię
zienia i 1 tydzień aresztu.

Do czego to podobne? Niejaki Dylewski,
chcąc uwolnić.się od służby wojskowej, ranił się
sztyletem. Sąd, uznając jego bezprzytomność w

pijaństwie, ukarał go 50cioma złotymi grzywny. -

Szczególna odwaga, psuć sobie zdrowie, aby u-

niknąć wykonania obowiązku obywatelskiego.
Amator cudzego drobin wkradł się dnia 11.

bm. do chlewu strażnicy kolejowej na Mo-
krem i narobił moc spustoszenia wśród kur i
kaczek. Niemiał złodziej jednak szczęścia, bo
właściciel kurnika, przyzwyczajony do czuwa
nia, poczuł ,,pismo nosem" i spłoszył dusiciela,
nie pozwalając mu nawet zabrać ofiary swego
nielegalnego zawodu.

WIELOWICZ. Tutejsze Tow. Pow, i Woj,
rozwija się, dzięki prezesowi p. Grunertowi na-

uczycielowi z Płoskowa i urządza obchód wkro
czenia wojsk polskich na Pomorze dnia 21. bm.

Szczęść Boże w dalszej pracy!

IŁOWO. (Pożyteczny wieczór). Dnia 20-go
ub. m, odbył się tu wykład o Staszicu, wygło
szony przez p. Dobrzenieckiego, miejscowego
nauczyciela, przeplatany śpiewem i deklama
cjami dziatwy szkolnej

PŁOCICZ. Tow. Powstańców i Wojaków ro
zwija się wspaniale dzięki prezesowi p. Oraw
skiemu i Wendzie, nauczycielom miejscowym.
Obchód wkroczenia wojsk polskich 31 bm. do
skonale się udał, tak przedstawienie jak i zaba
wa. Oby więcej takich dobrych synów miała

ojczyzna!
KOŚCIERZYNA. (Obfitość dzikich kaczek).

Podczas tegorocznej zimy na jeziorach naszej
okolicy widać daleko więcej dzikich kaczek, niż

po inne lata. Częstokroć można obserwować
stadka po 20—30 sztuk spadające na sadzawki

itp. miejsca, które są zwykłem miejscem pobytu
tego ptactwa.

ŻARNOWIEC, (Wieczór religijny.) Dnia Z
bm. odbył się w Żarnowcu wieczór religijny. Sta
raniem ks. wik. Lewandowskiego odegrano sztu-

kę ,,Bernadetto", która na widzach, mających
wiarę w sercu wywarła duże wrażenie. Po przed
stawieniu popisywano się śpiewem chórowym i

deklamacja, Całość wieczoru bardzo udatna.
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Wieowoj

(W cukierni Łuc?yka).
-- Gdzie nasz Lewiatan podzi.ał się

dzisiaj ?
— Lewiatan nie przyszedł zapewne

ze Strachu przed rozruchami. Parę
razy telefonował do redakcji z zapyta
niem. co słychać i czy niebezpieczeń
stwo już minęło.

-

’ Jakie niebezpieczeństwo?
- Nihy te rozruchy bezrobotnych.

Wyczuwałem w jego głosie wielkie zde
nerwowanie. Gdyni mu jeszcze powie
dział, że równocześnie zupełnie takie
same rozruchy wybuchły w Kaliszu, to

czułem przez telefon, że naszemu Le-
wiatanowl serce wpadło do spodni,

- Ta równoczesność i tożsamość roz
ruchów dają jednak dużo do myślenia.
Odnosi się wrażenie, jakby ta akcja zo
stała zorganizowaną i planowo ob
myślana,

-Ja początkowo byłem też tego zda-

nia, ale komisarz policji Piniceki. który
natychmia.st położył swą ciężką łapę na

’demonstrantach, zapewnia, że to stało

się zupełnie przypadkowo, Zresztą a-

wanturowałi się same wyrostki, smar
kacze, którzy nie zdawali sobie wcale

sprawy z tego, co robią.
- Czy to nie ironja losu, że ci ludzie,

poturbowali ciężko kilku policjantów,
którzy samych siebie opodatkowali na

rzecz bezrobotnych i co miesiąca parę-
set złotych na ten cel do biura opieki
społecznej zanoszą!

-We mnie ta cała zbiórka na rzecz

bezrobtnyeh budzi dużo wątpliwości
Chodzi mi o niewłaściwy sposób udzie
lania tych zapomóg. Czemu koniecznie
dawać im jałmużnę, co do której wiem,
że wielu rohtników przyjmuje ja nie
chętnie tylko i z twardej konieczności.
Jeżeli taki bezrobotny dostaje przy
puśćmy W zł. tygodniowo, to czemuż

nie zażadać od niego, aby za te pienią
dze bodaj }eden dzień pracował. Jest

przecie tyle do zrobienia, mianowicie w

zakresie robót miejskich. ISawsse się
nazywa, że niema pieniędzy na robo
ciznę, a są pieniądze, to się je za darmo

,rozdaje, zamiast żeby jakąś drogę na
prawić, jakiś, teren zniwelować, Mówio
no mi w magistracie, że stu ludzi mia
łoby rok cały co robić, gdyhy ich tego
rodzaju pracą zająć eh Mano.

- Bardzo słusznie, W ten sposób za

ten grosz składkowy całego społeczeń
stwa zostałaby zrobiona niejedna poży
teczna rzecz, a robotnikom oszczędziło
by się tego przykrego uczucia, że są

darmozjadami na utrzymaniu ogółu,
któremu przecie też się nie przelewa.

- Panowie, nie gadajcie głupstw.
Nieeh"hię taki Kronenberg dowie, że wy
chcecie dać robotnikowi pracę zamiast

jałmużny, to ogłosi was wrogami pro-

ietarjatu i będ.zie dia was wołał o szu
bienicę. v

-Och, na§i robotnicy nie dadzą sję
za nos wodzić takiemu kiepskiemu Ra-
bagasowi. Bieda jest złym doradcą i

póki ona dokucza, to temu i owemu m.o
że. się zdawać, że Krońehberg swoim

krzykactwem los mu odmieni. Nastaną
bodaj jako tako normalne czasy, to ta
cy Kronenhergowie albo przyjdą do ro-

i zumu, albo będą musieli znowu emi
grować z Bydgoszczy. Naszemu mia
stu można zarzucać chamstwo, sobko-
stwo, parw eniu szostwo, ale jest to z tem

wszystkiem miasto bardzo trzeźwe (na
turalnie w moralnęm tego słowa zna
czeniu) i bardzo patriotyczne, Szkoda,
że taka właśnie Bydgoszcz nie leży
gdzieś na wsch,odnich kresach. Tam a-

gitacja bolszewicka prędko wyłamałaby
sobie na niej zęby,

- Kiedy zawsze znajdzie się ktoś

niepoczytalny, który dołowa oliwy do

tego bolszewickiego ognia, Czytaliście
panowie w pismach śląskich ,,sprosto
wanie11 byłego ministra Kiedronia?

- Cóż to za sprostowanie?
- Jakiś dziennik doniósł, że asmini-

ster Kiedroń, jako dyrektor huty na

Śląsku, pobiera pięć tysięcy dolarów

miesięcznej pensji oprócz tan+,jem od

obrotu, Na to pan Kiedroń ogłasza hu
czne i buńczuczne sprostowanie, że jego
miesięczne pobory wynoszą ,,tylko41
26 600 złotych.

- l cóż w tem złego? Niewołno mu

mieć takich pobór ów?
- Kiedroń iest szwagrem Władysła

wa Grabskiego!
- Nie o to chodzi. Ałe, przecie jest

w tem coś wyzywającego, aby przy tej
powszechnej nędzy renomować publi-

cznic tego rodzaju nieproporcjenalnęmi J
do ogólnych zarobków dochodami. Mo-j
jęm zdaniem jest to prowokacją, i aż
mi dziwno, że tak gruboskórni ludzie

mogli kiedy"kolwiek piastować u nas te
ki ministerialne. Czegóż się można spo
dziew"ać po urzędowaniu takiego pana?

- Ja panom więeej powiem. W tym j
samym numerze byłą podana wiado-;
mość, że pewien urzędnik państwowy,
nic mogąc sprawić trumienki ’swemu
zmarłemu dziecku, pothował je w pa
czce Z marmolady.

- Ano widzicie! W kraju głoduje
p.ił u.iijona bezrobot’,Mh, inteligencja
niema na trumnę dia C?ieci, a taki par
ogłasza wszem wobec, że on ma 20000

złotych miesięcznego dochodu, co wido
cznie w jego mni.emaniu jest bardzo
skromnem uposażeniem.

- Czyż to kryminał, że umiał sobie

życie tak wygodnie i dostatnio urządzić? ,

Pr? cie każdy z nas zrobiłby to samo,

gdyby mógł
- Zapewne, a.le żaden z na§ nie wy.

krzykiwałby tego po gazetach.
- J zważcie także. że choć Kiedronia

nie można zato postawić przed sąd, ale

pobory takie są w dzisiejszych czasach
i stosunkach niemoralne społecznie. Z

racjonalnego stanowiska rzeczy biorąc,
huta powinna panu Kiedroniowi obciąć

jego pobory przynajmniej do połowy, a

zatrudnić zato kilkudziesięciu robotni-

ków więcej.
— Pan mi coś boiszcwizujesz,
— Nie bolszewizuję. tylko liczę się a

faktycznem położeniem naszego prole
tariatu i z jego psychiką. Żle robi, kto

wobec głodnych napycha sobie ponad
pctrzebę kałdun.

-- Ą czytali panowie to ogłoszenie
w 30 numerze Dziennika? Jakiś wido
cznie biedak ofiarowuje się poddać się
transfuzji krwi, naturalnie za zapłatą.
Nie ma co innego, to bodaj sprzedażą
własnej krwi ratuje się przed głodową
śmiercią.

— No, no, panowie, nie bierzmy znów
rzeczy tak tragicznie Może’to jest wła
śnie taki pan, kt,óry ma nadmiar krwi
i chce Się iej w ten spos.ob pozbyć, Prze
cie. jeżeli to jest głodomór, to musi być
bezkrwisty i nie miałby co sprzedawać,

-- Bardzo to pan misternie wykrę
casz, ałe i nieprawdopodobnie. Kto ma,
w Bydgoszczy nadmiar krwi, ten już
wie, gdzie jej się najłatwiej pozbyć. Ma
my tu przecie takie renomowane upu-
szezałnie krwi jak Bi-Ba-Bo albo Maxim,

- Posłać tam ,,Kurjera Poznańskie
go14, bo inaczej go jeszcze kiedy krew

zaleje. Temu dopiero ,,Dziennik Byd,
goski" musi stać kością w gardle!

- A propos Dziennika i Kurjera.
Przyznam się. że wcale nie byłem zbu
dowany tym naukowym opisem Wyjca
Poznańskiego w niedzielnym numerze

Dziennika. Przecie to jest niepotrzebne
pastwienie się nad organem prasowym,
który ma za sobą pewne zasługi. A że

on dziś skapcaniał i w oczach ginie,
| mój Boże, to jest zwykła kolej ludzkich
i rzeczy. Takimi kopniakami nie powin

no się go dobijać. Dziennik postąpił w

tym wypadku bardzo nie po kole
żeńsku...

OBCHÓD BU CZCI STASZICA

W PILE.

W rodzinnem gnieździe Stanisława,
Staszic,a, w Pile (Schneidemuhł), niegdyś
czysto polskiem mieście, dziś poza obrę
bem granic Bzeęzypospolitej się znajdn-
jaceni, znalazła się spora garstka Pola
ków i Polek, którzy obchodzili stuletnią,
rocznicę śmierci Wielkiego Patrjoty.

W kościele katolickim zebrana kolo
nja, polska oglądała płytę marmurową,
z napisem krótkim ale streszczającym
cała działalność i charakterystykę’ życia
Staszica, Następnie udano się do domku

jeszcze zachowanego w ulicy Browar-

skiej, gdzie się Staszic urodził i wycho
wał.

Ciąg dalszy nastąpił
Wobec powszechnego zainteresowa

nia się drukowanemi w naszem piśmie
artykułami, p, t, ,,Gospodarka państwo
wa w oświetleniu Najwyższej Izby Kon-

tro!i44, podajemy do wiadomości Czytel
ników ,,Dziennika44, że przerwa nastąpiła
wskutek czasowego wyjazdu p. M . Lem’

pickiego z Bydgoszczy. Po jego powro
cie, niezwłocznie przystąpimy do druko
wania dalszego ciągu.

Felieton tygodniowy.
(Modna piosenka. — Włosi chcą być Rzy
mianami. -- Co się przysądziło Dantemn
w Trydencie? — Marysieńka i Waiezjnsz
a nasz sojusz z Francją. — Usprawiedli
wienie wobec zapustników. - Praktyki

żebraków.)
W zeszłym miesiącu czytaliśmy gro

zą przejmujące tytuły widowisk: Zbójcy,
Nędznicy (a raczej Nędzarze), Wampiry
Warszawy, W!iki i Dzwonek alarmowy.
Dodaj do tego wyszczerzoną gębę Roz-
kwasa i bezrobocie -. to nie zdziwisz się,
że wszędzie brzęczała pios,enka:

Ja się boją-sama spad.-
Groza minęła, a ratom to w uszy obija

się bezustannie natrętna męlod}a:
Ja sję baję sama spać, bo strasznie cięmBo.,,

Widzisz, pani Nataljo, coś tą kapry
śną piosenką narobiła?!

Zwróćże się w imieniu Polski do me
go pr-zyjaciela, Mussoliniego, z propo
zycją:

...A może pan Aniołem Stróżem hę(iziesa ml?

% Bsielny chłop! Niema co mówić!

Wprawdzie dzielny wobec Niemców w

gębie, ale dobre i to, a nawet lepsze. niż
znane z histórji włoskie praktyki. Kwe
stja stosunku Włochów tio Niemców ja
sno, rzeczywiście po rzymsku posta
wiona:

Zdzieramy skalpy
Tym, cq pmidą Alpy,

Bo przypominamy sobie, żw w dzle
Jach imparątor§tw i bohaterstwo rzym

skie przerodziło się z wiekami w sztylet
i truciznę, B?ecz to zresztą pospolita,
Termopilscy^ Maratońscy, Saiamińscy
napłodzili w czasach późniejszych syko-
fantów i złodziejów, tak że gadka o Hel
lenach, iż co Grek, to bohąter, chcenie1
brzmi: c,o Grek, to złodziej.

Sławą tobie, o panie Mnssołiński, żeś
faszystów nauczył grać w otwarte trefle!

Samych Itaijanów? godzi się pochwa
lić ?ąto, że nie dadzą sobie pluć w kaszę,
i nie wiadomo, esy w razie ubliżenia
Walterowi ?on der Yogeiweide potrafili
by sobie Tyrolczycy niemieccy tak sku
tecznie poradzić, jak to uczynili Wiesi,
kiedy im spostponowano Dantego w Try
dencie,

Działo się’ to 5 lat przed światową woj
na. W Trydencie ro?kwą te,rowała Au
strja 88-my pułk piechoty, złożony z Cze-
chów. Pułk ten - osobliwość - wwał się
regimentem Wiktora Emanuela.

W tem to mieście, należącem przed
wojną do Austrji, stoi kamienna postać
Dantego, który z namaszczeniem wycią
ga przed siebie prawe ramię. Zdarzyło
się te.dy, że pewnej noey ,;pepiczki44 z puł
ku Wiktora Emanuela wfóżyli Dantemu

do ręki koszyk z zieleniną,
O zgrozo! świątoweinu poecie dano

koszyk, niby forysjeowi, śpieszącemu z

targu za panią kapitanową.
Zawyżało wśród Włochów w Tryden

cie i... czeskie wojaczki z 88- pułku za

częły wyjeżdżać na łono Abrahama, bo

szelmy-rzeźnicy t,rydenccy zatruli mięso.
Dziś już Włosi nie potrzebują uciekać

się do ł,MdąąkUi pomstys w i taw. w

Mussoliński głosi, wysnuwamy wniosek,
żo nawet Polak bez u.jmy dła, siebie może

podać prawic,ę ,,czarnej koszuli44.
Z Franciszkami Sekwańskimi zbrata

liśmy Się oddawna i to szczerze. Tylko
to nieco niesmaczne, że Sarmatą w oka
zywaniu przyjaźni staje się ultrawylew’
nym, Choć Arabowie radzą:

M,Nie bądź słodkim de połknięcia,
Gorzkim do wyp!uęia,
Pada nie do pominicoiA+
Nie bądź słodkim do połknięcia.,A

Polak bowiem, chcąc się z kimś poca
łować, wyciągnie i dziewiąty kół z płotu,
ażeby tylko pokazać, ż z tym kimś jest
spokręwniony, jako się to stało w Nevers,
gdzie na stwierdzenie historycznego §O’
juszu Polski z Francją -wywlaewno Ma
rysieńkę Sobieską i Waiezego, a przecież
my dobrze wiemy, że Marysieńka obra
żona na króla francuskiego spowodowa
ła w Polsce politykę antyfrancuską i zbli
żenie do Austrji, a pan Walezy...

Tyle ta para Francuzów nawarzyła u

nas przyjaciełsiwa, ęo kot napłakał. Więc
poco mydlić oczy n.am samym i Sekwąń-
czykom, skoro wcześniej, czy później
Francuzi będą kiwali głowami nad ta-
koweni duchowęm pokrewieństwem
przez Mąi’ysieńkę i Waiezjusza i będą
mówili;

Moja babka i twoja babka, to były
dwie babki, a więc jesteśmy krewni.

ZaisU wierzę ja w ąiin:ejsze węzły
duchowe połsko-franeuskie, których zgo
ła niepotrzeba podlewać rozęieóczonym

J)okrewieństwr h!stmyeznego,

chyba, że.,, to jest karnawałowa maska,
rada, a po środzie popielcowej znowu za-

przągniemy się szczerze z Francuzami do

utrwalania pokoju światowego,
A propos karnawału - niezmiernie

przepraszam państwa Rezbawlńskich, że

unikam tego tematu. Bezrobotni nie u-

mieją ,uszanować wielkich momentów za
pustnych, a ja właściwie na pół do ich

towarzystwa należę, z tą jednak różnicą,
że praey wali mi się aż nadto, dfelb co

do dochodów - stoję na równi z bezro
botnymi. Nie godzi mi się tedy solidary
zować z partją karnawalską, a w ową.
zabawy na rzecz bezrobotnych, kresow1-
eów, niewidomych - nie bardzo wierzę,.

Lwia część dochodu wsiąka pospoiieią .

w kieszeń właściciela lokalu i restaura
tora, a końcowe zera złotych i gotówka
w groszach dostaje się potrzebującym.

Uważam też za zbyteczne składać na

ręce kasjerów zabawowych pieniądze,
skoro potrzebujący ich sami zgłaszają
się falangami po jałmużnę. Chcesz mieć
za nią dobre słowo, to daj wstydzącemu
się pracować, a niewstydząeemu się że
brać pół złotówki; za ofiarowany chich

spotka cię delikatne ,,psiakrew44 i wstyd,,
bo kroniką nawet omaszczoną wzgardzi1
żebrak i zostawi ci pod drzwiami, chyba
że zlituje się nad nią głodne psisko. Psy
bowiem mimo że mogły skutkiem wyso
kiego opodatkowania wzbić się w dumę,
jeszcze kontentują się tęm? co im z ręki
łudżkięj kapnie.

Bydgoszcz, IŻ lutego f82ą
Kx. StefftaftU .

Kto to?
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Fanom posłom rząd będzie patrzał
na palce!

izba Kontroli Państwa fe§dzśs badała podniesiona przeciw posłom
zarzuty. -- Winnych będzie się wydawać sądowi. — Marszałek

połdży kres ciągłym interwencjom posłów w urzęd eh.

Warszawa, 12. 2. (PAT) Sejmowa ko
misja regulaminowa i nietykalności po
selskiej pod przewodnictwem pos. Po
piela (NPR) rozpatrywała wniosek !

Wyzw., dot_yczący postępowania w wy-,
padkach o-skarżenia posłów o korupcję. 1

Sprawę referował wicemarszałek pos. !
Poniatowski^ Wniosek zmierza do wpro- (
wadzenia regulaminowo obowiązku dia I

oskarżonych posłów zwracania się do
marszałka Sejmu o skierowanie stawia
nych im zarzutów celem zbadania do

Najwyższej Izby Kontroli Państwa. Prze

prowa.dzone na tej drodze dochodzenia

miałyby charakter wstępny i służyłyby
do gromadzenia materjałów, na podsta
wie których Sejm zadecydowałby o wy
danie oskarżonego posła sądowi. Ponad
to pos. Poniatowski zaproponował wpro
wadzenie do regulaminu sejmowego o-

bowiązku posłów zawiadamiania kan
celarii sejmowej o wszystkich stanowi

skach, zajmowanych przez nich w insty
tucjach publicznych, bądź prywatnych
o charakterze przedsiębiorstwa lub spo
łecznym oraz o zobowiązaniach w ja
kiejkolwiek formie wobec urzędów pań
stwowych, do przedkłada,nia marszałlio
wi Sejmu odpisów wszystkich pism, a

to -w celu ograniczenia dokonywanych
interwencji W dyskusji nad wnioskiem

Wyzwolenia przedstawicięl Najwyższej
Izby Kontroli Państwa stwierdził, że na

łożenie tego rodzaju obowiązku na N. I .

K. P. wymagałoby zmiany ustawy o N.

I. K . P,. a ponadto byłoby zamąceniem
prac Izby. Pos. Łiebęrman (PPS) uza
sadnił koncepcję załatwienia tego rodza
ju spraw przez komisję regulaminową
przy stałym udziale prokuratora obiera
nego przez Sejm kwalifikowaną więk
szością głosów. Na tem obrady przer
wano, odraczając dalszy ciąg dyskusji
do następnego posiedzenia.

HozrachM Kaliskie przed forum

sejmowam.
Obca ręka była tam czynna. - Żywioły wy vrotowa opanowały masy
leszcze mandarynki włoskie za polski węgiel. - Uniwersytet ukraiński.

Warszawa, 12, 2. (PAT). Posiedzenie

Sejmu. P. marszałek przed porządkiem
dziennym doniósł, że w sprawie zajść w Ka
liszu wpłynęły interpelacje P. P. S i N, P. R .

i że minister spraw wewnętrznych zgodził
ęię natychmiast na nie odpowiedzieć.

Pos. Gardecki (PPS) odczytał z trybuny
interpelację swego klubu w sprawie zajść
kaliskich, Po opisie zajścia interpelanci
stwierdzają, że godnym pożałowania jest
fakt, iż władze administracyjne postępowa
niem swojem dopuściły do wzburzenia tłu
mu bezrobotnych, których łatwo sprowoko
wać można do wystąpień. Podpisani zapy
tują ministra, czy gotów jest przeprowa
dzić surowe śledztwo i ukarać winnych, do
puszczenia do przelewu krwi.

P, minister spraw wewn, Raczkiewicz

oświadczył co następuje:
Wypadki kaliskie są pożałowania godne

i nie mogę tu oszczędzić zarzutu władzom

administracyjnym, że nie potrafiły w samym
zarodku przeciąć poczynających się zabu
rzeń. Niewątpliwie jakaś ręka musiała kie
rować temi masami, które z początku były
spokojne, a potem w najwyższym stopniu
wzburzone rzuciły się na swój własny sa
morząd, powstały z wyboru. Rząd dokłada
i dokładać będzie starań, by ulżyć doli bez
robotnych, Rząd nietyłko daje zapomo,gi i
umożliwia pracę przez zorganizowanie^ ro
bót pub.!., lecz ponadto przychodzi z pomo
cą samorządom w celu uruchomienia in
nych jeszcze robót. Nie w Kaliszu mogły
zajść takie wypadki, gdyż w innych mia
stach sytuacja jest znacznie cięższa. Samo
rząd miejski w Kaliszu przyszedł z pomocą
bezrobotnym, organizując pracę i wypłaca
jąc zapomogi bezrobotnym, mimo to bezro
botni żądali podwyżki.

Opisując następnie znany już przebieg
wypadków, p, minister stwierdził, że w pe
wnym’momencie żywioły wyraźnie wywro
towe zaczęły brać górę wśród tłumu, do

którego przyłączyły się także męty społecz
ne. W czasie zajść nikt nie został zabity,
chociaż tłum, złożony z kilkuset łudzi, za
atakował pięciu policjantów. Z osób cy
wilnych część została lekko ranną. Poza
tem zranieni zostali prezydent miasta i sie

dmiu funkcjonariuszy policyjnych, z któ
rych jeden ciężej.

Co dotyczy zajść dnia 10 b, m., to wo
bec zabronienia w dniu tym wszelkich ze
brań publicznych, wiec został rozwiązany,
a zaszedł tylko ten wypadek, że rzucony
z tłumu kamień trafił w bezpiecznik kara
binu i karabin sam wystrzelił, przyczem
3 osoby zostały zranione. Od uderzenia ka
mienia został zraniony urzędnik starostwa

Natychmiast po wypadkach władze wo
jewódzkie z p. wojewodą na czele udały
się na miejsce i stwierdziły, że starosta nie
okazał dostatecznej rozwagi i dopuścił do
zebrania się wielkiego tłumu. Wobec tego
starostę zawieszono w urzędowaniu,

W sprawie tego zajścia nietyłko władze

administracyjne, lecz i władze sądowe
przenrowadzają dochodzenia. Będziemy
mogli wówczas przekonać się, pod czyim
wpływem działała masa. Tak samo, co do
działalności władz administracyjnych, poza
dochodzeniami administracyjnemu władze

sądowe przeprowadzą dochodzenia i okaże

się, jaka była ta działalność.

k
k

Jeden z dalszych punktów porządku
dziennego dotyczył zmiany ustawy o podat
ku majątkowym. Wpłynął wniosek formal
ny, abv tę sprawę odesłać ponownie do ko
misji skarbowej. Wniosek o odroczenie dy
skusji przyjęto 136 głosami przeciw 94.

Wywołało to wrzawę na niektórych ła
wach, należących do lewicy.

Dalej przyjęto w drugiem i trzeciem czy
taniu projekt ustawy o uzupełnieniu taryfy
celnej w sensie obniżenia ceł na pomarań
cze i mandarynki, Jest to ustępstwo wza
jemne dla Włoch za odbiór przez Włochy
rocznie pół miliona tonn węgla polskiego.

Następnie pos. Chrucki (ukr.) motywo
wał nagłość swego wniosku w sprawie uni
wersytetu ukraińskiego, zarzucając rządo
wi, że w sprawie tej porozumiewał się z nie-

odpowiedziałnemi czynnikami narodu ukra
ińskiego. Nagłość wni.osku odrzucono 134 gł,
przeciw 110, sam zaś wniosek odesłano do

komisji oświatowej.

Następne posiedzenie p. marszałek za
proponował odbyć w dniu 25 lutego. Pos.

Dąbski domagał się, aby Sejm zebrał się
już w najbliższy wtorek, motywując to tern,
że gdy Sejm nie obraduje, prace komisyj są

fikcyjne, czem opinją publiczna jest zgor
szona, Wniosek pos, Dąbskiego odrzucono.

Następne posiedzenie dnia 25 lutego r, b,

Niezależni socjaliści w obronie

demonstrantów.

Warszawa, 13. 2, (Teł. wł.) Premjer
Skrzyński przyjął w obecności ministra

p. Raczkiewicza przedstawicieli socjali
stów niezażelnych, którzy wnieśli skar
gę na zachowanie się władz i policji w

czasie ostatnich zajść w Kaliszu.

Zaburzenia w kopa?ni Saturn,
Warszawa, 13. 2. (Teł. wł.). Na

_ mocy
uchwały związków zawodowych górniczych
odbył się wczoraj jednodniowy strajk de
monstracyjny w Zagłębiu Dąbrowskiem, ja
ko protest przeciw zmianie umowy zbioro
wej przez związek właścicieli kopalń. Na

wszystkich zgromadzeniach przyjęto jedno
głośnie przedłożone przez związki rezolu
cje. Na wiecach panował spokój. Natomiast
w konalni ,,Saturn” starosta będziński nie

dopuścił do wiecu i policja rozpędzała gro
madzących się robotników, skutkiem czego
przyszło do starć. Wywołało_ to wśród ro
botników oburzenie, a sytuacja staw_ała się
groźną. Usno’-ojenie nastąoiło dzięki inter
wencji posła Stańczyka, który wezwał ze
branych do rozejścia się. oświadczając, że
o postępowaniu starosty, który ;działał
wbrew instrukcjom wojewody Manteuffla,
wniesie interpelację w Sejmie. Dziś wraca
ją robotnicy do pracy.

Plan reorgahteacyjny administracji
państwowej wygotowany.

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Komi’sja
trzech, ustnnowion i d’a reorganizacji ad
ministracji państwowej, złożona z pp.
Dobrzyńskiego, Smó’skiego i Kusznicy,
ukończyła, prace. Ob.szerny memorjał
przedstawiony zostanie rządowi. Wnio
ski Komisji trzęęh zmierzają do_ oszczęd
ności, uproszczeń i oparc.ia administracji
na elementach o wykształceni praw
nem, -- ;

Konfiskata czerwonej bibuły.
Warszawa, 13. 2. (Tel. -wł,) Wczoraj

aresztowała policja przy ul. Gęsiej osob

nika, dźwigającego duży ciężar. Okaza
ło się, że były to odezwy związku mło-

dzieżykomunistycznej, które dopiero co

opuściły prasę. W odezwach tych na
wiązywano do świeżych wypadków ka
liskich. i zachęcano, aby gdżieindziej tak

samo postańić.

Wykrycie olbrzymiej organizacji
szpiegowskiej na Ślęskn.

Volksbund siedziba szpiegów.
Warszawa, 13 2. (Tel. wł ) Na Gór

nym Śląsku odkryto wielką, organizację
szpiegowsko-dywersyjną Wferód podej
rzanych znajdowa.ły się na%rwiska tak
wielu wybitnych obywateli Niemców, że

musiano mieć niezbite dowody przed
przystąpieniem do ich aresztowania.

Przeprowadzono rewizje w kilkunastu

miejscowościach, szczególnie w loka
lach Volksb’indu. Znaleziono wielkie
archiwum biura szpiegowskiego. Cent.ra
la tego biura, znajdowała się w Katowi
ca,ch a sieci je rozciągały się na całą Poł

śkę. Zbierano informacje polityczne i

wojskowe, poczem przesyłano je do Nie
miec. Dotychczas uwieziono 14 osób
Aresztowani zeznali, że Volksbund miał
na celu oderwanie Górnego Śląska od
Polski’

2 powodu zgonu
ks. icarWoła Dalbora,

Ś. p. x . Kard. Dalbor, obejmując w

czasie bardzo trudnym rządy obu archi-

djecezyj wielkopolskich, spotkał się s

powszechną sympatją i zaufaniem społe
czeństwa katolickiego. Sympatją ta by
ła, rezultatem jego zalet osobistych i
cnót kapłańskich, a zaufanie znanego
patrjotyżmu jego. Rząd pruski zgodził
się widocznie dla tego na kandydaturę
jego, ponieważ chciał tem sobie ująć spo
leczeń,stwo polskie. Była fo wszakże_ e_
poka aktywizmu — ze strony polskiej,
słabego u nas bardzo, ałe mimo to w o-

bozie niemieckim dużo solne po nim o-

ł)iecywano
Ś. p, X. Kard. Dalbor nie poszedł za

głosem swych doradców, którzy pchali
go w kierunku berlińskim. Jednego
kroku, który wtedy za namową wpływo
wych osobistości zrobił, ’do końca życia
gorzko żałował. Zdawał sobie doskona
le sprawę, że jest prymasem Polski, ale
nie tej z łaski Berlina. Zato _odradzają
ca się i odrodzona Polska miała w nim

gorącego zwolennika i serdecznie odda
nego jej syna. Był patriotą w każdym
calu, cieszącym się powodzeniem Ojczy
zny i bo,lejącym nad je.j klęskami oraz

wewnętrznemi w’rzeniami.
Przez śmierć ś, p. X. Kardynała Dal

bora naród polski poniósł stratę bardzo

bolesną. W dziejach jego niepodległo
ści przyby żałobna, karta, stanowiąca
osobny rozdział.

+

Z powodu zgonu ś. p. X. Kard, Dal,
bora redakcja nasza wysłała do kapitu
ły w roznaniu telegram kondolencyjny.
Pod.obnv telegram wysłał u. Teska jaKo
prezes Syndykatu D.ziennikarzy Pomor
skich.

’Organ Steesemanna Lidze Narodów

Berlin, 12. 2 . (PAT). Prasa n’emiećka
w dalszym ciągu żywo omawia sprawę
stałego miejsca dła Niemiec w Radzie

Ligi Narodów.
,,Tagliche Rundschau” pisze, że w ra

zie, gdyby Niemcy zostały przyjęte już
obecnie, przyznanie im jednak stałegcF
miejsca w Radzie Ligi miało być odro
czone, albo w razie, gdyby Rada Ligi Na,-- -

rcdów miała ul°dz reorganizacji którą
Niemcy uważaliby za krok nielojalny
względem siebie, to wów’czas rząd nie
miecki cofnąłby swoje podanie o ’przyję
cie do Ligi Narodów,

Ogromna liczba semcbeisiw w wojsku
niemieo?rięjn.

Berlin, 12. 2. (P Vf) Podczas rozpra
wy budżetow’ej w Reichstagu nad^bud-

żetem Reićhswehry, deputowani socja
listyczni zw’rócili uwagę na nienormal
ne stosunki w wo;sku, przyczem podkre
ślili, że w ciągu roku ubiegłego 129 żoł
nierzy i oficerów popełniło samobójstwo

Dołar.

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.). Dolar w ob
rotach pozagiełdowych doszedł wczoraj
do 7.65 .

Walne zebranie Chrześcijańskiej De’
mokracji - Koło Szwederowo, odbędzie
się w niedzielę, dnia. 14 go bm. po poł.
o godz. 3-ciej w lokalu p. Konieczki,

ul. Lenartowicza 3.
Sprawozdanie z zjazdu — ref. M. Lan

gner, dyskusja, sprawozdania roczne za
rządu i wybór nowego.

O liczny udział członków i sympaty-
1 ków prosi Zarząd.

Kino
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KRONIKA.
Bydgoszcz, sobota dnia 13. lutego 1926 r.

KALENDARZYK.

Dziś w sobotę Katarzyny.
Jutro w niedzielę Walentego.
W poniedziałek Fausta , Jowity.
Wschód słońca o godzinie 7,24. i
Zachód słońca o godzinie 5,6.

DYŻURY NOCNE W APTEKACH:
Od poniedziałku, 8. bm. do poniedziałku 15.

bm. dyżurują następujące apteki:
1) Apteka pod Koroną, ul. Dworcowa,
2) Apt. pod Niedźwiedziem, ul. Niedźwiedzia,

26908) Wypożyczalnia Książek Lektora u!.
Gdańska 141 otwarta codziennie od 8. do 6.

Biblioteka Lodowa, (ul. Jana Kazimierza 9.)
Wypożycza!nia otwarta codziennie z wyjątkiem
niedziel i świąt od godz, 12- 13. i 17 -19, nadto
dla dzieci i młodzieży we wto:ki i soboty cd

godz. 15—17 .

Bibljoteka Miejska Stary Rynek li otwarta
codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt od

godziny 9 14 i od 17 29 Pracownia naukov.a
i Czytelnia pism codziennie od 19 13 i od
fitó?O Wypożycza!nia codziennie od 11 13.39

popołudniu tylko w poniedziałki, środy i sobo

ty od 17-1845

Muzeum Miejskie przy Starym Rynku ginach
dawnej Kasy Oszczędności, otwarte codziennie
od godz. 9-ej do 3-ciej po południu.

BIBLJOTEKA CZYTELNI DLA KOBIET,
jest otwartą i znajduje się przy uL Krasiń
skiego 14. Książki wydaje się w ponie

działki 1 czwartki od godziny 4 do 6-ej.

teatr Miejski.
Dziś w sobotę 13. bm. premjerą świetnej ar

cywesołej komedji Caillaveta i Fłersa ,,Król".
Reźyserja W. Kosińskiego, wystawa R. Czaplic
kiego. Część dochodu z dzisiejszego przedstawię,
nia przeznaczono na Schronisko Weteranów Ar
tystów w Skolimowie.

Wniedzielę 14 bm. o godz. 4. popoł. śliczna

bajka Dickensa ,.Świerszcz za kcminem", wie
czorem o godz. 8 . ,,Król" Cailłaveta i Fłersa.

W poniedziałek, o godz. 4. popoł. wobec ol
brzymiego powodzenia jeszcze raz dla młc dzieży
odegrany zostanie ,,Świerszcz za kominem", wie
czorem przedstawienie się nie odbędzie.

W próbach sztuka ludowa z śliczną muzyką
Noskowskiego ,,Chata za wsią", według powie- ś
ści J’. Kraszewskiego.

Teatr FopuSarny
(w ogrodzie Patzera).

Dziś w sobotę o godz. 8. wiecz. ,,Panna mę
żatka", komedja w 3. akta,ch J. Korzeniowskiego. I

Jutro w niedzielę o godz. 3.30 popol. po ce-!
nach zniżonych ,,Panna mężatka".

Wieczorem o godz. 8. premjerą ,,Na łeb na

szyję", krotochwila w 3. aktach Bissona. Zaró
wno treść jek przezabawne sytuacje tej we-

sotej krotoch wili ściągną niezawodnie do Tea
tru Popularnego t!umy publiczności.

— Pan M, Sewruk donosi nam, że nie

jest i nie był Ukraińcem. W roku 1918

bawił w Kalifornji, Nazwisko jego, jak nam

pisze, różni się w pisowni i wymowie od na
zwiska Sewruka (Sewriuka), który zawie
rał w Brześciu traktat bolszewisko - nie
miecki.

,— Czytelnia dla Kobiet urządza w ponie
działek, dnia 15. bm. o godż. 7. wiecz. w lokalu

własnym przy’.ul. Krasińskiego 14, herbatkę to
warzyską dla swoich członków, oraz wprowa
dzonych gości. Apelujemy więc do wszystkich
członkiń, aby stawiły się licznie. Omawiać bę
dziemy sprawy aktualne.

— Bank Spółek Zarobkowych złożył w na
szej redakcji 100 złotych na bezrobotnych fizy
cznych i 100 zl. na bezrobotnych umysłowo pra
cujących, co niniejszem kwitujemy.

— Polski Zbór Ewang. - Augsburski zawiada
mia że w niedzielę, dnia 14. lutego br. odbędzie
się w kościele staroluterskim przy ul. Poznań
skiej pun.ktualnie o godz. 12. nabożeństwo, kt-óre

odprawi ks. pastor Krenz z Nieszawy.
— Związek Cywilnych Niewidomych w Byd

goszczy, urządza w n cdzieię dnia 14. lutego br.
o godz. 6. wieczorem na sali Resursy Kupiec
kiej przy ul. Jagiellońskiej wentę pod nazwą ,,Ja
ponja w Bydgoszczy", z czego czysty zysk prze
znacza na swych członków Komitet uprzejmie
zaprasza całe obywatelstwo bydgoskie na powy.
żej wspomnianą wentę, która zostanie urozma
iconą: przybiciem Mikada ze swą świtą pań,
powitanie gości przez smoka ja.pońskiego, (dłu
gość 10 mtr.), pawilon orzeźwiający, bufet ze sło
dyczami, koło szczęścia oraz rozmaite rzadkie

niespodzianki.
Orkiestra jazz - band. Sala stylowo udeko’ro

wa,na i dobrze ogrzana,

BferzB^UaAsha Demokraeia na Wilczaku-Okolu.
W powojennyrp upadku moralności społecz

nej wogóle i ostrej kampanji czynników wywro
towych przeciwko staremu porządkowi rzeczy
oraz nieprzebierającą. w środkach kąmpanję
agitacyjną przeciwników politycznych,, nikt mo
że nie przypusz-cza, że ta.tak bardzo znienawi
dzo-na Chrześcijańska Demokracja stale wzma
cnia szeregi swych zwolenników i znajduje wiel
kie uznanie w szerokich masach dzisiejszego
rozbałamuconego społeczeństwa.

W labiryncie kierunków politycznych, jak’ie
potworzyły się zaraz po odzyskaniu wolności

naszego kra.ju, społeczeństwo cale rozlało się na

różne strony, tworząc grupki i grupećzki zwolen
ników idei, nowych programów itp. doktryn
socjaJno-politycznych. Każda z takich partyjek
oparta na swym programie starała się li tylko
o interesy swych członków, a nie o debro całe
go społeczeństwa. Jedyna Chrześcijańska De
mokracja, jako wszechstanowa organizacja wzię
ła sobie za święty obowiązek iść drogą prostą,
której granitowym fundamentem są. zasady
chrześcijańsko - demokratyczne, a nie klasowe.
Do poprawy stosunków gospodarczych i spo
łeczno-socjalnych w naszym kraju postępuje
stale naprzód zasadami ugody czyli ewolucji.

Z tej też, racji znajduje idea programowa Ch
Dem. coraz więcej zwolenników, a sama orga
nizacja wzrasta w liczbę członków.

W czwartek, 11 bm. odbyło się w Domu Ka
tolickim zebranie Kolo Ch. D Wilczak — Okolę
Pomimo krótkiego istnienia tego Koła wzrasta

ono w liczbę członków, co znaczy, iż idea Ch.
Dem. cieszy się uznaniem. Zagaił zebranie i

powitał członków prezes p, Woźny, który stosu
jąc się do porządku obrad powołał sekretarza

p. Sztynę do odczyta,nia protokółu z ostatnie
go zebrania,

Następnie -wygłosił red. p. Ko-bierśki referat

pt,: ,,Działalność Chrześcijańskiej Demokracji
w ubiegłych łatach". W dyskusji zabierali

głos pp.: Borowiak,; sekr. okr. Ch. Z . Z. Gołąbek,
a!moliński F., Langner i Suplłcki.

Po. wyczerpaniu porządku dziennego rozpo
częło się doroczne walne zebranie. Na prze=
wodniczącego powołano prezesa okr. Ch. D. p.
Langnera, a do prezydjum na sekretarza p.
Zblewskiego, zaś na ławników pp.: Gierszew-

ąkięgo i Suplickiego. Ze sprawozdań zarządu
dowiedzieli się zebrani że Koło Ch. D, Wilczak-
Oko-le liczy obecnie 40 członków, którzy brali
udział we wszystkich zebraniach. Skarbnik p.
Górski przedstawił stan kasowy, poczem r.a

wniosek red. Kobierskiego- udzielono- jedno
głośnie ustępującemu zarządowi pokwitowania.
Wybory do nowego zarądu odbyły się przez
aklamację, wskład którego weszli: prezes -:

p, Woźny, zast prezesa — p . Gierszewski, se
kretarz — p . Sztyma, zast,. sekr. - p. Baum,
skarbnik — p . Górski, ławnicy - p . Mątewski i

p. Borowiak. Mężów zaufan,ia wybierze zarząd
na swem posiedzeniu. Jako delegatów na zjazd
Okręgowy .ch, D, który odbędzie się w Bydgo
szczy w marcu br. w’ybrano p. Marchlewskiego
i prezesa p. Woźnego.

Po wy’czerpaniu porządku obrad prezes p
Woźny zamknął -zebranie. Stwierdzić należy,
że Kolo Ch. D. Wilczak — Okolę pracowało przez
cały ubiegły rok bardzo sprężyście za co należy
się uznanie zarządowi, do którego członkowie

mają tak wielkie zaufanie, że wybrali go po
nownie.

— Polskie Towarzystwo Przyrodników im.

Kopernika, oddział w Bydgoszczy ’urządza dnia
16. lutego br., o godz. 20-ej (ósmej) wieczorem
w sali Chemji Rolnej Państwowego Instytutu
Naukowo-rolniezego ul. Ossolińskich 22. roczne

posiedzenie administracyjne. W razie nieprzy
bycia w oznaczonym terminie przepisanej sta
tutem ilości członków’, następne zebranie pra
womocne bez względu na ilość obecnych odbę
dzie o godz 8.15 wiecz.

— Bal maskowy na Bielawach. Wielki bal

maskawy odbędzie, się w niedzielę, 14. bm. we

wsnaniale udekorowanych salach p. Ferenca

przy ul. Senatorskiej 76. Początek o godz 5 wie
czorem, przygrywać będzie doborowa orkiestra
10 osób jazz-band. Występy humorystów i ko
mików. Czysty zysk przeznacza się na nowo

budujący się kościół, św. Wincentego a Paulo.
O łaskawe poparcie pł’osi uprzejmie cały ko

mitet.

— Miedzi drogerzyścl przypominają Szan. Pu
hliczności o dzisiejszym ,,Wieczorku towarzy
skim" który urządza Tow. Młodych Drogerzy-
stów w naszem mieście po raz pierwszy. W salce
hotelu Lengninga o godz 8.30 przygotowując
moc niespodzianek, do tańca przygryw’a pierw
szorzęd-na orkiestra jazz band. Cały wieczór za
powiada się pom.imo wolnego wstępu wprost
imponująco.

— Uwaga przed oszustem. Urząd Telegrafi
czny donosi nam: W ostatnim czasie sprzedaje
jakiś nieznany osobnik rów’nież abonentom tu
tejszej sieci telefonicznej p!ytki z blachy żela
znej w kształcie pierścienia, na której naklejona
jest gaza różowo jedwabna po cenie kilku zło
tych. Płytki te mają rzekomo wzmacniać dzia
łanie słuchawki telefonicznej. Urząd Telegrafi
czny ostrzega abonentów przed zakupem tych
blaszek, przedstawiających maksymalną war
tość 5-10 groszy, gdyż nie wywierają one żadne
go wpływu na polepszenie działania słuchawki.
Zaznacza się zarazem, że przeprow’adzenie zmian

przy aparatach przez c-soby niepowołane jest su
rowo wzbronione, a za ewent. pow’stałe uszkodzę
nia aparatów i,-powstałe z tego powodu błędy i
w aparatach, odpowiada abonent.

— Walne zebranie Tow. Kobiet Pracujących
w Handln i Konfekcji. Dnia 1. lutego odbyło się
roczne walne zeb.ranie tegoż stow’arz,yszenia
Które jest katolickiem towarzystwem oświato
wem należącem do djecezjalnego Zw. Kobiet

Prac, w Poznaniu, jak również do wszechświato
wej misji Kat. Kobiet. Sprawozdania wykazują,
że Towarzystw’o będące w pierwszem stadjum
rozw’oju, ma widoki wielkiego roz-kwitu, łącząc
liczne zastępy pań pracujących w handlu, biu
rach i przemyśle, dając zdrową oświatę i za.
razom walcząc o prawa kobiety zgodnie z zasa
dami katolickiemu To też nowy patron i nowy
zarząd spodziewa się potężnego rozw’o-ju tej or
ganiza,cji Kobiet ogólno bydgoski.ej.

Zebrań odbyło się w ubiegłym roku 12 ple
narnych, 1 w’alne ? tyleż zebrań zarządowych.
Zebrania były urozmaicone wykładami, a także

deklamacjami i monologami. Wycieczek było 3.
Bibljoteka liczy 241 książek. Saldo kasy wynosi
106,45 złotych.

Nowy’ zarząd: Krygierówna przewodnicząca,
Kotlarkówńa Józefa sekretarka Stawicka Zofja
skarbniczka. Cieślińśka bibljotekarka. Zebrania
na razie odbywać się będą jak dotychczas
na sali parafjalnej, przy kościele św. Trójcy, i to

w każdy pierwszy poniedzia’ek miesiąca o godz,
7. wieczorem. Na’ następnem zebraniu W’ygłosi
p. prof. Monasterski z Liceum Handl. wykład z

dziedziny tow’aroznaw’stwa.

— Cbcchlik drukarski zakradł się do spraw’o
zdania z prze-biegu zebrania konstytucyjnego to
warzystwa Powstańców i Wojaków w Osowej
Górze, i przekręcił nazwiska niektórych czło-n
ków zarządu. Na-zwiska te winny brzmieć: se
kretarz Szafraniec, komendant Praynoga, a nie,
jak w sprawozdaniu tem podano, co niniejszem
prostujemy

- Czyja torebka? Pani Marja Dąbrowska, z

ul. Wały Jagiellońskie 4, znalazła w sobotę 6.
bm. na targu na Starym Rynku torebkę damską
z pewnemi zawartościami, która jest do odebra
nia w naszej redakcji.

Fakt ten stwierdza, że są jeszcze ludzie ucz
ciwi, którzy pomimo swego ubogiego stanu, nie

pragną mienia obcego, -

,

— Nowy handel skór. Z dniem 1. lutego br.

rozpoczęli pp. Wawrzyniak i Rybski przy ul.
Sienkiewicza 16 handel skórami wyprawnemi.
Bierąc pod uwagę, iż w mieście naszem handel
skórami znajduje się przeważnie w rękach ob
cych, staraniem nowej firmy będzie, towarem

dobrym, po cena.ch przystępnych klientelę ob
służyć. Nowej placówce chrześcijańskiej , Szczęść
Boże!"

— Proszę nie ogłaszać — tak zastrzegła się
’

mała uczennica 3 B. klasy gimnazjum humani-i
stycznego żeńrk’ego, Irenka Kubicka, przynosząc’i
zebrane wśróu koleżanek 5,30 zł,, na bezrobo-I
tnych. I one pamiętają o bezrobotnych. Jakiż to!

piękny przykład dla naszego obywatelstwa. Każ-!

dy złożony grosz przyczyni się niezawodnie do ’

zmniejszenia nędzy i biedy, jaka panuje wśród

bezrobotnych.
- Restauracja przy ulicy Jasnej, róg ul.

Śląskiej, którą w latach ostatnich wzorowo pro
wadził p, Nowak, przeszła ostatecznie na wła
sność p. Wojciech Strzelczyka, który jako dłu
goletni urzędnik akcyz-owy w b. Królestwie -

w Słupcy - otrzymał koncesję za wysługę lat,
zamiast emerytury, której się zrzekł. Z okazji
przejęcia lokalu, mającego być prowadzonym
nadal fachowo, urządza gospodarz w poniedzia
łek wieczorek połączony z ubojem wieprza, na

którą t-o biesiadę zaprasza wszystkich życzli
wych i znajomych.

— Placówka papiernicza. Znany w tutejszych
sferach kupieckich p, J. Szymański, założył w

roku 1922 przedsiębiorstwo przemysłowe pod fir
mą ,,Polska Fabryka Torebek Papierowych",
Bydgoszcz, ul. Poznańską 10. teł. 1630, w której
wyrabia się torebki kolonjalne, piekarskie, ga
lanteryjne, drogeryjne itp., z papierów, krajo
wych i zagranicznych. Dzięki temu, ma zatru
dnienie około 50 pracowników pod kierownic

twem dzielnych fachowców. Staraniem swej
czteroletniej pracy ulepszyli powiększył znacz
nie swe przedsiębiorstwo. Pilną obsługą, jako
ścią towaru, i przystępnemi cenami zdobył so
bie zaufanie kupiectwa Bydgosz,czy i okolicy. Dal

szy rozwój przedsiębio-rstwa jest przewidzia,ny,
ponieważ firma ta pracuje pod hasłem ,,Wielki
obrót, mały zysk", więc ceny są konkurencyjne

Kronika polic^jns.
— Aresztowano wczora,j 6 złodziei, 4 osobni

ków za rozruchy, 2 osobników poszukiwanych
przez w!adze, 1 osobnika za nielegalne przekro
czenie granicy i prz,emytnictwo pieniędzy, 2

włóczęgów 3 kobiety za przekroczenie, przepisów
policyjno - obyczajowych, 3 pijaków i 1 notory
cznego żebraka.

— Ujęcie złodzieja. Policja aresztowała zło
dzieja Stanisława Moskwę, bez stałego miejsca
zamieszkania. Moskwa skradł bieliznę ze stry
chu przy uL Babia wieś nr. 19. Wartość skra
dzionej bielizny wynosi 200 złotych.

— Ostrożnie z uliczneml znajomościami.
Kupiec Józef Szlagowski, ulica Gdańska 58, do
niósł policji, iż pewna ,,panienka" skrad!a mu

300 złotych będąc u niego. Policja aresztowała

Zofję Kalfeta, od której odebrano skradzioną go
tów’kę.

— Doliniarze grasują, Szeregowiec Michał

Fedczak, zgłosił się wczoraj w policji śledczej,
i zameldował co następuje: Szedłem ulicą Po
morską i paliłem papierosa. Przystąpił do mnie

jakiś osobnik, prosząc o ogień, który mu dałem.

Gdy osobnik ten oddalił się., spostrzegłem brak
76 zl., które miałem w kieszeni płaszcza. Za doli
niarzem śledzi policja.

Szanowna Redakcja przyjmie do wiadomości
i zakonotuje to sobie, że od ! marca przestaję
robić chadeka, bo to nie jest dla mnie żaden in
teres. Chcecie mieć politykierów, to ich płaćcie
przynajmniej tak, jak Benda Cieszkowską. Gdzie
to jest powiedziane, że chrześcijański demokrata

ma chodzić z pustym brzuchem i z wentylatora
mi na starej pani? Tego ani komunisty psie-
parchy odemnie nie żądali. Niedawno dopiero
pan Kronenberg zaprosił mnie do Kalksteina na

międzynarodów’kę z pieprzem i trzy godziny mi

dogadyw’ał, abym przystał do interancjonału, to

sobie sytuację mocno polepszę i jeszcze u cze-

rezwyczajki admirałem zostanę, albo akuszerem

w’ damskim szpitalu, coby mi Się też bardzo po
dobało.

Tak my sobie gaworzyli i planowali, bez trzy
godziny, on fundował mnie a ja jemu, a potem
losowaliśmy, kto ma się pierwszy wynieść z pro
bierni, aby go płatniczy nie widział. Obiecał
też Kronenberg wziąść mnie na listę bezrobot
nych i podać do Opieki Społecznej o jaką więk
szą forsę. Grabowski na to konto już mi dwa

razy wieczerz skredytował, ale musiałem mu

dać słowo honoru, że miałbym przepić zapomo
gę, to tylko u niego, albo (powiada do mnie)
jesteś Jacku Świnia, niewartna, aby cię ta świę
ta chadecja nosiła.

Naturalnie Grabowskiemu się zdaje, że każdy
chrześcijański demokrata ma tyła jeść i pić,
wiele ino chce, bo tak jest niby pow’iedziane
w naszym programie politycznym, i ja dlatego
tylko do partji wstąpiłem. Teraz jednak prze
niosę się do innego obozu, którego sztandar

płynie ponad trony, a potem zatyka się go u

Kocerki i oblewa podwójną miętową, robioną
na czystej okowicie.

Jakbym widział, że w kraju nie znajdę nija
kiego uznania, to podam się na polskiego dele
gata do Ligi Narodów. Kronenberg nauczy mnie

esperanto, a jak nie, to będę w Radzie rozma
wiał na migi. Przecie, jak się prztyknę w gar
d!o i pokażę na bufet, to Briand albo Mussolini

zaraz zrozumieją polską orjentację, a jak wy
wrócę kieszenie na nice, to chyba i chiński de
legat zrozumie, że Polska jest goła i pan Zdzie
ehowski potrzebuje na gwałt forsy.

Trafiała mi się znowu dobra partja, ale ja
koś mam boja przed ożenkiem. Chciała wyjść
za mnie jedna panna z bardzo solidnego do
mu, bo wszystkie okna ma zakratowane, a por
tjer ’z kluczami cięgiem bramy pilnuje. Pisała

mi, że ma na Szwederowie zakopany złoty ze
garek i dwie srebrne łyżki z hrabiowską koro
ną. Wybrałem się tedy do niej z wizytą, a tu

ten klucznik u bramy pyta mnie, czy mam po-
zwoleństwo od sędziego. Zmiarkowałem, że by
łyby to bardzo ambarasowne konkury, i posta
nowiłem trzymać się jeszcze w świętym stanie

kawalerskimi dopóki naprawdę nie uczuję w so
bie powołania do obabienia się.

Program y kinach.
— ,,świat zaginiony". Dziś w kinie Kristal

niebywała uczta dla ludzi wszystkich warstw

społecznych. Ucztą tą jest piękny, o naukowym
podkładzie obraz pod powyższym tytułem w 10.
aktach. Potężny ten film, skonstruowany pomy
słowo, zawiera, a właściwie daje widzowi moc

wrażeń i uwagę jego skupia na każdym nie
mal szczególe toczącej się akcji na tle przyrody
przedpotopowej, wśród olbrzymich zwierząt-be
styj. Treść piosta ale ciekawa niezmiernie.

— Kino ,,Corso" przygotowało mieszkańcom
ście sensacyjny dramat p. t,: ,,Tajemniczy ry
cerz" w 3 serjach po 10 aktów. Udział bierze

słynnej piękności Amerykanka Helena Sedgwick
pierwszorzędna, bezkonkurencyjna dotąd wolty-
żerka, której sekunduje tajemniczy rycerz Wi
liam Desmond.

—Kino Nowości przygotowało mieszkańcom

Bydgoszczy niezwykłą sensację, wyświetlając
od dzisiaj najnwszej prdukcji awan turni czo-p,,
rotyczny film pt.: ,,Gdy świa grzeszny woła",
z długo oczekiwaną genjalną Fem Andrą, któ
ra po wykurowaniu swej złamanej nóżki, pierw
szy raz wystąpiła w tym przecudnym obrazie,
czarując widzów swą grą i pięknością.

— ,,Świat bez mężczyzn" Na za,kończenie kar
nawału, iście karnawałową ucztę zgotowało nam

w obecnym roku kino Marysieńka. Film ten nie
zna sobie równego. Przytern, elegancja utrzyma
nego tonu, oraz szerokie środki techniczne, i afc

torskie, nadają filmowi klasę, której poziom
artystyczny, mimo silnej draroatyczności, zaw
sze jest dalekim od pomografji. Dzieci ostat
niego mężczyzny na świeeie, wśród wielomiN

jonowych rzesz szalem namiętności objętych ko.
biet stwarzają niewyczerpane możliwości ko
mizmu, bajecznie w ,,Święcie bez mężczyzn" scha

rakteryzowanych i kapitalnemi napisami. (Cześć
cenzurze!).

reporter

pis%ę;



. 1 Niedziela, dnia

Koncert Chćru Ukraińskiego.
odbyły 3 16 lutego br. pod kier. Dymitra K:tki.

Ukraińcy to naród śpiewny i pieśni miłują
cy. Dla pielęgnowania tych pieśni łączy się
chętnie w śpiewacze zespoły i nie ma chyba na
rodu, w którymby pyto tyle pieśni ludowych i

tyle zespołów śpiewaczych co u Ukraińców.

Charaktery styczną cechą tych pieśni ich jest
dziwna melanchoiijność, beznadziejny smutek
i żal, co zapewne wynika stąd, ża naród ten

przez długie wieki byl ofiarą przeróżnych ka
taklizmów’ dziejówych idących od wschodu i

związanych z tem masowych rzezi, pogromów
i niewoli. Drugą tak.ą znamienną cechą ukr.
pieśni, to liryczny sentyment, w opiewaniu ko
biety, Nie ma u nieb jednej pieśni w którojby
osią treści nie była ,,diwezyna z czarnymy bro
warny”,

Takie też pieśni da} nom program koncertu
ukraińskiego, urządzony dw’ukrotnie w Teatrze

Miejskim pod dyrygenturą p, Dymitra Kotki w

dniach 5 i 6 lutego br. Zespół ten znany już
z poprzednich występów’, gdy obejmował tylko
stosy męskie, dziś przemęnttiwał się on w chór
mieszany. leżelibyśmy mieli oceniać wartość
chóru tego ze względu ńa materjał głosowy, na
leżałoby mu przyznać wysokie walory, lecz to
nie stanowi jeszcze wartości artystycznej, Otóż
ną podstawie tego cośmy słyszeli, nie można go
iraktowaó jako zespołu artystycznego, lecz wię
cej jako bardzo dobry chór ludowy o popular
nym repertuarze, który do wyższych zadań ar-

słysiycznych nie dorasta ani kulturą ani tech
niką śpiewaczą, ani wyrobieniem w emisji gło
sów,. czego dowodem owe brutalne wykrzykiwa-
aie basów, czego duch i charakter wykonywa
nych pieśni wcale nie wymagl. Było to na
prawdę po kozacku buńczuczne i huczne i nie-

jednokrotnie dodatni efekt psuło nawet, Co do

samej w’artości tych pieśni, to pozwolę sobie za
uważyć, że pieśń ukr. ludo-w,a sentymentalna,
melancholijna milo działa na uczucie, byle jej
uje podawano za wiele, bo wtedy jednostajno-
śeią swoją monotonną nuży słuchacza, Pieśni

komponow’ane, będące wynikiem daru inwencji
i wiedzy artystycznej, są formą stylem i po
mysłami harmonicznymi zbyt prymitywne, by
mogły jakąś wyższą wartość artystyczną przed-.
staw’iać i żadną miarą nie można ich porówny
wać s utworami autorów’ naszych, jak np, Mą-
azyński. Niew’iadomski, Gali lub Lachmann,
Gdy pieśni te swoją naiwmą prostotą stylu i

faktury muzycznej nio przedstawiają trudności
w ich poprawnem wykonywaniu nie dziw’, że
tak zdolny i inteligentny muzyk jak p. Kotko

potrafił jako dyrygent tego zespołu, pod wzglę
dem czystości intonacji, efektów dynamiczn. i
frazowania osięgpąć wszystko co tylko możliwe
j doprowadził swój zespół do imponującej do-

skonałeśc,i w muz. egzekutywie. To też poszcze
gólne punkty programu szczególnie na chór
męski cieszyły się dużein powodz,eniem i byty
burzliwie oklaskiw’ane a okrzyki bia 1 ,.sławno"
rozlegały się gromko po teatrze. Publiczność
w dość pokaźnym komplecie na obydwóch kon
certach wypełniła salę.

Z. G. Urbanyi,

Z sali sądowej,
Faterozsiwa dokumentów.

Wyroki Sądzie! Pracowałem jako robotnik
w majątku Sarbinowo, pow. żnińskiego, skąd
wezwany zostałem na ćwiczenia. Po powroc,ie
z wojska pracy już nie miałem. Wziąłem za
świadczenie z majątku ile zarabiałem, zaświad
czenie to podrobiłem w ten sposób, że na podra
bianym zaświadczeniu napisałem, iż zarabiałem
t złote dziennie, by większy otrzymać zasiłek
za ćwiczenia wojskowe - tłumaczył się Włady
sław żurek, oskarżony o fałszowanie dokumen
tów’.

Przesłuchani św’iadkowie stwierdzili, że Żu
rek sfałszował zaświadczenie majętności Sarbi
nowo, przyznał się też do winy i oskarżony, za

c,o też skazany został na karę w’ięzienia przez
1 tydzień.

w v

Sprawozdanie są,dowe - be? tytułu, Robot
niea Władysława Rausz z jednego majątku w

powiecie wągrowieckim oskarżona była o dzie
ciobójstw’o popełnione w połowie lipca 1923 r,
Z!włoki1 noworodka znaleziono dopiero w poło
wią 1925 roku schowane na s,trychu śplchłorza.

Rauszówna do winy nie przyznała się, Opo
wiadała ona sądowi, żo, była w ósmym miesiącu
ciąży. Pracując W Spichlerzu, dostała nagle
bóle i porodziła dziecko nieżywe, Wstydziła aię,
ludzi i rodziny - widząc, że się dziecko kom
pletnie nie nisza, zawinęła. w płat szmaty i po
łożyła na strychu między belki. Dziecka nie
zabiłam -- mówiła Rauszówna-

Obronie oskarżonej -w niezem nie stanęły na

przeszkodzie przesłuc,hani świadkowie przeto
prokurator BiBenieeki w przemówieniu swojem
zmienił kwalifikację czynu, wnosząc o ukaran-e

Rausssówny za usunięcie zwłok bez zezwolenia
włads.

Sąd po naradzie uzna! Raussównę winną
usunięcia zwłok bez zezwolenia władz i skazał
ją na karę aresztu przez 3 t.ygodnie.

3897a) Plenarne zebranie Tcw, O byw. Rupie
nicy i przedmieścia Kujawskiego odbędzie się
w niedzielę, dnia 14, lutego br,, o godz. 4, w no
wej szkole w Rupienicy przy uł. Glinki M, na

które zaprasza się wszystkich członków i sym
patyków. Referat z dziedziny oświatowej i ogól
no społecznej, wygłosi p. naucz. Chyliński.

-- Co pan i’edaktoi’ powł na tego Mus
solini? Jak on krzyc?y, to cały ś?wiat
sie częsi. Nawet Niemcy go sze bo,lą, a

łiindonbnrg wlazł do łóżka i m.ówi, co

jemu roroatyzm połamił nogi.
Mnie sze bardzo podoba taki polityk

z mocnym gębem, My także mieli ta
kiego mówcy, al,e my go nie potrafili o--

szacowań. Kto to był? Pan sze pita?
To był pan Piłsudski, On umiał naga
dać moresu dła cały Europy. Pan re
daktor ma slaby głowy, skoro jemu już
nie pamięta, On zanim jeszcze zaczai

mówić, to już cały Polska była w stra-

ebu A dopiro jak on co powiedział, to

tak jakby Jozue trąbił na jerychońskie
mury. I choć Polska sze nie przewraca
ła, ale strachu to ona tyle wyżyła, jak’
by ji kto wsadził pod pachy zapalonego
granatu.

Teraz pan Piłsudski robi sobie w Su
lejówki dulczefurniente i czeba poszu
kać innego mówcy, innego polskiego
Mussolini. A my ich mamy cały kopy,
ino oni sze bola prokuratora i policji,
Inaczy to oni już by dawno zbawili

Rzeczpospolity
Najwięcy spodohiłhy mi sze na dyk-

tatora ten pan Odrobiński, który wydał
odezwy do narodu, aby patryoty na-

rycbtowali sobie szare koszuli, Widocz
nie on ma w polityku swoi metody, i on

dobrze robi, że zaczyna od bielizny, Ja

sam, jakbym szedł robić w Warszawie

rewolucji, to wżonbym pary koszuli. Nie
można wiedzieć, jaki obrót weźmie tasa

awantura z dyktatorem. Kto ma słaby
konstytucji to jemu lepi, jak on bedzi
miał bielizny do zmiany.

Ja już widział taki faszystowski ko
szuli w oknie u pana radcy Dziurlego,
Bardzo ładny, propagandowy kawałek

1 Ja patrzył na ni długo i ja na końcu

westehnih gdyby my de ty koszuli mie
li odpowiedniego ezłowiekui I en sże

znajdzie, Grunt to jest faszystowski to
alety i proklamacj’e, A prokiamacye to

my także już mamy, §a z małym o-

myłkiem druku, ale to nie szkodzi, Ja
ki omyłki? W nagłówku miało stać-
Poczeba Ojczyzny ratować! Ale recer

sze omijał i wydrukowali Poczeba Oj
czyzny rabować!

Ja. ile razy obudzę sobi rano, to mó
wię do żony: Jewka, wiglondnij ostroż
nie z oknem, może już sze zrobiła dyk
t,atury! To ona pac?y a potem mówi:
nie, posterunkowy stoi na ulicy,,, jesz
cze nima dyktatury!

12-la Loteria Państwowa,
Pląta klasa -- Piąty dz?efi,

2.000 zł. n-ry: 1610, 19735, 32705, 37317,
1.000 zł. n-ry: 3303. 20833, 23910, 28273,

35879, 37606, 44016. 50034 56468. 61501.
600 zł. n-ry; 2288, 2398, 6058, 13766,

14601. 16885, 21468, 25616, 39564, 30638,
45177, 60980, 61550, 64693,

500 zł, n-ry: !SOS,1 6141, 16899, 19955,
25081, 32355, 32970, 34572, 37597, 38884,
44631, 55743, 59475. 61136.

400 zł. n-ry: 2, 2361, 4032, 6238, 8028,
10178, 11973, 12676, 14923, 15741, 16670,
16897, 17798, 20990, 22468, 22538, 26090,
26635, 28275, 28716, 31274, 31715, 32117,
32563, 33089, 33469, 33690, 34164, 37399,
37481, 38191, 39857, 42520, 44772, 44800,
45647, 46566, 46705, 47067, 47866, 47907,
49025, 49616, 50859, 52154, 53179, 55986.
56503, 56641, 58260, 58953, 59904, 59336,
59640, 59944, 61276, 62560, 63154, 64201.
64207, 64256,

W 64ym dniu ci.ągnieafe główniejsze
wygrane, pad}y:

5,000 zł, (ir. 12174,
3.000 zt nr, 25636,

2.000 zł, a-ry: 12415, 47983,
ł.000 zł, n-ry: l, 82, 4336. 8303,
800 zł. a-ry: 7033, 12807, 15831, 17223,

20783, 21557, 26110, 26840, 37353, 37451,
47727, 52063, 52556, 52877-

500 zł. a-ry: 3308, 7325, 8763, i 1008,
12567, 16658, 23898, 28409, 31967, 43753,
45349, 52137, 53504, 57718, 59046. 63307,
64579, 62586-

"400 zł, a.ry; 1117, 3720, 4599, 5159, 6093,
7099. 7687, 7830, 10241, 11456, 14158, 14547,
15720, 15931, 17068, 17372, 18220, 18487,
18697, 19670, 20008, 21296, 22343, 33278,
24253, 24303. 24859, 25519, 25733, 25767,
36785, 28661, 31350, 33280, 35721, 36734,
36588, 37147, 37963, 40109, 44840, 46850.
51201, 54933, 55135, 60565, 61320, 62206,
63435, 63824, 64984,

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Zebranie Zarządu Okręgowego w poniedzia
łek, dnia 15. bm. wiecz. o goda. 7, w sekretaria
cie, ul. Poznańska 4,

Zebranie iUJi pracowników w elektrowni i

tramwajo we wtorek, dnia 16. bm., wiecz, o

godz. 6.26 w lokalu p, żółkiewic?a, ul, §ienkte’
wieżą, narożnik Śniadeckich.

Pi!ja ,.Kabel" w niedzielę, dnia 14 bm, po pól
o godz. 2 w Ognisku, ul. Jagtellońską, Ważne

spraw}% Referent drh. Sosnowski,
Baczność, Hallercycy. W myśl uchwały rnia-

sii;czncgo zebrania z okazji rocznicy bitwy pcd
Rarańczą, odbędzie się zbiórka członków pla
cówki ze sztandarem w poniedziałek dnia 15,
hm. o goda. 4.45 popoł. uł. Jagiellońska pray O-

gni?ku. Zastęp sztandarowy w mundurach i ą
szablami, a wszyscy członkowie w czapkach błę
kitnych.

O godzinie 5. wymarsz do grobu ,.Nieznane
go powstańca", prsy .Rlacu Ęe,rnardyńskim, Cd
danie hołdu poległym w bitwie pod Rarańe.sn
15, li, 1918 roku i złożenie na grobie ,.Nieśna-
nego Powstańca" wiązanki kwiatów s barw’ami
narod-owemi i fełęfcitnemi, .

Pokrewne organizacje prosimy o wysłanie
przedstawicieli. O jaknajliczńiejszę przybycie
eatonków placówki uprasza Zarząd Chorągwi
Pomorskiej i placówki Bydgoszcs,

3872a) Tow. śpiewu ,,Dzwon’1. Podajemy do

wiadomości, że w niedzie.lę dnia 14. bm. odbędzie
się o godzinie 19, przed poł, w szkole na Okolu
lekcja, Gremjalne stawienie się wszystkich
członków czynnych konieczne. Zarząd.

8881 aV Związek Knpców Podróżujących t A-

gentów Handlowych, Roczne walne zebranie od
będzie się w niedzielę, dnia 14. lutego o godz,
4, popoł, w hotelu Lengninga przy ul, Długiej,
Zebranie zarządu w sobotę dnia 13. bm, o godz.
8. wieczorem tamże. Proś’my o przybycie wszy
stbich członków- Sympatycy organizacji mile
widziani. gacząj,

38|3a) Tow, Czeladzi Kat. Plenarnę posiedze
nia w środę, 17, bm, się nie odbędzie, natom’ast
odbędzie się się we wtorek, 16, bm. wieczorek fa
milijny w ściśle zamkniętem kółku, Zarząd,

3847al Klnb spsrtowy ^Połanja", W sobotę,
duia 13 bm, o godz, 7. wlecą, w lokalu Harmonii
przy uł. Marcinkowskiego schadzka gr’aczy I.

druż i rez,, celem omywienia bliższych szcze
gółów’, dotyczących wyjazdu na niedzielne za
wody, przybycie konieczne. III, drużyna zaś ma

w niedzielę zawody z II. dr. ,,Astorja", Zbiórka
grąę?y o godz, l, w południe w lokalu p Re’ehą,
przy ul, ;Gctańskiej, \ . Wydział gier,

3769) Zw’iązek Absolwentów Szkół Wydział3-
wych w Bydgoszczy. Przypomina się jeszcze raz,
że zebranie miewęęańe naszego związku otłbędz’e
się dzisi}aj, o goda, 8. więewem w stskołe wy-
dsiaiewej męskiej pray ul. Konarskiego, o uds’ał

wszystkich absolwentów prosi Zarząd.
3722a) ’óehran’e mieslęezns Tow, Ośw. Rellg.

pod opieką św, Ignacego, odhędrie sie dnia 14.
łutege, o goda,. S, popoł, ua sali p, Ktehterta,
4, Mura, O liesmy udsial crtonków prosi Zarząd,

34?7a) Reezraą walne atebranle Tow, U?d. Kró-
lików i Kóz odbędsiet aię dnia I-Ł bm, o goda. s,
popoł, u p. Mellera, Plac Piastowski, Zarząd.

S?gOa) Człcnkom czynnym, n’ec’ynnym oraz

symratykem Tow, śpiewu ,,Harwonja” praypo
miną się w ostatniej chwili o balu maskowym
w. dniu 13. bm, na salach. Strsełniey pray ul,
Toruńskięj 175, Pocsątek o gods. 8, Zarząd.

Tow, Muzyczne,. Uprasza §}ę ws§ystkiesb ęsdon
ków i sympatyków sekcji chóralnej, o_ gremjalne
praybyete na próbę chóru w poniedziałek, dnia
15. lutego o godz. 8 . wieczorem, która się odbę
dzie w sali hotelu Lengninga przy ul, Długiej 56.

391la) O. P, N. nOwiasda”. Zbiórka l, dru
żyny odbędzie się dzisiaj, w Domu Katoliekim
Miedza 2, o godz. 7 . wiecs. Z powodu ważnych
spraw? stawiwie się każdegn ezłonka obówiąa-
kwe. ’Zarząd.

Sg§gfcj Tgw, Przemysłowe, Zebranie plenarnę
odbędzie się dnia 19. bm, o goda. 8 . w lokalu O-

gnisko. Przypomina się obietnicę ezłouków przy
bywania pa zebrania, stwłaszęga śo porządek
dzienny jest bardzo ważny, Zarząd.

3894ąj Związek Pracowników Kupieckich,
We wtorek, ąnia RŁ bm, odbędzie, się w hotelu

Lengninga schadzka koleżeńska. W’stęp tylko
dla członków i ich rodzin. O liczny udział prosi

Zarząd,
8754a) Drożyna rugby H. K. S, W n edzie’o,

dnia 14. bm. o godz. 10. rano odbędzie się na bo
isku Sz,koły Oficierskiej trening w rugby, który
zadecyduje o ostatecznym skłatlse drużyny na

dzień 21. bm. Kierownk.

3799a) Zebrania Polsko-KatoUck’ah Absty.
nentów odbędzie się w niedzielę o godz, 6-tej
wiecz. na salce przy kościele św. Trójcy. O licz
ny udział członków’ i goś,ci ńa wykład p. prof,
Sygnarskieąą ’uprasza Zarząd.

3935a) Stew, Młodych Polek ,,Pr?myk". W

niedzielę, 14. bm, o godz. 4 popoł. roczne walne
zebranie oddziału starszego. Wspólna komun,ia
św. o godz. 8, pod sztandarem, Na zebrań te

zaproszą się Szan. rodziców druhen, członków

patronatu i delegacje pokrewnych towarzystw.
W środę, o godz. 7,30 wiecz. zebranie zarządów
i zastępo,wych obu odziałów.

PAPIER - TOREBKI
Papiery pakowe w różnych gatunkach,
Torebki, tytki: kolonialne, piekarskie, ga-
anteryjne, drogcryjm i t, p, polecą firma

chrześcijańska

5asn aKWBmaósSeS
^ffielsOca SwatatrąsatacB tfdtonrcslBeSc
Bydgoszcz, ulica Poznańska 10. Tel. 1030.
Dla pattdw hurtowr,”rtSw odpow!edni rabat!

g487

Znane ze swej dobroci

Flwa Brosarćs ehsiaMsMch
oraz

Pojpłep
polecamy.

548 Reprezentacja i Składy
Bydgoszcz, Jackowskiego 37, Tei 15-05

SBoiSfo-

odbiorniki, głośniki oraz wszelkie przybory

!ftstalacja telefonów, dzwonkńw.

Budowa anten-

RADJO i ELEKTROTECHNIKA.

fl!o^v Cifyda - Byehso’m,
Telefon 7M Gdańska 88.

OsSsfiEff PSewsr’

właśe.: J Jasieński di F. Zeiier.

SjssEja!ny sMad okularów

Bydgoszcz, ulica Gdańska 15,
Pachowa obsługa, i sumienne wykonanie

recept lekarskich. (2008

GIEfeOA ZBOŻOWA,
Poznań, dnia 12. lutego 1926 r.

loco loz’ań za 10 ’

kg. (2 ce (nary} w fedu"ikacb

wagonowych,
Cena za ICO bp. c4zł-de al
ZaD 1825-29,’ń
)ę zmień br w rnv ........ 21,00-23,00
jęczmień gwvkłv ......... 19 0-2’tOl

Mą a żytnia 6V/Owt work- . ... 32,73^^,75
Mafea ży ni TO’ ’

z workami .... 3123 -82-25
Maka ńszenna wł. worka ’ ’ 3)00-53,00.
Osoa żytnia...................................... 16,23-
Ośna pszenna .......... 15,0)—16,00
Pszenica ,,,,,,,,ł,,.. 32,03--31,00
Owies ....... ....... 13,))-”.O,)-’
Ziem. .)ad. ............

Łubin n ęb eaki , ,....................... 13,00-1 -5,00
Groch lictoria 85,00-39.00
Ciemniaki febryczne .......

Targ na fogdJo.
Ułaędowe anrawasdaftie targowe-Kwap Notowa.

niaCenadaa123-1926r,
Snęd?ono to targowisko 111 s?t. bydła. 4Q9 świń
172 szt. cieląt TO ew.ee, wołów 4 buhaj i 85
krów 71 bćs ”"

Razem 762 zwierząt.
Jałówki i krowy;

oełnomłęsiste. wyiuezone krowy najwyższej
wartości rzeźne} da lat T 90
starsze wvtu.zone krowy i mniej dofem
mtedsae krowy i jałówki 80
mietnte odiyw.oms krowy jałówki oj

Gtalątat
naloraofłulejaze eie’ęta tuczne
średnio tuczoną cielęta i riajorzedn. ssaki Cd

mniej tuc?mno cte!ęta i dobre ssaki
tche s§aki ’ 70

miMOYSKKMStA
Pecasątek: 6.44 i a.6^
w niedzielą! e g, s,ae.

Ostatnie tfwa dni: sobota I niedziela,

KAPITALNA KARNAWAŁOWA RSWJA m

iwiAt racz rocżczwzw
JJB shP’ig-S"s;S; Na całvm święaią aiema mj.ozyzny ani na lokat,
atwo. §wiatem ntlą kobieta. La gateone - prezydentem etanu,
Móda 1950 roką. Poszukiwania za mjżczyzną. Krach środków za-

atęprayoh. Odnalezienie ostatniego na świecie mężwyzny. Sial ko-
b!et i ogrom ptaey jedynaka. Jego rola w ówcwaem apotaczęósiwin,

U gollbrctfy,



Nr. 36. Niedziela, dnia 14 lutego 1926 r. Str. 11 .

Wróg Polaków czechosłowackim szefem sztaba

generalnego. Na miejsce generała Mittelhausera
szefem czecho-słowackiego sztabu generalnego
zo-stał gen. Syrovy który wsławi! się zdradą

murmańskich wojsk polskich.

Rozmaitości
’ Fakir chciał zahypnotyzować Iwa

i krokodyla.
W Wrocławiu rozegrała się krwawa

scena w lwiej klatce. Fakir To Rhama
próbował eksperymentu hipnotyzowania
zwierząt, chcąc równocześnie oddziałać na

!wa i krokodyla, które były razem z nim

zamknięte w klatce. Siła suggestywna fa
kira była jednak już wyczerpana wskutek

poprzednich prób, w czasie których wąż
ukąsił go w ramię. Udało się zatem fakiro
wi zahypnotyzować lwa tylko na parę se
kund. Gdy fakir zahypnotyzowanego już
krokodyla położył na sobie, skoczy! na

niego lew i złamał mu ramię. Bezprzytom-
nego fakira wyniesiono z widowni.

Zgon redaktora pisma dla eskimosów.
W Godthaab w Grenlandji zmarł w

ośmdziesiątym czwartym roku życia redak
tor pisma dla Eskimosów Lars Molier. Mi
mo duńskiego nazwiska był on czystej krwi
Eskimosem. Pismo pod tytułem ,,Atnagag-
dlintit" założone przez Moliera w 1861 ro
ku wychodziło zrazu tylko jeden raz do
roku. Molier, który poprzednio pracował
w drukarni kopenhaskiej ,wyszkolony był
v? swoim fachu i przez dziesiątki łat sam

składał gazetę. Ponadto wykonał czcionki
dla swej drukarni, a cały tekst również

przez niego był pisany. Z czasem, gdy pis
mo się rozwinęło, wyposażył drukarnię w

nowoczesne urządzenia i odtąd wychodziło
raz na miesiąc. Polarny redaktor obdarzo
ny dużym talentem dziennikarskim, znał

dobrze, upodobania swoich rodaków, a in
teresujące ich sprawy umiał przedstawiać
jasno i z humorem. Molier odznaczony był
orderem Daneborga, a w czasie swego po
bytu w Kopenhadze przyjęty był na posłu,
chaniu przez ,króla, który mu oświadczył:

— Jesteś pan pierwszym Eskimosem, ja
kiego widzę.

— To się doskonale składa — odparł
Molier, bo pan jest pierwszym królem,
którego ja widzę.

Gdy król duński bawił w 1921 r, w

Grenlandji, Molier podejmował go w swo
im domu. Praca jego miała duże znaczenie

dla-duńskiej kolonizacji, o czem obecnie

prasa kopenhaska szeroko się rozpisuje.

Pierwsza lokomotywa amerykańska.
Obchodzi 95-Ietei jubileusz.

St. Zj., gdzie sieć kolei żelaznych jest
olbrzymia, a ruch kolejowy niesłychanie
rozwinięty, 15 stycznia br. św’_yciły 95-lecie
zbudowania nierwszej amerykańskiej loko
motywy koło Baltimore. Maszyna ta,
zwana ,,Tom Thumb", mogła jechać z szyb
kością 14 mil ang. na godzinę. Wówczas

powszechnie przepowiadano, że nie zdoła
ona dźwignąć z miejsca własnego ciężaru,
że wywoła upadek rolnictwa, wystraszając
bydło, że spowoduje przewrót ’w hodowli
owiec, których wełna ulegnie poczernieniu
przez dym węglowy itp, -

Dziś Stany Zjednoczone mają przeszło
60.000 lokomotyw i 264.233 mil. ang. linji
koleiowych.

Zunełnie podobne dzieje przechodzą dziś

aeroolany. Niebezoiecznie nimi jeździć,
prą’d powietrza zabiie najzdrowszy orga
nizm, piorun w niego łatwo uderzy itd.
Za dziesięć lat ludzie z największem poli
towaniem czytać będą o tych matołkowa-

tych fanaberiach!

Kto wynalazł karty do grania?
Wynalazcą kart do gr.an!a był niejaki

Jaąuemin Grigonneur. Wprowadził je w

roku 1392 na dwór francuski, do którego
miał wstęp, jako słynny swojego czasu ma
larz. Ksiądz Menestrier,jezuita współczes
ny, twierdzi, że ,,wymyślił on te malowidła

dla rozrywki Karola VI,, kiedy ten monar
cha w smutnym swoim zostawał stanie i
dla łagodzenia jego wściekłości, ile razy
szaleństwa chwile przypadały". Chciano

przez grę w karty. wystawić obraz życia
spokojnego, tak jak przez grę w szachy,
daleko dawniejszą, chciano wyobrazić W’oj
nę. W późniejszych czasach karty zaczęły
służyć do kabał i wróżb czarodziejskich.
Najznakomitsze osoby szukały w nich prze
powiedni. Znane jest np. zamiłowanie do

kabały !pasjansów Napoleona I, Z naszych
znakomitych ludzi Kornel Ujejski ostatnie
lata swego życia przepędził nad pasjan
sami.

Pasjansów najrozmaitszych istnieje
chyba kilkaset. Niektóre zabawne mają
nazwy: Zodjak denderski, Gwiazda różno
barwna, List chiński, Nadzieja, Biskupi,
Chusteczka, Niech żyje zgoda, Grymaśny,
serdeczny, Wolno nie wolno, Warkocz,
Prawo salickie albo trybunał, Wakansowy,
Dwanaście dziewic śpiących itd.

Wiele osób znajduje w tych układan
kach uspokojenie nerwów.

Ilu mężów powinna mieć kobieta?

Wedle doniesień pism rosyjskich w fa
brykach wojskowych w Charkowie odbył
się bardzo burzliwy wiec kobiecy, na któ
rym rozważano sprawę, ilu mężów może
mieć równocześnie kobieta?

W czasie obrad zarysowały się trzy
wrogie obozy.

Skrajna prawica, do której należały wy
łącznie starsze niewiasty, utrzymywała, iż
kobieta powinna mieć jednego męża.

Skrajna lewica, złożona z młodych ko
biet, protestowała najusilniej przeciw temu

burżuazyjnemu poglądowi na małżeństwo,
domagając się uchwały, ażeby każda ko
bieta miała tylu mężów, ile zechce.

Zwyciężyło jednak centrum, skupiające
doświadczone mężatki. Wedle ich poglą
du, więcej jak trzech mężów naraz nie po
trzeba kobiecie,

Zgromadzenie przyjęło po burzliwej
dyskusji wniosek partji środka i uchwałę
prze-lano do komisji kodyfikacyjnej,_ pracu
jącej nad nowem prawem małżeńskiem,

SsrsRs motorow.e

Nie jest to pomysł nowy - kombinacją motoru ze sankami. W gruncie rzeczy są to

tylko sanki zaprzęgnięte niejako do motocyklu. Na t br zymich jeziorach
i na zamarżniętych morzach północy rzecz bardzo praktyczna.

Humor.

Pokusa.

— Ładnie wygląda ta mała... Muszę i ja so
bie obciąć wdosy,

Bajka na czasie.

Kiedy wszystkie narody zebrały się w

dolinie Jozefata, aby od Boga otrzymać
dobra ziemskie, wystąpił Anglik i rzekł:

— Czy wolno mi wybierać, Panie Boże?
— Wybierz sobie, mój synu, z

_

dóbr

ziemskich, co ci się najbardziej nadaje —

odpowiedział Pan Bóg.
— Daj mi wszystkie oceany i morza,

Panie! - odrzekł Anglik.
— Stanie się! — odparł Pan Bóg.
— A ty mój synu, czego żądasz? — spy

tał Pan Bóg Francuza. . . ,

— Ja proszę o waleczność i cywilizację:
Wystąpił Niemiec:
— Proszę o systematykę, pracę i broń.
Włoch prosił o sztukę i beztroskę życia,
Rosjanin o ziemię i kopalnie.
Turek o piękne kobiety.
— A ty, mój synu, czego żądasz? —

spytał Pah Bóg Polaka.
— Ja — odpowiedział Polak — nie zde

cydowałem się jeszcze. Zobaczę co powie
prawica, a potem lewica, i może się na

coś zdecydujemy,

Nieźle wykombinował,
Nauczyciel: A naprzykład... mucha, czy

jest także stworzeniem pożytecznem?
Uczeń: Tak!... bo z muchy mamy kość

słoniową.
Nauczyciel: Co takiego? Z muchy.,,

kość słoniową?
Uczeń: Tak, proszę pana profesora,

przecież z muchy robią ludzie słonia, a ze

słonia robi się kość słoniową...

Pobożny.
Pacuła, bardzo pobożny gospodarz, leży

na łożu śmierci,
— Zrobiliście testament? — pyta go

proboszcz.
— Juści co tak — odpowiada chory —

ino z tą kobyłą bieda.
— Z jaką kobyłą?
— Tą, co mi tamtego tygodnia na past

wisku ukrad!i. Ale niechże będzie już tak:

jeśli mój syn złodziei odnajdzie i kobyłę od-

bierze, to niechże ona będzie jego. A nie

znajdzie, to zapisuję ją Kościołowi...

- Żeby tei raz licho wzięło te naśladownic
twa mód męskich! Znowu się pomyliłem i ubra
łem się w płaszcz mojej żony-

11.
Sześć głosek potrzebneć, młokosie!
Bez czwartej — są w kuchni, w bufecie, 1
I w oknie i często na nosie;
Gdy jeszcze spółgłoskę ujmiecie,
(Więc czyli gdy trzecia ubyła),
To wyraz ten wtedy ci powie,
Źe drogę kobieta odbyła;
Zmaż pierwszą literę w tem słowie,
To wówczas nie będzie . zaleta,
Lecz wada - przymiotnik ją wskaże;
Bez piątej przyimek powstanie;
A chociaż i szóstą się zmaże,
To i tak przyimek zostanie. K.

12.

Mąż znany, co niegdyś _pisywał nam wiersze -t

To będzie pierwsze;
Na końcu napiszcie, co wsadzi się w perki --

Cztery literki;
Pomiędzy to głoska z kropeczką wsadzona -f

Reszty dokona;
Więc z tego ułóżcie mi mądrość państwową -’

Jakież to słowo?
Rowiązanie szarad z ostatniej niedzieli; nr. 9(

kamedula; nr. 10: lalka, walka, kalka, halka,
Trafne rozwiązanie szarad nadesłali z Byd

goszczy: P. Krugerówna, M, Pucliowska, W,
Czajkowski, A. Baranowski, B. Budnik, J. Ma-j
ciejewski, Z. Junk, J. Żmudziński. A. Ormiński;
St, Pląchocki, Z. Szajda, K, Stamik, W. Górkie-
wicz, Z. Grochowski, K. Lewandowski, T. Tar
kowski, Z. KówaRński," Z. Majka, B. Styrmew
II. Sikorski F. Jurkiewicz, A. Lewandowski, K-

Aulicli, A. So!}czyńska, K. Wasilewska, W. Sła-’
wiński, W. Wasilewski, Ł. Małkowska, M. Wa-,
silewśka, L. Ormiński, Z. Gummer, S. Jesionowi
ski, K. Łukaszewicz, S. Szukalski, B, E. Bai-
cher, M. Drzewiecka, J. Faitówna, W. SzukaN.

ska, Z. Drzewiecka, M, Cichowski, S. H . Nowic-f

cy, E. P. Strachowski, S. Komorowski, A. Gaca;
W. Rux B. Jankowski, A. Budnikówna, H. M
Żmudziski, Z. Kostujakówna, B. Posłuszna, F)
Baranowska, J. Kubiakówna, L. Brzyski, HJ

Kłosowski, F. Żmudziński, S. Szybowicz, M. "E.

Cichon, W. Sarnowski, S. C . Streich, I. Ciernia-
kówna. K. Deręgowski, Z. Cichonówna, K. Mi-,

sterek, C. Żmudziński, J. Weber, ,T. Górski, H,
Misterek, W. Ruchniewicz, E. Bieliński, I. Boho-

nówna, A. Małecka, Znaniecki, W. Szybowicz;
M. Feddek, A Pytlewicz. F. Napierała, Z. Ja
nicki, FI. Zamojski, J. Szulc, R. Miłomirska, KI
B. Kaźmierczak, W7. Zjawińska, K. Wojciechow
ski, K. Rygiel, M, Kaszubowska, W. Sarnowski)
U. FI . Burzyńska, L, E,, A. Dzionara, R. Strze
lecka, B. Kłosowska, J. Belkowski, J. Wrze
śniewska, A. Timler, W. Żulińska, Z. Jancówna,
L. Krugerówna, J. BilickA, G. Hybszer, M. Fai
tówna, T. Lisiecki, Z. H. Rysikiewiczówna, Tl

Sarnowska, S. Fajtanowska, B. Woźniakowska
T, Pakulski, J. F. Czerniak, S, Rogowski, A,-
Chmiełecki, F. Kolodziejczykówna, M. Daszkie
wicz, F. Ormiński, S. Łukaszewski, S. Jezio-
nowski. W, Kawalec, E. Kwiatkowski, F. Bory-’
siak, F, I. Kaszubowski, E. Wienke, ,T. Skura-
towicz, J. E . Ciabach, A. Świtalski, A, J. Ma
łecki, FL Skaradkiewicz, L. Gogsówna, T. Fili-j
piak, S. Kowalska, U. Kopeciówna, M. Gryle-
wicz M. Szukalski, Z. Szumiński, G. Domini-1

Itowska, FI. P . Szubert E. Lipczyńscy, G. Fili
piak, L, Groblewski, Z. i A. Kowalski, W., F., Z-

Kaszubowscy, K. Aulich, FI. Piernacki, M. Gu-
ziolkówna, W. Ptelmaszykówna, W. Daczyńska,
I, . Fryczyńska, FI. G. Bodzioch, Ł. Malakówna,
J. Owsiankówna, A. Nowakow’ska, W. E. Luba.
szewska, H. Grządka, Ł. M . Blejówna, H, Zie
lińska, J. Koszucka, F. Tojza, B. Ziętak, M. Bil
ski, W. Świtalski, A. Wojciechowski, A. Stefa
niak, F. Porzy ch, W. Zbychowski, L,, S. Pod-

wiński, Z. Kowalski, F. Młynarczyk. ,T. Raszeja,
J. Szópiński, K. Górski, L. Plutowski, K. Wolny,;
M, , K. Kopczanka, B. Gackowiak, Z. Majka,;
H. Kamiszkówna, W. Zbychowski, J, Kinder.
J. Dojasówna, I. Podemska, F. Mocny, M, M.’

Tierling, F. Lusiewicz T. Frydrychówna, C. Za-

wiadecka, W. Biela.wski, M. Frydrychówna- .

-

Z prownicji: C, Wesołowski — Rawicz, J. Or
miński — Więzowo, ,T. Czarnecki — Rogoźno,)
M. Mirska - Kościerzyna, F. Łukiewski — Ja.
nowo, W. Treutzówna — Fordon, A. Grygorowi-’
czówna — Rybiniec, B. Porzych Niwy, I,.
Weimarm — Wysoka Osada, L. Czech, M.’Pu-
delewicz, S. Sodaski — Nakło, L. Z. Świerkow-
ski. — Kostrzyn, F. Matuszewska — Miłosław,
E. Kaczmarkowa -- Gardeja, R. Barlikówna —

Mąkowarsk, E. Bederska - Poznań, W. Kosecki,;
H. Belan — Osiek. W Kucharzewska — Mogil
no. K. Pawlewski - Kcynia, J. Zielińska — Złot
nik! Kujawskie, I. Gladuń - Łukówiec, P. Dry-
bulska — Wągrowiec, II. Nalewajska. — Grafoo-
szewo H. Przybylska - Września, I,. Panix —

Warszawa, J. Pąląkówna — Rybnik, Wawrzy
niec — Brodnica, T. Cofta - Rogoźno, M, Dej-1
na — Bzową Pomorskie.

Nagrody w drodze losowania otrzymali:
1) A. Świtalski,) Bydgoszcz, Farna 6, ( S. Je-

Ieński ,,Lilńyati" — Rozrywki matematyczne).i
2) Janina Paląkówna, Rybnik, p. Inowroc

ław (Marja Czeska-Mączvńska ,,W obronie

Gdańska").
3) Anna Budnikówna, Bydgoszcz, Pomorska

24 (Włodzimierz Korsak uNa- tropie młodzieży").
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5 Tanich dni 5
Aby kupujących zapoznać z naszym wielkim

wyborem materjałów na s u k n i e, urządzamy
od wtorku, dn.16. co soboty, dn, 20 bm.

tama sprzeda! materiałów
oa sakwie i kmtitaww damskie
3883) Mianowicie polecamy:

Fopeilny w najnowszych kolorach . . . mtr. zł. ISO
Diil?wJmU czysta wełna - ciężki towar 7l ACft
a tsjSsSastJBy w pięknych, modnych kolorach . mtr. U . SjŁB%łi

czysta wełna, w wszyst.

iju
Niedziela, dnia 14 lutego 1926 r.

Bas naaracBa uezenit’
W myśl danego przyrzeczenia, w obec mojego

wyjazdu w maju - urządzam kurs rysowania
wzorów do batiku, by tenże Die pokutował na

oklepanych wzorach, a tem samem nie stracił zu
pełnie wartości.

Na życzenie udzielę kilku paniom lekcję relifo-
wania i malowania złotem. Tylko natychmiastowe
zgłoszenie będzie uwzględnione.
SOrschingowa, ui. Wśnc Po!a nr. 6 .

Nr. 36.

Rypsy na kostiumy
Mmifiskl s Steidselii

modn. kol. mtr zł. 11 .50

S5if?S^isszitx

Stary Rynek nr. S,

KOMUNIKACJA AUTOBUSOWA
E. Ruszkowski - Bydgoszcz, PaderewsMe(joSJ.

,,, ,,i,,i,,,,,.... ......... i

n linji MirDĆkOSJeCSK-rOWBMMS
(obowiązuje od dnia ogłoszenia do odwołania)

Odjazd z Bydgoszczy: godz. 8, 10, 12, 13, 14, 15, 16, 17, 19.
(vis 3 vis Klarysek)

Odjazd z Fordonu (Rynek): godz. 9, 11, 13,14, 15, 16, 17, 18, 19.

W niedzielę nie kursuje z Bydgoszczy: godz. 13, 15, 17, 19.

, , ,,z Fordonu: , 14, 16, 18, 20.

W soboty i dni świąteczne kursuje dodatkowo z Bydgoszczy: godz. 23.

, , , . . , z Fordonu: x 24.

3848)

Niniejszem podaję do łask, wiadomości, że

przy moim handlu węgla otworzyłem osobna

rah

w którem udzielać się będzie wszelkich in
formacji w sprawach podatkó’w oaństwo
wych i w sprawach bilansowych, pozatem
przeprowadzać się będzie na życzenie zam
knięcie ksiąg i zestawienie przepisowych
bilansów. Ze względu na moją długoletnią
pracę w Urz. Skarbowym, a w ostatnim Czasie
w charakterze naczelnego sekretarza daję
gwarancję za przep sowę, rzeczowe i sumien
ne załatwienie powierzonych mi spraw.

Andrzej Burzyński,

| (2435 ul, Sienkiewicza sir. 47. |

w/m. ulica Gdańska 31/32 !l. p.
Nowy kurs handlowy i j°zyka angielskiego

rozpoczyna się dnia 13 bm.

Dyrekcja, JJ. 8F. gSóBSSBBB
(3872 b. dyr. i prof. szkół handl.

J’

Cw ogishsagfiaSecge t
n c Ito!teFSa nalas KsasaEsKScEB

Tak drogie i pożądane w dzisiejszym
czasie kamgarny na ubrania i kost
jumy damskie, bieliznę damską i po
ścielową, gotowe ubrania i płaszcze
męskie i damskie, ko!dry watowe, ze

garki złote, damskie i męskie, aparaty
fotografi-zne i inne wartościowe przed
mioty, możeęie u nas otrzymać zu
pełnie bezpłatnie.

Niema żadnego ryzyka. Niepowodzenie wykluczone. Prosimy nadesłać
nam prawidłowe rozwiązanie obok umieszczonego zadania, litery należy ułożyć
w szersz gkssJ(śśsHNe oaKsałaca:aB;dH’zęg ssaaSaas^aa gBssgssSeso
Wraz z zadaniem prosimy w liście podać dokładny adres oraz załączyć znaczek

pocztowy na co otrzyma W. P. szczegółowy prospekt i niespodziankę.
Posiadamy dużo listów dziękczynnych. 3798

Przedsiębiorstwo Handlowe ,,RECORb" ŁSdt, Skrzynka pocztowa nr. 178.

3E -A-M -O-P-N

O-B -I -N -Ł -SJ

BL -W -O-T^W-3

SMsmI ofeor

Bydgoszcz, ul. Długa 48. teielon 51

poleca stale wielki wybór (3904

skór pcdeszwowych I wierzchnich
oraz e

obuwnicze.
Stepernia na miejscu,

15; OoKaS i SScoh

Chór Kaplicy Sykstyfiskiej
po kierownictwem Msge. Rafaela Casimiri 3870

Exsultąte Deo Laudąte Dcminum innocentes
Motet na 5 różn. głosów, - Offertorium na 5 różn. głosów, - Motet na 4 głosy.

Nastrojwe pieśni wspaniałego chóru, oddane z subteinejni.
odcienami na doskonale nagranych płytach gramafanowych.

poleca .,WBeESa^^a^,, właśc. B -cia Sokołowscy, ul. Jagiellońska 75.

Stemple
. grawury,
ryfowniBfwo,

godła
szablony,

monogramy,
stemplecSsb EeaSsun.

? ? BSlSas:s!

Szan. Czytelnikom ,,Dziennika Bydgoskiego"
w Czersku podajemy do łaskawej wiadomości, iż

otworzyliśmy w Czersku

której prowadzenie powierzyliśmy

p. Sabin.?zowi. CZERSK, Kościuszki 6.

PrzsiinBSBnle zasifia!eii na abonament.

fest taMeira,

Króla proszeKże

35°/o tłuszczjcwy f SBOfSGBSB3r3Ea.

P. P . kupcom dogodne warunku

JwaBfon Siról fabryka chem.
3906
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TANIE

WINA!
Dla zmniejszenia za
pasówspizedaię:
Bardeaux białe roku 1021

Hrmj Laianda u. (o. 4 zl.

Bnrdeaux czBrwone roku 1023

firmy Lulani!e u. Cb. 3,85
Briginaln. Ciucano Torino
Htalelka . . 5,50
Wigierskie wyl:ane Vi bu

telka...6,"
Beserows słodkie Vi baiel-

ka....6,--

Sułtan i Skaj
Kast. Wacław Maćkowiak, I

Toruń, Szeroka 24. |
3759

Forniery
dęlbeiwe

w cenie zł. 0,45 za m2

jak i topolowe i sosnowe

mamy na sprzsdaż- Od
dajemy także w małych
ilościach. (1826

Lloyd Bydgoski
dawniej

Sromfierser hbltFrstbiffibil TJ.
ulica Grodzka 28/29.

Tel nr. 471, 472 i 259

materjały opałowe
i budowlane,

Naruszewicza 5.
Tel. 183. (3727;

Nie jest sztuką
zakupywać drogo, lecz każdy obowią
zanym jest, zakupywać po najniższej
cenie. Tyiko, kto swoją klijentelę tanio
i dobrze obsłuży, ma gwarancję, że
interes swój do rozkwitu doprowadzi.

Hajtepsza źraOfs fila ofiwefiawtów. - - -

Pros!!iły obelrztf nasza pokoje z wystawa.
§ 1. Żądać listy D. B. i poczynić swe

zapotrzebowania szpagatu, papie
ru pakowego i do zawijania
w arkuszach i rolkach we firmie

,,Segrobo"T.zo. p . Dworcowa 39
w domu Hotelu Gelhorna.

§ 2. Żądać listy D. B . i poczynić swe

zapotrzebowania na materjały piś
mienne, papier oraz przybory biu
rowe, także karty do gry we firmie

,;Segrofeo” T.zo.p. Dworcowa 39
w domu Hotelu Gelhorna.

Oió 23 DÓł eonu i

Z włosiu! pN!COWt!l gjtfl J/e I IW m.orę.

Kostiumy damskie szewiotowe od zł.

Kosti!umy d mskie bostonowe,. ,.

Kost umy damskie gaoardyn. ,, ,,

Płaszcze damskie sukienne .,, ,,

Sukienki damskie szewiotowe ,, ,,

Sukienki ponetinowe, gabardy
nowe, Sćódn czki. bluzeczki.
Kapelusze dam. jedw. rypsowe ,, ,,

Ubrania męskie i chłopięce płaszcze,
czapki poleca bardzo tanio

Leon Boratyński
Jezuicka nr. l, róg ul. Długiej.

17
45
70
38
10

9

Młynarza
kierownika młyna, zdolnego, tylko dobrze

poleconego, z kaucją, ewtl. udział niewyklu
czony poszukuje się na młyn 20) ctr,
Zgłoszenia pism, do ,,PARU Toruń,
Szeroka nr. 46. pod ,,8252 k.

ulica

3792

ASMR

P,isać

Najtańsze źródło zakupu
sprzętów domowo-kuchen-

nych, szkła, porcelany ga-

lanterji, wszelkiego rodzaju
wyrobów stal. ,,Solingen11.

Dla dalszej sprzedaży
3863) ceny hurtowne.

Skóry podeszrooroe
Skóry wierzchnie

Skóry do półszorkóro
kupi! e się w wielkim wyborze przy cenach

konkurencyjnych w najstarszym Handlu, Skór
w Bydgoszczy tg^iraEĘgiirag:ecaee O.

obok Fary
SSrasssteS Slfeóir 4

bUD Will BUBUHOLZ
- Właśc. Maks Hasenjsuęęh."

’

Egzystuje od roku 1845.

ń Ob,casy gumowe, przybory ’bardzo tanio.
8 Codziennie świeży wykrój w podeszwach.9 Cholewki na miarę. ,(3867

fi
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podeszwowe,
w!erzchire,

pantof!arsuie,
rymarskie

oraz maolowa
poleca po cenach Kon

kurencyjnych i3 34

WawrzynlaR i RyhsRi,
handel skór,

Bydgoszcz,
ul. Sienkiewicza 18.

niżej podpisanej Spól
dzielni (,ubędzie się

w czwartek, d. 25 lutego
h,r ogodz. 3popat.

w lokalu bankowym

Porządek obrad:

1. Zaga enie i wybór
przewodniczące w ze
braniu,

2 Spraw( zdanie zarzą
du z czynn ści za rok

i92j i przedłożenie
rachunku i bilansu

3. Przy,ęcie bilansu za

rok 1925 i udzielenie

pokwitowania Zarzą
dowi i Radzie Nad-

zcrczę-j. (3809
4 Podział zysku.
5. Wybór 3 członków

IłaJy Na Iz. w miej
sce uśępują:y.h

6. Uchwalenie wynagro
dzeni dla członków

Iłady Nadzorczej
7. Zmiana statutu § 50
8 Wnn?ski bez uchwał.

Rachunki i bilans za

rok 1925 wyłożone są do
du a w. in zebrania pod
czas rodzin uizędowych
w lokalu bankowym.

Mrocza, d. 12 II. 26 .

Bfflk Ssuaois?y,

Spśfdz-e,a a z cdpaw.
n.eagraniezoKą
w broczy.

Wł. Kowalski, prezes

Poszukujemy samodzielnego

książkowego
SsSEO-. KaffiEtó’Se. biegłego w korespondencji
polskiej i niemieckiej, również obznajńuonego w spra
wach podatkowych i sądowych. Zg!oszema z odpi
sem świadectw oraz podaniem żądanej pensji pod
,,Książkowy" do Dziennika Bydgoskiego. (obdb

SJcateó

z odpowiedniem wykształceniem śzkolnem i ładnym
charakterem pisma do wiąkszsgo biura poszu
kiwany. Własnoręcznie napisane oferty pod ,,L,
M. G." do Dziennika Bydgoskiego. 3768

ialaililrini

Tprrnrnpznft Walne Zebranie

odbędzie się wa wtorek, dn’a 23 lutego 192G r-

o godzinie 7,30 wieczorem w Strzelnicy.

Porządek oferaa:
1. Zagajenie. i przeczytanie: protokołu ostatniego

Walnego Zebrania.

2. Sprawozdanie zarządu:
a) prezesa
b) sekretarza
C) skarbnika

3. Sprawozdanie komisji rewizyjnej i udzielenie

aosolutorjum.
4. Budżet na rok 1926.
5. U’stalenie składek na rok 1926.

6. Uzupełnienie zarządu.
7. Wybór 3 członków komisji rewizyjnej.
8. Wybór 6 członków komisji zabawowej.
9. Wybór członków do komisji dla przyjmowania

członków.

10. Wnioski zarządu i członków.
11. Sprawa ponownego nabycia strzelnicy.
12. Wnioski bez uchwał.

Wobec ważności wyżej podanych obrad uprasza
się o gremjalne i punktualne stawienie się wszy
stkich członków.

Otwarcie tegorocznego sezonu Strzeleckiego na
stąpi w 2 Święto Wielkiejnocy. Wieczorem tegat
dnia zabawa.
3813 Zarząd.



Nr 36. Niedziela, dnia 14 lutego 1928 fi Str. 18,

Adam Mifeo}aisHi
CP-’ wvk, nuie (9512
BiOTSZora?ilnB garderobą

damską męską

nodlUs! miary i najnowszych zurnali.

Ob?ity wybór materiałów na składzie.

BYDGOSZCZ, Pomorska 13 (rug Śniadeckich)

S tffaasrastf. 585B sstK’.
Cena w cblcbie wduszn
na Do nabycia prz.
naszych wózaełi m!e-
czarsk ch i w slda !ach
Uob o a!nych. (-;(PS
Szwajcarski dwór,

So. z ngr o.ip.
Bydgoszcz.

Używacie nawozów

niewłaściwie,

Bk
w

prima górnośiąski

dostarcza ?ranko w dom

po cenach konkurencyi
nych 387

ui. Gdańska nr. 42 .

Tei S6S.

dlo f

sło(iki, dziennie świeży
poleca hurtownie i de
ta icznie 2933

Szwajcarski dwór
Sp z ogr. od,o.

OffistHs§isa SS^ 3SS

poleca w wielkim wyborze:
zegarki kieszonkowe i na rękę,

regulatory jako i wszelką biżuferję.

St^SBSBB-eaef(e aeeggcarScAw
t- -- starannie i spiesznie. .

— --

3575 ?

Na wielostronne życzenie rozpoczynam

2S cflBaSsswan SŚS lasr.

sieaiRanBnsiB8iwaKBB4tKBaBśnv^BapiBi(aB9BaiB. Polskie Tow.

Węclowe
Telefon nr 321. 11

i

cęgi; sulifowq porowat
iiiyty ściernie

sprzidaż uojiflyńGzyGli
kapeluszy damsk!ch

garn;rowanycłi ś oieaarn rowanych
oraz

wszelkich przyborów ds sfFsjsi
Skoncentrowany wielki zakup dla mego
interesu hurtownego umożliwia kalkulację
----------- niskichcendla-----

st

Sł
dostarcza drogą kołową i wodną 1

Fordon n/Wisłą
Cegielnie parowe (25473

Telefon 5.

wydzierżawię
(obok Rakami pow. ca . 10 min. odległe od miasta)

podwórze, się:
z ćcmu mieszkalnego e 6 pokojach i bocz
nych uh kacy?, obszernej stajni, ogrodem
cwcccwym z 6B drzewami owccowesr i,
ca. 1 nrćrg warzywnika i ca. 2 rrcr.i pa
stwiska w parowie; do przejęcia od l.UI.br.

Reflektant winien wysokość t/2 (pół) % rocznej dzie
rżawy tyt. kaucji stawić. Dzierżawa (dań) płatna
%-rocznie z góry postpromerand.

LeOziński,
3755) Świecie - wybudowanie (Pomorze)

Como !ano wego przynosi, zobaczyć można

od dnia 25. b . m. pocz. na mojej wystawie.

FABRYKA i HURTOWNIA KAPELUSZY

Leo Kamnitzer
Dworcowa 92 Bydgoszcz Dworcowa 92

Największe przedsiębiorstwo branży
kapeluszy damskich na miejscu.

3766)

UCZ SIĘ W NAUCE TWA PRZYSZŁOŚĆ

gB
ga
BK

ist

PETÓW"T Paderewskiego 331.

poleca się do dostaw

we aikoksi górnośląskiego
z Polsfticł% Ko
palń SRarbow.

Adres telegr.: ,,Petow-Bydgoszcz". Dęta liczne składy Bydgoszcz,
bocznica 27, plac 28, tel 378, Gniezno: Mieczysława 14, tel. 382. S

TorMcBas w SfieerHBSeczacu
UOTO OTOOOSM Tow. Mfec.

sprzeda zakładom stolarskim itp. w dowolnych
ilościach po cenach przystępnych:

drzewo tarle
Odziomki: o przekrojach 35, 29, 26 i 23 m/m,
Wierzchołki i czubki: o przekrojach 23 m/m,
Boczne bezsęczne: o przekrojach 23, 16 i 13 m/m.

3?60

MMMMKHHHHIMMBBBH:";,V Wfe%JS

Nadleśnictwo Państwowe Lutówko
poczta w miejsca pow. Sępólno, woj. pomorskie
sprzeda w drodze submisji dala 18 lutego 1823 r.

około 1270 m3 sosny I-III kl. (w tem 76 m3 sosny IU kl)
13i m3 olchy III-V ki. (w tem wałk. olch I-II kl. 165 mpj
186 m3 baka I-V kl. i okc. IS m1 brzozy 1II-Y k.

Otwarcie ofert dnia 18 lutego o godzinie 11-tej.
Podział na losy i warunki sprzedaży w ,,Rynku
Drzewnym11. (3554) Nadleśniczy.

dia handlu i przemysłu
poleca (3142

Wielkopolska fabryka Farb,
Poznań. Plac Wolności 17.

. Oferty i wzory uu

życzenie.

1. Chcesz uzyskać cenzus nauki z klasy 4-6,8 gimnazjum
(potrzebny do awansu lub stabilizacji).

2. pragniesz posiąść ogólną wiedzę, niezbędną w pracy
i życiu (prosp. lii .)

3. chcesz nauzcyć s ę szybko języka angielsk:eoo, nie-
mieckieoo. lub francusk’iego (o-osd II.), wplsz sie zaraz

ia: ,,POWSZECHNE KURSA KORESPONDENCYJNE"
,,MATURA". KRAKÓW, ul. Karmelicka 35. Uczą P. P
Profesorowie szkot średnich I Docenci Uniwersytetu
Próbna lekcje na 8 dni, po nadss?aoiu zł. 3 (w znac--

kach). Wpisy na II. semestr do 1 lutego br. Informacje
i orospekts bezpłatnie. Na odpowiedź znaczki. (2439

SIS

SS/e - portret :SSStSdsrsoo
niech natychmiast prześle nam zawiadomienie z do
kładnym adresem i znaczkiem pocztowym za 15 gr.
na odpowiedź, a wyśleniy niezwłocznie sposób, w jaki
każdy może nabyć portret artystyc ny, dam darmo,
=s==^=-^_- bez żadnych kosztów. .... ............... ....

,,WarSodan” Łddż, skrzynka pocztowa nr. 17.

Rusztowy
i maszynowy

HH

kupuje stale po ce
nach dziennych

odlewnia żelaza

F. Eteliari!t,osVf.
Bydgoszcz

ślusarz automobilowy
z długoletnią, praktykę
poszukuję posady zaraz

lub(ćźiiej. Zgłoszenia
do Dzień. Bydg. prd
,,SfOier 782

3816) Poszukuje się
dzier2a%9 ewti. Konno Snlchrzo

możliwie z bocznicą kolejową
nada,jące się do magazynowania zboża w do
brej i ruchliwej okolicy z dobrą komunikacją
kolejową na prowincji. Oferty upr. się do ,,PAR1

Bydgoszcz, Dworcowa 72. pod ,,Spichrz?1

Jako generalny zaaiapea
firmy z

9. Wolf T. !i . MasdeburQ-((ucKop
na Pomorzu dostarczam po cenach fabrycznych

lokomobile Wolf’a
młocarnie Wolf’a

parowe I motorowe. — Oprócz tego
wszelkie inne maszyny i narzędzia rolo,

F bryka Maszyn Adoif Krauz i 8 Co.
Toruń-Mokre, Telefon 646. (18541

amgrrwwBiii B-jsi.umili,li iiamuuuiiiiui hjii m.i ... m .ii . .. .. . . .

Telefon 150 i 830. Telefon 150 I 830.

Pierwszonądny górnośląski a

WEGIEI
kek Imimy, tnhiy zK(ita tdcigmia

dla przemysłu i opału domowego wagonowo i detalicznie.

fch!aak i babrowsk
Sp.zo.p.

BYDGOSZCZ, ul. Bernardyńska 5. Telefon 150 i 83

Zastępstwo koncernu ,,R ob u r" Katowice.

Polecamy na sezon obecny:

gs-Setce S nnw aS(CT sBiecąK
somecz;itsl -

.

Wszelkie sprzęty kuchenne w wielkim wyborze.

Fa. Juliusz ITIusolff
Towarzystwo z ograniczoną poręką.
SKfcAD ŻELAZA.

Specjalny oddz. sprzętów kuchennych ui. Gdańska 6.

Telefon nr. 26 . (30303) Telełon nr. 23.

tary ołów
kupuje

Drukarnia Bydgoska S. fl.
Poznańska 30,

przyjmujemy za dosta
wę (3728

kartofli
do sadzenia,

do siewu.

Bydgoszcz,
Pomorska 24.

Łóżria żelazne i

pierwszorz. |

wykonania j

Łóżka dziecięce
biało lakowane

Wózki dziecięce
w wielkim

wyborze

Umywa-nie
i garnitury do i

takowych w

w różnych
cenach.

B -dgos cz. j

jeżeli stosujecie azot i kwas fosforowy, a nie wzma

cniacie roli równocześnie SODĄ. POTASOWĄ.

rzetw§ iSowic^sfiosiai,

że właśnie (gigo

SztosfiirsSfifi sO iBotfosowta

w połączeniu z wspomnianymi nawozami jakość
roślin podnosi i zwiększa p!ony. Żądajcie
bezpłatnej przesyłki broszur i bliższych szczegółowych

objaśnień od

Motaj! ,,loft)Wte(t lches ZenfrcIwadienMo!t fur Polen”,
sil. Wfazdowa 3.
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BSH5!
Napisowa wiersz tłusty 20 grcszv, każde da!sz

słowo 10 groszy. 5 cvtr = 1 słowo,

(Tma Ił lutego

t,w,z,ą

Ogłoszenie.
(V niedzielę. 14 lutego
w-spólna zabawa z tau-

?atni d!a wszystkich o-

bywateli Jachcie, którą
urządza nowv gosno
tiar?, O liczny udział

Szanownego Obywatel
stwa uprasza Owsianka.

(3768

Zakład
mój krawiecki przenio
słem z dniem 12. h. m,
z ul. Lipowej 1 pa u!.
Wileńską Ił. Stanisław
R,udak. (3892

(ragde stanów 1 słowo.

Ciasno^arsfwo
21 mórg, ziemia ogrodowa,
łąka, torf najlepszy, staw

rybny, wszystko przy bu
dynkach, 4 pokóje, inwen
tarz żywe i martwy 10 k!m.

Bydgoszcz, pięknie poło
żone, przy dworcu, szosie,
kanale, sprzeda zą 2(100
dolarów właściciel, Byd-
goszc?, Nowy Rynek" 3,
II. piętro. (3925

W0BNE CCItOSZIKIA |
Crsisszenia większe nod niniejszą rubryką abtiaza się na raut. o t60% drożę;. ą

A’r? snrzę aż
zaraz, biblioteka 3 Oks)
biurku, k-edenś. fotele
8 wieszadła sto ące sto
ik, pbr? zy. otom.-- na.

dywany. Wiadom Dłu

ga 12. -3923

Kute!ki
Vi s/i ’

tyj Itr także na

stłuczki, oplą(ąnki 1 bu
telki od ulwą kunuie
Handel Butelek. Pr To

poliński, Chwytowo 14
i3833

If!sif’bri
pndróżujęcy m źliwia ś

branży cukierków, po-
trgi’bey zera’: z kaueia
od’?OOzł Zgl upraszam
do De. Bydg- pod . Prc-
wizia" (3897

assw’
Dla oosznkuiąeyęft pusadw 50 °)c co sin.

Drobne ("głoszenia orztrjmttie się do go Iz. 9-teJ
przed nełtKi?M(?m.

Abażury
do lamp elektr . gazo
wych i naftowych wy
konuje F. Piasecka, Za-
ciąże nr. 2 ptr. prawe.

(3913

Gospodarstwo
25. mórg, do tego 16 mórg
dzierżawy przy niniejszem
mieście sprzedam za 5500

złotych Kurnatowski
Ogrodowa 2. (3931

Łóżka
żelazne i niaterąęę sprę
żynowe wszelkiego rodzaju
ma gotowe stale na skła
dzie! oraz dostarcza na

specjalne żądanie na do
godnych warunkach Wiel
kopolska v\ ytwórnia Wy
robów Żelaznych, Józef
Kawczyński, Dworcowa 90
telefon 1761 (3895

LEKtJE

Krawcowa,
przyjmuje garderobę
lamską i dziecięcą. Wy
uczam w tpiesiątu kro
ju, Pługa 42 I ptr (3571

(3940)

Domy
małe, podwórze, wjazdowe,
frontu 17 mtr. X 30, plac
budowlany, centrum Byd
goszcz, Pod Blankami, ko-

morge roczna około 2000 zł

sprzeda właściciel za 150
dolar Bydgoszcz, Nowy
Rynek 3, R, piętro (3926

Duchalterji
(księgowości) nojedyń-
czej, ppdwóinej ąnaery-
kań?kiei;ra,chunków, ść-

kuoieckiej. koresnon

dencji handlowej, wyu
czaią zamiejscowych li
stownie Kursa S?ku,ło
wicza. Watszawa, Żó
rawia 2 F’o ukończon a

Świadectwo. Żąda’cie
prrsoektów. (2587

Sao odzielna
książkowa zarazem ka
sierka notrzcbna od
1.III26r. Di zdo
łączeniem świadectw i

fotografii składać w Dz.

Bvdg. pod ,,Książko
wość Amerykańską \

(3776

Garbarnia
i bialoskórnia Bydgoszcz
Jasna 27, !garbuje i ku
puje wsze!tsiego rodzaju
skóry, poprawia źle gar
bowane, wymienia go
to we na surowe (3860

. Dom
nowy, masywnie zbudo
wany. 4 puhoię, kuch
nia. łazienka j prąl-ia
Zabudowana stajenne
masywne, duży ogród
owocowy i ł/4 morgi nu
la w pięknem połnże-
niv. za 60,0 zł,, u!. Go
łębia 86 3843

l(itn’o Obrońcy
Fi. Redmana, Bydgoszcz,
Pomorska 67 — załatwia
wszelkie sprawy proceso
we, cywilne, karne, hipo
teczne, handlowe, podat
kowe, wnioski i reklama
cje. Porady ubogim bez-

atnie. (3857
3

Plisowanie
karbowanie i meres?ko-
wanie sukien damskich
wykonuje po niskich ce
nach Żakowicz, Gdańska
nr. 114, podwórze, lewo.

(3858

Dom
z dobrze zaprowadzo
nym intęręsem, (ka
wiarnia i restau acja)
w śródmieściu Bydgosz

czy. na korzystnych wa

runkach tylko chrzęści
janowi na sprzedaż. Zet

pod ,,Dom" dn Dz. Byd
(3908,

Warszawska
pralnia chemiczna i far-
biamia czyści i farbuje
w czasie jednego ty go
dnia po cenach przy
stępnych. Z. Nowicka
Pługa 82 (3848

PftWI
4 pokoje, 2 kuchnie, staj
nia stodoła, chlewy,
ogród owocowy, S i pót
morgi gruntu ną gi rze

daz Oom wolny Cena
5000 złotych Leszczyn
skiego 46 (3869

Kostjumy
płaszcze i suknie szyję
elegancko i tanio. Po
borska 8 patter lewo.

(3819

WiUu
aa Bielawkach za 3.000
doiarów, dom pa uiicy
Gdańskiej z 2 składami
za ŁQO0 doarów, willa
pa yiejąwkach za 1500
dolar dom 2 piętrowy
na Gdańskiej 80(0 doi.
na sprzedaż Wielko
polski Dom zteceń, By
dgoszcz, Gdańska 31/32

(33?1,Wykonuję
elegancko i starannie gar-

Długa 63. (3894

Ma skaradowe
kostjumy (męskie i dam
skie) wypcżycza Pra
;ownia sukien damskich
Szyk Warszawski", ui.

Gdańska 184, II p. (8863

Wiła
z c-grode m w Bydgoszczy,
II-piętrowa, 13 pokoi.

kuchnie, 2 łazienki

sprzedam za 25 000 zł.
Wiadomość u p, Bar
dzińskiego, Bydgoszcz,
ul. Dąbrowskiego 19.

(3775

N,ez wy kła okazja!
Tylko w pracowni tapi-
corskiej Bydgoszcz, Mazo
wiecka 6 może każdy kupić
najtaniej, bo już od 19 zł
materace od 50 zł leżaki
i inne meble, Na życzenie
utajni. (3899

Dom
wolnem mieszkaniem,

morgą ziemi ł cerodem
wśniowym za 1800 z!
na sprzedaż. UI. Pijarów
nr. 59. (3795

Krawcowa

uołeea się w dom. Zgł
i p. Chyrek, Gąrbary

nr, 18, (3920

Bezkonkurencyjna
fabryka wyrobów koko
sowy-ch i rafiowych na

s rzedaż ewti. przyjmie
wspólnika Of, do Dz

Bydg. pod ,,R. R." (3859

O,/ecłw
fotograficzne od 1 zł,
portrety od 2 zł. poleca
,Wiol", Sienkiewicza44.

’ 3921

St’)ływn
fotograficzne podróżne i
salonowe po lecą ,,Wiol"
Sienkiewicza 44, 3929

Kamienica
2-plętrowa w rynku z wol
nym składem, mieszkanie,
wpłata 8000 zł, - Gospo
darstwo 180 mórg, żyw-y
i martwy inwentarz. Cepa
16 000, wpłat.a l() 000 zł

poleca Wacław- Poszwa,
ul, Zduny 8. s (3874

Dom
Jlt-piętrowy, 51 ubika
cji, wolne mieszkanie,
interesy, na sprzedaż,
Ogrodową 2, (3(78

- rowery
dobre z elektr. łświet!
korzystnie na sprzedaż
Diiiing, Toruńska 179

(3801

2 łóżka
żelazne 89 zi., umywal
ka orzechowa 45 zl, Pa

deręw§kiego 37 I ptr.
prawo. (3852.

Loko n; obiła
(Fióther, 191-3 r.. 7 aim ,

15/20 pi wierz (Bi(soau
-sioosiber), w uoh^ym
stanie i krmol. uizaaze-
me odlewni żelaza k-’ -

zygtme na spizedaż
Zgł, R Boruwiak, Gnse
zno, ui Wi ki,wska 78.

(3818

Autobus
tnarki fran uekięj, 80
osobowy, prawie nowy
na s -rze fi aż Kiuoa,
Chełmża, Szewska 1.

(331?

Piec
westfalski, biały, tanio ua

sprzedaż, ul, Bo?janowo
nr. 40 I. ptr, 3919

Łóżeczko
dziecięce z materacem
na sprzedaż od 1- 4 po
pot. Hetmańska 43 par
ter I(?wo. (§l 33

Okazja
Sypialnia k mpl . bufet
i kredens, stół 16 kize-
s"ł mało używane za

6§9zb tych, natychmiast
sprzedam, ul. Sowiń
skiego Nr. 2 (3900

2 wózki
ręczne na snrzedaż Ma
zowiecka 40 oodwórze.

(3893

f KUPNA 1

Mleko
od producent w kupuje
w każdej ilości ,,Dwór
Polski", Mleczarnia 11I
Podolska 25. 3819

W iklina ,

wiślana na sprzedaż
Wiadom, Bydgoszcz ul.
Poznaska 34. (380C

Motocykl
lł/a fe. i kinomatoęraf
kupię zaraz. Reja 2.

(3889

Kol wóz
na jedneuo konia, ca

40 ctr. nośn. i kompt
szory dobrze utrzymane
poszuku,ę ce!em kupna
Of.pod ,.J.P.500’do
Dzień. Bydg . (3d78

Poszukuję
kupna używanych ce
gieł i kafli do pieców.
Of, pod ,,Kaflę" do Dz.

Bydg. (8873

Kupię
płaszcz oficerski duży
a}b materjał. Libe,lta 10
Ul ptr. (3772

L,ekcy)
-ry na fortepjsnie

skrzypcach oraz nie
mieckieszo i polskiego
!łdzie)ąm tan o’ Błonia
ar. 22 a, II n. prawo,

3753

Dzieci
do komp!elu fpebluw
skiego przyiraą ( d 8-7
lat, udz.ie lam również

lekcyj języka polskiego
Cena przystępna. Sień
kiewicza la, II p. pra
WO. (384?

Udzielam
kursy dzienne i wie-
czoriie robótek ręcznych
wszelkiego rudzam. W’i

śaipwska, Grunwaldz
Ua 35. i37 -5

Fortep anislę
poszukuje skrzypek w

celu wspólnych ćwiczeń
Df. nod ,Muzyka"’ do
Dzień. Bydg . -8183

Nawe zydelka
udziela k rene(ycyj i

przysposabia do gimna
zjum bardzo tamo Sw.
Trójcy 6b !I p, prawo

(3862

Potografo wa nia
lekcji udziela ,,Wio!"’.
Sienkiewicza 44. (391S

Udzielam -

14 dniowy kurs prasowa
nia. Śniadeckich nr. 15/16
parter lewo. 3944

POSADY

Dzielnego
podróżującego zaprowa
d?on w składach e!ektrp-
techPiCzych na prowizję
poszukuje się. Zgł . upra
sza się os biścię od 9 l?

Cieszkowskiego 20 I. p.

(377U

Dalszych
3 bednarzy poszukuje
Antoni Pśliński, Byd
gąszcz, Fabtyka musz

tai dy, Nowy Rynek 9.

Dzietcczyna
prąc(iwita, uczciwa lat
16-18 do prac domo
wych potrzebna zaraz,
Barche, Promenadą 22.

(3928

Szewcy
na dąn gką robotę po
trzebni. Zclaszaó się
Grzegorzewski, Sta.ry
Rynek 4. (3911

’Nu sprzedaż
dwa gospodarstwa 18 i 8
mórg, pasącą lub o i-
dzie,nie. Nakielska 88

(380?

SOD mórg
pszennej, 720, 480, 400,
285 i 140 mórg korzystni e

na sprzedaż Dzierża wy
1500, 800, 600 i 390 móri

- Domy, wiło, mieszkania

poleca Szarek , Dworcowa
nr. SW. (2889

fta raty
kanariy- leżanki, otoma
ny. njateiące, garnitury
klubowe, poleca w wiel
kim wyborzę, tąpieernia,
lagielońśkft 4, drusie

podwórze. (3114
(3934)

Kupię
zaraz łub wydzierżawię
dobry hotel/ d ra a re

stgu acift, młyn z go-
MMdatstwim iub fol
wari:; wp arę podług
ugody. Spieszno d"Ma
dne oferty przyjmuje:
Maliszewski, Gdańsk-
Burgstr 13 3913

Lokomobiln
dobrze utrzymana za
raz ną sprzedaż, ewti.
na zamianę za zboże.
,Zgłosz. do ,,Głosu Ludu"
w Czersku. (3798

Judulkę
nowoczesną mało używa
ną, cie inny brąz, kupie
natychmiast. Oferty podnatychmiast
,,Jadalka" do

Bydgosk.

’ferty pot
Dziennika

3933

Ogrodnik
kawaler, dobrze obezna

ny w swvm zawodzie
nptrzebny zaraz. Byd -

g szcz, Wielkie Barto

izieje, fordońską 66
(3773

S’,cofpr-wf chanik
z kilkuletnią praktykę,
żonaty z jednym d?ie

ckietn, poszukuie posa
dy w miejscu iub w wię
kś?ym maiatku gdzie
zaraze”m chętnie bym
podjął nadzór leśny i
pr lny. Fiorian Strzelecki
ulica Gdańska 72, By
dgoszcz. (88)1

tSf??if(Gri
uczciwa do wszystkje-
’O potrzebna od 15 lu

tego, Wiad Stary By
nek 20, skla t obuwia.

(3887

Sinżąca
porządna i uczciwa, po-
szukuie ?ara? miejscą
do uszelkieu piać do-

(nowych. Zgl . u p. Lę-
wauitowskie ;o, Grun
waldzka 105. ’sł?OC!

Posznkuję
miejsca celem wydo-
skońalenia się w goto
waniu. Uf do Dz. iłydg
pod ,.W. S. 10", (38 4

Inteligentna
pomocnicą dentyatyezua
poszukuje odpowiedniej

posady. Łask. zgł. pod
,,Inteligentna" do Dzień

Bydgoskiego", (8936

Posmakuję
miejsca dla mego syna
w ?ąkiad?ie ęukiereib
czym, który mą ch?e su

kiernictwa się wvuczyć
Zgłosz. proszę nadsyłać
do J, Pu!szak.iewj.za,
mi§t!? piekarski, Ple
szew, ul. Tyniec nr. 3 .Tym

-W

-Sł/M

uczciwych rod?uów pra
antę się wyuczyć wszech
stronnie ogrodnictwa
Of pod ,,J. K. 20" do
Dzień. Bydg. (3814

Gospodyni
z lepszej rodziny, bie
gła w swym zaw-odzie
poszukuje posady naj
chętniej pa majętku
ziaiiiSkim. Df. do Dz

Uydg. pod ,,W, P.” (3924

Strojurka
(strój i kuśnierstwo) nie-

wyuezona, ? 2-ietaią prakt.
lat 48, z porządnej wiej
skiej rod?,ny, poszukuje
posady zaraz łub później
dla dalszej praktyki, Łask,
oferty pod ,,Niewyuczooail
do D?, Bydg. (3865

lntroV9^°^a

WP
(gał ”y

linezność !
Dobrze rospernię;-a pie
ką( nia iest zataz na do
godnych warunkach do

wydzierżaa:iema S(ku
towski. Bydgoszcz, !’la
Aolności 2. 3815

Pos_iadłość
24 motgową wi dzierżą
wię. Meistęr Prę locin
-oczta Nowawjf’ś Wie!

ka, puw. Inowrufifaw-
3(67

ti letkie
ubikacje ze składem i

stajnię w mie scu zaraz

d g,,§ )odąrzg, (jo wy
Izierżewien a. Gdsię,

wskaże Dzień. Bydg.
(3777

Dla kowala
kuźnia do wydzierżawienia
z mieszkaniem zaraz wol
ne m. Zgłosz.: Duczyński,
Wrocławska 2. (3888

Kestauracjii
4 stałym koncertem
miejsce wyciecz:owe z

ogTudena konceitowym
korzystne do wydzier-
żawien a lub n"’ gnrze-
d:iż Nafeieiska 106 Byd
goszcz (39 9

Dziewczyna
malopolanka. szuka

mipjs-"a służącej do
wsze kich prac domu-
WKćh, może z )Stąpić pa
nią domu naJchętniet
na gospodarstwo wiej
skie. Łask, of do. Dz

Bydg. pod Sieruta’",
(3930

Mieszkanie
4- pokojowe z kuchnią i
składem do wynajęcia
za udzielenie pożyczki
5-6 tys zt z zastrzeże
niem hipotecznem- Zgł
pod ,,J- 500" do Dzień
Bydg. (8886

-Za- mieszkanie
dam dobrą maszynę i

wyuczę poftczoszniętwa.
Wiadom- Szpitalna x

Kalinowska. ’

(3788

Pos?umuję
mieszkania 3 pokojow’e z

kuchnią. Czynsz roczny
płacę z góry. Dalsze
warunki pod!, umowy.
Uf. pod ,,U. S" do Dz
Bydg. (3807

pokoi
z kuchnią poszufel}ię
Grundtke Pomorska 43

(38.5

Mieszkanie ’

5 pokoi, nowo odrestauro
wanych, w pięknem poło
żeniu, słoneczne, przy
Al. Mickiewicza, z powodu
wyjazdu częściowo z urzą
dzeniem spiesznie do od
dania Łask, ?glost! do
Dz. Bydg. pod ,,P. W?’.

(3835

Mieszkanie
Kupujący meble za 330 zł
może objąć pokój ? ku
chnią. Pierwszeństwo urzę
dnicy i optanc,i, Adres
wskaże Dziennik Bydg.

(3938)

3 pokojowe
mies.zkanig, bardz,o ła
dne i słoneczne (g bal
kony, łazienka eto za

mienię ną 4 pokojowa.
Zgł pod ,,Ma, 1I23’ do
Dą. Śvdg (3847

t POKOJE 1

Pokój
umeblowany z używaniem
fortepjanu do, wyuajęęia.
Pomorska 65, parter \
strassner, (3964

ii yna ’mę
2 pokoje osobne wejście.
Świętojańska 13 lip. 3901

Panenku
?najdzie spanie u samo
tnej kobiety, Bramka 2

PoÓ?
elegancko um b!. słone

cztiy od 15 2, do wyna-
ęcia Cieszkowskicg i ?

II ptr. (3917
i in mT""l. .. ...

Pokój
do wynajęcia Pod b’an
kami 18 (3984

Po^ói
umekłow?iny dla mai
żeństwa do wynajęcia
Reich, Kordeckiego 29.

(38( ń

Pokó i
umebl. do ", yna ęcia
Łukaszewski, K rdec
kiego 2 (373!

Pokó i
umebl. do wynajęcia
Plac Poznański 44 II.

,3831

Jedyne
bhlto f?zez-ścia” w Pol,
sce. ułatwią szybko
dęsk ro",nię z ną iom "ść w?
celach ---ą’żeńskich Df.
Binm K )nrz"-nią Mst-
ŻeńsłW.,Sz .ZPŚcje’5, Bwd-
(?oczcz, u!. G’fińska 1^7,
tu 0 , tę!°t’n n09 ”831

Kunice.
’at 26 infelieentny wy,
ke?tał’ nv. pra°roie za
wrzeć zn jom°ść z na(I
ną w celu -eatrymon-
ia nym. nodadamca ia,
k?ekolwiek r)rzeds’ebbir-
a(WO. które mógtbc ob
lać za wnicgiem 10 090
zł gotów!(’ na razie
Df. nad, ,,3784” do Dz,
Bydg. (3785

S polio,le
umeblowane do wyna
;ęcia. Gd -ńska 47, I p

(379?

4 onzukuję
od l, III. 2 pokoi skrom
nie umeblowanych z

współ nem używaniem
kuchni. Adres Chro
btego 2, II p, (3sól

Kawaler
posiada;ącv łóiko, po
szukuje pokoju skrjrn
tjie. umeblowanego pi ?y
sącaatttej kuinecie. O(
z podaniem ęenv do Oz
Dyda?, pod .,Samotny.’"

(3878.

Pokój
do wynajęcia Kośebisz-
ki 50 I iTr. lewo. 3S73

Pokój
umebl. ?aiaz do wyna
jęcia. Gdańsaa 49 li.

(38?a

Pokój
ładnie umebl z używa
niem piauin i gar z do

wynajęciu. Wiad. Ło
kietka bą I ptr. 3913

Pokój
umebl. d)a 1 iub 2 osób
zaraz du w?yna gcią.
Cbwylowo
prawo.

I3ń I otr

(3946

?? pokoje
do wynajęcia. Garbaty
nr. 17 14 ptr. (39ao

Pokóf
umebl, s osobnena węj-
ścjem .małżeństwu z u-

zywaniem kuchni) do
wynajęcia. Warunes

półroczny czynsz. W ad.
w Dz. bydg. 8941

Pokój
umebl. zaiaz do wyna
jęcia. Podgóiua 6, Go-

spudątz. (3922

Pokój
umebl. do wyna ęcia.
Cieszkowskiego 6 I ptr.
lewo, (3943

Pokój
umebl. z osobnem wej
ściem ua 2 og,)by z na
wąi usługąpoló?t
od osoby do wynajęcia
tYiad. w Ozteu. byog.

(3842

pokole
poszukuje, płacę za rok

’óry. Piekarski, ulica
óśeiuszki 44, (3948

KOZHAitOiCl

Dla tne^ s’osfry
z wioski, panny lat 24,
przystojnej blondynki,
posiadającej lepsze ume
blowanie dwóch pokoi i
kuchni, poszukuję dla
braku znajomości, tow-a
rzysza życia Panowie
ureędHiey lub rzemięśłnicy
tylko serjo myślący, do
brego charakteru, na do
brym stanowisku, raczą
Swe oferty wraz z foto
grafją przesłać do Dz Byd.
pod ,,OiwP-. (392?

2OD-3OO zk
DŁ do Dz,i,w,

pod ,,Pewną%
(WSI

Wdowieś

)at 40. svmpatveznv. z

inteligenta, rędziny pra
gnip za Kumać pannę lub
wdówkę, której Załęży
na ezc7,ęśiiwem oozyćiw
rnałżeóskiem Łask, of,
z dołączeniem fotogra
fii, którą się pod sło
wem honoru zwraca,
nrnszę nadesłać do Dz.
Bydg. pud ,,Hel’". 3839

Kawaler
właściciel wielkiego hote
lu, brunet lat 35, sympa
tyczny Z intelizentnej ro
dziny, poszukuje z braku

zna.jomości, odpowiedniej
pannv lub w-dówki o dc-

brycb zaletach. Majątek
dla wspólnego dobra mile

widziany, lec? niekoniecz
ny Zcieszenia z fotografją
do Biura Kojarzenia Mał
żeństw ,,Szczęście", Byd
goszcz, ul Gdańska 137 UJ.
Telefon 269. (3839

Wdówka
bszd?.ieina. lat 25, wysoka
przystojna blondynka, pa
siadającą 2 kamienico !
skład bławatów, pragnie
zapoznać pana, najchętniej
kupca w celu późniejsze
go ożenku, Zgłoszet-^1 z

fatografją do Biura Koja
rzenia Małżeństw ,Szczę
ście", Bydgosz,c.z, ul. Gdań
ska 437 Iii Telefon 269."

(3829

Wdowa,
inteligentna, młoda, bar
dzo przystojna, z dobrej
rędziny z 1 dzieckiem,
pragnie wyjś.ć zam:iż- Pa-

powie na wytszych sta,
nowiskach, dobrze sytuo
wani, którym zależy na

miłym pożyciu malżen-
skiem, od lat 40 45
(wdowcy z 1 dzieckiem

niewykluczen!) zechcą
złożyć swe oferty wraz z

fot’ografją, którą się zwracr

w Dz. Byd . pod ,,Dyskrecja"
(3914

Wie”kopo!ęnin
lat 34, kawaler,, ’w^ższ(
urzędnik państw., zdrowy,
solidny, muzykalny, po
szukuje żony, goapodarnęl
a dobrem wychowaniem
w stoąownym wieku, po
siadającej odpowiedni po
sąg, ’tąkże z prowinęji.
Pośredni ctwo kre wny ch
mile widziane. Panie, któr

rym zależy ua spokojnej
życiu rodzinnem, racz,ą
nadesłać oferty możliwie
z fot.ografią, którą ą ęńą
sumiennością ?wracam, do
Ba. Bydg, pod ,,B, 0, 294"

(8843

Wttpożcezę
’SIO zł pod zastaw, oro-

cent według im:.iwy
Zgl pod ,.(utmpia

" óo
Dzień, Bvdg. L87?

Wspó) nikit
do debrze, ppispe,rująęe-
gł i rento iąoego się
prżćdgięhiprs wą g gS’
tówką od 2 (0!) ił (uj,
szpkiiię. Łask- sg?-. K°
ażę składać ood ,,U. m

"

do D ien- Bydg- (3848

Soiid)ift
firma poszukuie 3--ń

ty§- ?f pożyczki Pro
cent wetii)g umowy Zgl
upr. się do Dzień Bydg.
pod ,,Merkm’" 36. (8837
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załatwia wszelkie, choć
by na trudniejsze spra
-"y są,dowe, karne

procesowe, spadko
we, hiooteczne, walory
zacyjne, kontraktowe,
spóikowe. najmu, admi

nistracyine, podatkowe
ściąganie należności itd

St, Banaszak,
ul. CieszkowsfeieBO Z. Tel. 1334

Długoletnia praktyka
27310

A’a post!
Śledzie opiekane, zawi-
jaue, najlepsze sery,
szorotki, bytlingi, cctry
ny pomarańcze poleca
F, Ziółkowski, Kościel
na 11 2328

M/,fodl(tssewa!ii
dentysta, Plac Wolno
ści 2 przyjmuje od godz.
9-12iod2—6, wnie
dzielę i święta od 8-12
Ceny niskie. - 8841

PSEBSi,E?
Najtańsze źródło zaku
pić kompletnych jadal
ni, pokoi męskich, sy
pialni, kuchnt, oraz po
jedynczych mebli soli

dnego wykonan ia na do

godnych warunkach
poleca (23190

Ignacy Grajnert,
Bydgoszcz,

Bworcowa 8. Tel 1521.

Sta wifflj

załatwia wszelkie spra
wy skarbowe i adm-ni-
nistracyjne, karne, akcy
zowe, stemplowe, paten
towe. koncesyjne, celne,
wekslowe, sądowe, pro
cesowe, umowy najmu,
reklamacje, podatki,
ściąganie należności, u-

dzieianie porady praw
nej itd.- (30179
J. Wojciechowski
były referent spraw kar
nych Urzędu Akcyzowego

ul. Dworcowa 33.

Dentysta
Duszyńska, ul. Śniade
ckich 20, przyjmuje od
9-12 i 15—18 godz.

(21621

Przemyśl Korkowy
Mundus-Toruń, Bydgoska
nr. 10, telefon 524, poleca

korki butelkowe oraz

gumki do butelek wszel
kiego rodzaju. (2499

Biuro
korespondencyjne ,,Pro
gress", nl. Gdańska 31/32,
II. p. Przepisywania na

maszynie, wnioski, rekla
macje. tłómaczenia i ko
respondencja w języku
angielskim, francuskim,
niemieckim i rosyjskim.
Wnioski do sądu, rekla
macje skarbowe, ściąganie
należności, sprawy weks-
oweit.p. (2111

Najtaniej
w Bydgoszczy kupisz
aarderobę, obuwie, me
ble wszelkiego rodzaju
rzeczy przechodzone w

dobrym s(anie, w Domu
Komisowem. Pomorska
nr. 6. (30412

Obrazy
malowane w artystycznem
wykonaniu na plótDie i
i drzewie, pastelowe, por-
treta z natury, narodowe,
krajobrazy, religijne, do

ołtarzy i chorągwi i t. d .

odnawianie starych war
tościowych oryginałów,
pod gwarancją nieuszko-
dzenia wykonuje Ignacy
Sergot artysta, ul. Pomor
ska 8. (3042

Maszyny
do szycia po bardzo przy
stępnych cenach w najle
pszej jakości zawsze na

składzie. Lokal mały, mimo
to wybór największy Gwa
rancja długoletnia i rze
telna. Wszelkie części na

składzie. Naprawa szybka.
— Warunki dogodne. -

A.Wasielewski, Bydgoszcz,
Dworcowa 15 a. (3203

,,Argus1"
biuro obrony prawnej,
Dworcowa nr. 13 załatwia

sprawy sądowe, hipotecz
ne, pisze prośby itp- (3762

Hzóstiki
dziecięce w wielkim
wyborze, najtaniej w

firmie T. By .tomski, ul
Dworcowa 15a, Gdań
ska 21 i 31/32. (3 87

Fabrykac ia
rur i kolanek do piecy
hurtownie -i detalicznie
na sprzedaż J. Mikut
Poznań, Grunwaldzka
nr. 25. (32032

W komis
przyjmuję garderobę,
obuwie, in-ble, kupuję
za gotów i,ę Dom Korni
sowy, Po- orsca nr. 6

’30i41

Polecum

się do wiązania swetrów
kamizelek, i odsianicz-
ków kalesonów pończoch
i t. p.. przerabam rów
nież stare swetry i ka
mizelki, maszynowa
pracownia swetrów ka
mizelek i pończoch R
Bauer, Bydgosz, Bo
cianowo 17. (38C5

Kużda z Pań
niechaj wie. że piękne
wiosenne kapelusze, ba
lowe, b.ebznę strojna,
kołnierze skórki, najta
niej nabyć może tylko
u A. Gawęckiej, Stary
Bynelt 5/6. ,3810

Koguty
(’rasy Orpingtuny) 11
miesięcy stare, śliczna

okazja z , owodu nad
miaru kogutow, są 4
sztuki na chów do sp-ze-

dania po cenie sztuka
12 zł,,również tej samej
rasy pod gwarancją
świeże i wszystkie dobre

jaja wylęgowe w każdęi
ilości i każdego czasu

są do nabycia po cenie
1 mendel 6 zł pod
adresem, Pisarzewski
Przyłnsław, p. Żerków
pow. Jarocin. (3783

Orzyby
suszone krajane praw,
dziwę, netto 4x/2 kg. zh-

tych 20 za zaliczką. Jan
Słomiński, Ryle! (Po-
moizej. . (3787

Tanio!
IJlareaaBSa

inęsrie

damskie
SMsaśsBcae

męsaie
Płaszczyki

dziecięce
Jopy sportowe

pcleca (27106

iKtiaa Sl,

Jno Rfizinsśerza 2.

gą rafy!

Czy j.szcze taniej?
190 mórg pszennej ziemi
resztówka, w tem łąki
30 mórg, dom o 12 pok.
w ogrodzie 4-morgowym,
budynki wszystkie masyw,
koni 6, bydła 20, świń 7,
martwy inwentarz kom
pletny z nową maszyne

r,ią, obsiane żytem
i pszenicą 75 mórg. Cena
17.060 zł, wpłata podług
umowy. Pogoń, Dworcowa
nr. 80, I.

Oospoiłurstwo
16 mórg, łąka budynki
przy stacji, szosie sprze
dam, zamienię na dom
lub interes. Grundtke,
Pomorska nr. 43, Bvd
goszcz. (3840

Wielki wybór
gospodarstw, folwarków,
ogrodnictwa kamienice

restauracje, rzeźnictwa
i fabryki poleca ińacław
Poszwa. Bydgoszcz ul

Zduny 6, II p. (32c8

W ielki wybór
majątków, gospodarstw,
młynów, fabryk, hoteli,
restauracji, domów, willi
oraz wszelkich interesów
na najdogodniejszych wa
runkach; lokata kapitałów
z gwarancją, wielki’ wybór
mieszkań poleca stałe

,,POLOŃJA" Bydgoszcz,
Parkowa nr. 3, Hotel pod
Orłem, tel. 698. 3485

Majątki
folwarki małe i duże, fa

bryki, młyny parowe i
wodne, kamienice i skle

py Kupieckie poleca S
Ruszkowski. Biuro Pol
sko-Amerykańskie, ul

Frankiego la obok Pla
cu Teatralnego, telefon
nr. 885. (18582

Majątki
domy, int’eresy. handlo
we itd poleca na sprze
daż Taszycki, Dwrr
tona 13. -3735

Domek
wgościewilio5po
kojach z werandą, ogród
ow, cowy 50 drzew, po
dwórze-. wjazd, stajenki
itd. Cały domek wolny
d ) oddania zaraz w Byd
goszczy za 6000 zł. Biu
ro Pogoń, Dworcowa 80
I ptr.

Bom
w Bydgoszczy z dużem

ogrodem owocowem zie
mi 4 morgi, dwa pokoje
z kuchnią zaraz wolne
bezdługu wszystko w do
brym stanie. Bardzo
tanio na sprzedaż.
Szpieszcie, oferty do
Dz. Bydg . pod ,,J. B."

(3674)

Młyn
motorowy w dzierżawę,
20 centn. miesięcznie, w

pełnym biegu, przemiał
do 80 centn. dziennie,
komunikacja dobra, wpłaty
4000 zł. Poznańskie i wiele
iunych młynów na kupno
posiada i przyjmu e zle
cenia Pogoń, Dworcowa
nr. 80, I.

Niebywala okazja
Na spizedaż dom z

zabudowaniem fabrycz
nem, cuaz urządzeniem
fabr, pod korzystnemi
warunkami iub i-rzystą
pit nie, jako soólnitc

czynny, egzystencja za

pewniona, artykuł bez

konkurencyjny. Ofeity
do Dz Bydg. ’pod .,Ezy-
stencja zapewniona."

(3745)

Sprzedam
dom w centrum miasta
Torunia, 7 lokali bez

diugu. Cena lO.OCO zi.

guowką W iadumość
Rabiańska nr. 10 par er

Lewicki. i3402

Korz(istna
sprzedaż! Don,y z in
teresami i ogrodem wi-
ie, gospodarstwa duże
i małe, Interesy wśzel
kiego rodzaju poleca
Małek, Bydgoszcz, ul.
Dworcowa 2. (3747

Skład bławatów
w rynku miasta Gniezna,
nadsjący się na ka .de inne

przedsiębiorstwo, z całko-
witem urządzeniem i dłu
gole,tnim kontraktem przy
Bardzo niskiej dzierżawie

zaraz do sprzedania.
F. Dybowski, Gniezno,
Chrobrego 14. (3812

Ogr odownictwo
w Bydgosz-zy sprze
dam. Wiadomość w Dz

By.ig . (37C8

Ogródek
szrejberowski nr 29 do
oddania. Truś, Błonia
nr. 3. 111 p. (3084

Kompletne
urządzenie m.y na z mo
torami elektr. nadające
się dla mniejszego roły
na lub do większego
majątku, korzystnie do

sprzedania. Zgł. piśm.
do ,,Par" Toruń, Szero
ka 46 pod ,,825". (3791

Tanio
sprzedam kompletną
jadalkę. Oglądać możn

między 3-4 Sienkiewi
cza nr, 63 I ptr. lewo.

13683

Siebie
Przy na i dt godniejszych

w’arunkach polecam:,
kompl jadalnie, sypial
nie, kuchnie jako też

pojedyncze meble, szafy,
stoiy. łóżka, krzesła, ka

napy, fotele, biurka, It
stta i inne przedmioty.
Piechowiak, Długa nr. 8.

(18573

W Koronowie.
Na dogodnych warunk.
meble i-ażdego rodzaju
poleca Frań. Nadolny.

(3321)

Maszyna
do szycia ,Śingcra" na

sprzedaż. Ul. Przejazd l,
Czyżkówko. (3889

Powóz
półkryty, używany, ua

sprzedaż i para koni
ciężkich rbbóczych, ulica
Gdańska 172 ’

(3614

2Va sprzedaż
repozytorjum z szufla
dami, stół składowy 3
mtr. długi, regał, 2 sza
fy Oferty pod ,,T, Y."
do Dz. Bydg . (3535

Okazyjnie
D!ug}ę futro karakuło
we, sprzedam za bezcen,
byle zaraz. Cieszków

skiego 16 JI iewo -3753

Sprzedam
maszt nę do szycia Prą
dy 48. Gustaw Dreger.

(3812

00301

Kupujemy
!O% pożyczkę kolejową.
Wielkoposki Dom Zle
ceń, ul. Gdańska 31/32.

(3764)

Poszuku iemy
kupna lub dz-erżawy du
żego lokalu handlowego
ze składami i mieszkaniem
na Dworcowej, Długiej,
Mostowej, Starym Rynku.
Pośrednicy wykluczeni
Przy dogodnych warun
kach spłaty nabędz:emy
odpowiednią, niewielka
nieruchomość. Oferty pod
,,Odpowiedni” do Dzień.
Bydgoskiego. (3825

Fortep,ian
używany kupię. Ma
jewski, Pomorska 65.

(3638

Poszukuje
domu z interesem iub
bez albo majątku, n e-

wykluczone jest więk
sze przedsiębiorstwo, za

eotówkę. Of. do Dzień

Bydg. pod . Ma atek"
i37 46

Kunie
lekki wóz ze skrzynią
toczalnik do ostrzenia’i
klika uli pszczół Wia
domość: Długa 53, Heli

wig. i3 578

Kupie
restaurację w mieście
lub na prowincji. Zgt
ood ,,Restauracja" do
Dzień. Bydg . (3675

Poszukuje
2-5 mórg ziemi na

przedmieściu. Zgł . piś
n-ienne przyjm. A. Cy
wiński, Jagiellońska35tf

(3700

LEKCJE
Książkowości
Stenografji

Korespondencji
i t. p. nauczają Koncesjo
nowane Praktyczne Kursy
Handlowe w Bydgoszczy,
ulica Gdańska nr. 31-32
Tel. 1327. Po ukończeniu

egzamin i świadectwo.’
Zamiejscowi listownie.
Od 18 lutego nowy kurs.

Zdolnym absolwentom po
sady zapewnione. (1800

Haftu
wyuczam,; kurs 6 tygo
dni. Cena 8 zł. Bocia
nowo 25, II p. prawo

(3623

Lekcje
francuskiego, teorja

konwersacja, korepetycję
francuskiego w wyższych
klasach. Gdańska nr. 70,
parter, prawo. (8219

języka i
i konwi

Francuz
student uzie a francu
skiego i angielskiego
i )f. nod ,.K -nwersacja 1
do Dz Bydg. (3823

Kurs haftowania
n_owy_ ki;wg rozpoczyna
się 15. II. b m. Zapisy
przyjmuje Marja Ligo
szewska’S w. Tró,cy 27

Ip. ,37 5

Bezpłatnie
listownie wyucza steno
grafii Redakcja Steno
grafa Polskiego, War

szawa, Mokotowska 57
(3049

Muzyki
fortepianowej skróconą
metodą Konserwatorium
Warszawskiego udziela
Dworcowa 66,l.!ewo. (3660

,,Łe/t c,/,e?4
Pisania na maszynach
języka polskiego i prze
pisywania. Dworcowa 33
II p. lewo, ,3397

Bez korepetytora
nauka: matematyki, fizyki
(rozwiązania zadań, dys
kusje) Literatury polskiej
(krytyka, ćwiczenia, stre
szczenia). Łaciny (tłuina-
czenia, preparacje) Histo
rji, geografji (skróty, re
petytoria). Języków obcych
(słowniki, samouczki).
Wydawnictwa ,,Pomoc
Szkolna^ Wajnera, War
szawa, Bielańska 5-37.
Żądać wszędzie. Szczegó
łowy katalog wysyła wy
dawnictwo po otrzymaniu
15 gr. (znaczkami) (3789

POSADY

Stenografji
wyucza wszystkich li
stownie bezpłatnie, ce
lem propagandy Insty
tut Stenograficzny An
toniego Wojnara.’War
szawa, Krucza 26. (1995

Kierownik
młyna wodnego potrzebny
zaraz lub od 1 marca.

Tylko doświadczone i
zdolne siły, mogące zło
żyć kaucję, zechcą nade
słać wyczerpujące oferty
pod ,,Średni młyn" do
Dz. Bydg.

’

(3656

Akwizytorzy
poszukiwani dla rozpo
wszechniania taniego
wydawnictwa. Dobry za
robek. Zgłoszenia od po-
niedz ałku. Toruńska
nr. 134. (3822

Ogrodnik
kawaler, do kultur do
niczkowych, szkółek i

wawrzyw. Tylko pierw
szoizędne siły, które -ą
przywykłe pracować sa
modzielnie? mogą oferty
złozyć do zakładów o-

grodniczych Jan Kościń
ski, Chełmża pow. To
ruń. (3680

Kas ’erka
potrzebna do interesu de
talicznego z kaucją zł 2000
Pensja zł 100 miesięcznie
wraz z utrzymaniem. Of
do Dz. Bydg . pod ,,Wilno".

(3743

Inteligentna
panna może się zaraz

zgłosić na wieś do dwoj
ga dzieci ł% i % rocz
nych Zgł szenia pod
,.O. 23" do Dz Bydg.

(3696

-S’?/łśąna
z wioski poszukuje miej
sca do wszystkiego. Zgł.
pod ,,Z wioski" do Dz^

Bydg. (3328

Samodzielny
cuk ernik może się na

tyehmiast osobiście zgło
sić. Piekarnia i Cu
kiernia. A. Burzyński
Dworcowa 87. (3717

Pierwszorzedny
książkowy tartaczny
szuka posady. Zgłcsz
pod ,,Jerzy" do Dzień
Bydg. (3679

Maszynistka
wzgl. biuralistka z 3
letnit praktyką adwo
kacką, poszukuieposady
Of do Dz. Bydg. pod
,,Maszynistka" (3827

Fłespedjent(ka)
samodzielny ai do inte
resu kolonialnego z kau
cją zaraz potrzebny. Of.
z odp. świadectw, mo

żliwie z fotografją pod
, 210" do Dz Bydg.

(3779

Nauczycielka
wychowawczyni, eg?ami-
nowana, świadectwa do
bre, początki muzyki,
francuski, poszukuje po
sady do dzieci od 5—10 lat.
Adres wskaże Dz. Bydg.

(3801

Panna
iat 26, z W. P,, znająca
język polsk. i niem., cał
kowite gospodarstwo do
mowe (także i wiejskie),
szycie i pracę biurową,
poszukuje posady jako za-

rządczyni domu, do dzieci
lub wyręczenia pani domu

Oferty do Dz. Bydg . pod
,,WielkopolankiU. (3780

Do 2000 zl
otrzyma ten, kto da stałą
posadę w solidnym han
dlowym, przemysłow’ym
łub innym biurze czy fa
bryce, w Bydgoszczy lub
na prowincji, inteligent
nemu pracownikowi z

dwudziestoletnią praktyką
techniczno-handlową, zna
jomością biurowości i do
bremi referencjami. Dys
krecja zapew’niona. Oferty
do Dziennika Bydgoskiego
pod ,,Solidny". (2896

Blawatnik
lat 27 z kaucją 1000 zł.

obeznany z księgowością
i wszelkiemi pracami
kupieckiemi, poszukuje

posady jako
ekspedjent

iub odpowiedniej posady
od 1 marca. Posiada
dobre świadectwa. Łask

oferty do Dz. Bydg . nod
nr. ,,3705" (3705

/ Książkowa
która pracowała w więk
szych instytucjach prze
mysłowo-hańdlowycb i
bankach, poszukuje po
sady Łask of. upr. się
ood nr. ,.3372" do Dz.

Bydg. (3672

Kupiec
z branży bławatnej, do
brze polecony, obecnie
z wojska zwolniony po
szukuje posady jako eks-

pedjent. J, Gó ski Le
szno Król. Jadwigi 31.

(3371

Siasair?

maszynista z długoletnią
praktyką, obeznany z

wszelkiemi parowem?
maszynami oraz motora
mi Diezla i światłem
elektrycznem p szukuje
nosady za maszynistę
Zgł. do Dzień. Byd r.

ud ,,Maszynista". (2784

Ogrodowy
absolwent szkoły ogrod
niczej, lat 31, z praktycz-
nem i teoretycznem przy
sposobieniem w hodowli
owoców i warzywa, in
spektów, a także hodowli
i wiązaniu kwiatów po
szukuje odpowiedniej,
stałej posady od 1. 4. 26.
Oferty uprasza B. Bloch,
Swarożyn, pow. Tczew

(3752

Szofer
żonaty z długoletnią
praktyką zagraniczną i
dobremi świadectwami
poszukuje posady. Zgł .

do Dz. Bydg . pod ,,Szo
fer". (3603

Czeladnik
młynarski, samotny, zna
jący się na wszelkich ma
szynach młynarskich, wy
konuje także i reperacje,
z dobremi świadectwami,
poszukuje od 1. III. 26
posady najchętniej jako
samodzielny. O łaskawe
oferty prosi Piotr Oleś,
Kruszewo, pow. Czarnków.

- (3779

’Biuralistka
z kilkuletnią praktyką
w administracji i gazety
poszukuje posady, także
jako kierowniczka. Zgł
pod ,,Kierowniczka" do
,,Par Toruń Szeroka 46.

(3793)

POłMOCWŹfe
biurowy władający ję
zykiem polskim i nie-
tnieek. w mowie i pi
śmie, piszący na ma

szynie, obeznany z pra
cami kanceiarcjnemi,
oraz adininistracyją, po
szukuje posady. Łask,
oferty do Dz. Bydg pod
,,K. J." (3781

Filje
rzyjmie panna włada

jąca jeżykiem polskim i
niemieckim, jakiejkol-
wiekbądź branży Zgł.
do .,Par" Toruń, Szero
ka 46 pod ,,8250." (3794

Piekarz-cukiernik

samodzielny, poszukuje
p sady. Łask, zgiosz
upr. J . Angowski. W.ą
brzeźno, Czystochleb,

(3703

Skład
kolonalny z towarem
i urzą lżeniem do wy
dzierżawienia. Assmann,
Bydgoszcz uł Pomor
ska 32b Hetmańska.

(3301

Poszukuje
3 pokoi z przynależno-
ściami i komfortem.

Czynsz za pół roku pła
cę z góry. Adres w Dz.

Bydg, (3625

5 pokojowe
mieszkanie przy ulliCy
Cieszko wskiego odstąpię
wraz z meblami. Oferty
uprasza się pod ,,Korzy
stnie" do Dzień. Bydg

(8504)

Poszuku ;e
zaraz 2-4 pokoi z kuch
mą przy końcu ul. Gdań
skiej lub w okolicy. Wy
nagrodzenie dobre Zgł
pod ,,S. S." do D-ien.
Bydg. (3613

Poszukuje
2 pokoje z kuchnią, naj
chętniej w pobliżu koszar
62 p.’ p. Wlkp. Płacę pół
roczny czynsz przedwo
jenny z góry. Kucharski,
plut., Grunwaldzka nr. 58,
II. piętro. (3820

Nową
maszynę do szycia dam
za wskazanie 1-2 pokoi
z kuchnią. Czynsz podług
umowy. Również prze
prowadzę remont. Oferty
pod ,,M. P. 45" do Dzień.

Bydgoskiego. (3804

Pokój
na biuro z telefonem
w centrum i umebl. po
kój do wynajęcia. Po-
morsna 3 ptr. (37C4

Pokój
umebl. do wynajęcia
Poznańska 23 II ptr.
lewo. (3699

Pokój
dobrze umebl. zaraz do

wynajęcia Dworcowa 13
II ptr. prawo. (38u8

Pokój
umebl. ewtl. z utrzyma
niem tanio do wynaję
cia Śniadeckich 9 I ptr.

(3303

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Matejki 6. ptr. prawo.

(3832
’

Pokój
do wynajęcia. Gdańska
nr, 62 II ptr. lewo.

(3824

Pokój
umebl. do wynajęcia,
ul. Marcinkowskiego 8b
II ptr. prawo. (385o

’ Pokój
przy inteligentnej spo-
aojnej rodzime do wy
najęcia Plac Piastow
ski 2 III. (3864

2 pokoje
umeblowane z wszelkie
mi wygodami, razem

lub oddzielnie, przy ul,
Gdańskiej do wynajęcia-
Telefon 10-79. t3393

Biuro oiif njrom(Mj
Karoia SchrSdela,

Mowy Rynek 6 ?l.
załatwia wszelkie spra
wy sądowe, hipotecz
ne, karne, kontrakty,
spółkowe, administra
cyjne, reguluje, bipó-
teki, załatwia wszelką
korespondencję i/prze’
prowadza ciche akordyj

(9804)

Pokój
umebl. do wynajęcia za-;
raz Dąbrowskiego 14
parter prawo, (3821?
..... .........i.... .......... . !.I.I.I.

Pokó i
umebl. do wynajęcia,5
Słowackiego 2 I ptr. /

(3493

Pokój
do wynajęcia z utrzy-.
maniera lub bez. Grodz?
two 26 II lewo. (3624

Pokój
umeblow. do wynajęcia?
Lewandowski, Chocimska
nr. 10. (3588

Pokój
umeblowany do wyna
jęcia. Wileńska 12 par
ter Jewo. (3617

Pokój
ładnie umebi. zaraz do

wynajęcia. Maiwald, ub
Gdańska 137. (3674

ROZMAITOŚCI

Obiady SO yr.
Bar Angielski, Gdańska
nr. 165 Koncert- (29177;

Obiady
i kolacje. Hote’l Boston,
Dworcowa 7a. (3572

Panna
posiadająca komoletną
wyprawę poszukuje zna
jomości celem zamąż-
pójścia. Panowie raczą
oferty złożyć do Dzień,
Bydg. pod .,B. 28".

(3823

Kawaler
przystojny, lat 40, etatowy

urzędnik państwowy
8. stopnia służb, w Pozna
niu, majętny, poszukuje
znajomości pań w celu

matrymonialnym, Przy
stojne i miłe panny, wzglę
dnie bezdzietne wdówki,-
posiadające kompletną
wyprawę i cokolwiek ma
jątku, raczą oferty złożyć
do Dzień. Bydgosk. pod
,,Poznań 40". Dyskrecja
zapewniona. (3786

Inżynier
technolog z 18 letnią
praktyką w zakładach

orzemysłowych, jako
konstruktor, kierownik
i organizator, poszukuje
wspólnika do otwarcia.
B. Techniczno - Kon-
strukc. i Handlowego,
ewent. przystąpi do ist,
niejącego Biura Tecbn.

Ofety-do Dz Dydg. dla
K. W’ojciechowskiego.

(3311

300 zł.
dpm temu, kto wskaże
adres: Eugeniusz Czer-
nak, buchalter, lat 3S
urodź. Bielsko - Biała,
ostatni pobyt Brodnica
P-anorze . Sułtan Toruń.
Szerok 24. (3790

Przybiąkal
się pies pokojowczyk,
bronzowy. Właściciel ode
brać może za odszkodo
waniem w przeciągu 3 dni,
inaczej zatrzymam na wła
sność. Ui. Jenerała Bema

nr.3,I.p.pr. (3687

Vwiadomienie.
Z dniem 3, II 26 opuścił
stanowisko kierownika w

firmie naszej p. J . Pyśzfca.
Od podanej daty nieodpo-
wiadamy za żadne trans
akcje handlowe, poczy
nione przez p, P, Wszelkie

zaległe sprawy płatności
prosimy skierować do na-;
szej Centrali Poznań, SwJ
Marcin 54. Polecamy się-
nadal łaskawym względom
szanownych odbiorców,
służymy chętnie cenami-
nizkiemi i usługą rzetelną?,
skład rowerów, części i
warsztat repar. Z powa
żaniem Fr. Wylęgała i S-ka
Bydgoszcz, ul. Dworcowa
nr. 94. Telefon 1275. (3769



Nr. 38.st. ip; Niedziela, dnia 14 lutego 1926 r.

Dnia 12 lutego 1926 r. 0 godzinie 2,45 rano zasnęła po ciężkich
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św. nasza najukochańsza matka

i babcia 1

ś. iw, l?reHiBćSsaKfeo
w 66 roku życia.

W smutku pogrążone dzieci i wnuki.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 15 bm. o godz. 10,30
przed pot. z kaplicy nowego cmentarza. Msza żałobna w poniedziałek,
15 bm. o godz. 9 -tei rano w Farze. (3949

Dnia 12 lutego zmarł, opatrzony Sakramentami św. mój najdroższy mąż,

brat, szwagier i wujek ś. p.

O czem donosi w smutku pogrążona
Sowo i rodzino.

Spokój Jego duszy.

Pogrzeb odbędzie się dnia 15 iutego 1926 r. o godzinie 4.30 po południu z domu żałoby
Oliwy to wo 10. ’

3953

pierwszorzędne nasiona insnEHiowe
polecam: IfiolaSierg ,,Erfurokie=1, karłowe.

HColSSfiOH’O ,,Śnieżna Kula" itd. (724
SsaBcudSB inspektowa — Betlnera, Cesarska i jajowa.
S^impirarat^itńB ara si’wy Lucntlus i Duńskie. sOsgfjłÓBPaffiia
inspekt. Noego, najlepsze i inne oraz W9BSRdaBlS,,?SB HHS9.H-

ssitaajniea warawwrae S Bstwiaisswe.

SI. Szukalshl, BydgoszBZ, Dworcowa S5ł
Skład nasion. Cennik na rok 1S20 przesyłam na życzenie gratis i franku

W czwartek, dnia 11-go lutego 1926 r. o godz. 16-tej rozstała się
z tym światem w 28 roku życia, opatrzona Sakramentami św. po długich
iciężkich cierpieniach moja najdroższa żona i najukochańsza mateczka

50 P S., natyehaiiasl do

użytku, z nieczynnej
browarni, nadająca się
do tartaku, korzystnie
na sprzedaż, lub na za
mianę na nowe lub ma

io używane 36S1
modne auto.

Zgf. pod ,.O. 3238" do
biura ogłoszeń Wa!is
Toruń 3681

deski sucheś, p. z Jarząbków

Kunegunda G(intzlowa
odrlaje po najtańszych cenach.

Bydgoszcz, Gdańska 42. Te!. 256Eksportacja zwłok do kościoła parafjalnego odbędzie się w ponie
działek, dnia 15-go lutego o godzinie 10-tej przed południem, poczem

nabożeństwo żałobne i pogrzeb, o czem donoszą

w ciężkim smutku pogrążeni

Poleca

się maszyny do szycia,
rowery, wszelkie części do

tychże, płaszcze, węże ro
werowe, wszelkie części
rowerowe. Harmonijki
ustne, rozciągane, struny
do skrzypiec i mandolin.

Baterje, futerały, żarówki
do lampek Sprzedaż detal,
i hurt Ceny bardzo niskie.

Wielkopolski Dom Spor
towy, W. Krauze, Byd
goszcz, Długa 50. (3932

Przyjęliśmy na Bydgoszcz i okolicę

Morzewe, dnia 13. II . 1926 r,

Zamówienia uskuteczniamy natychmiast.

c. hArtwió s.-a.

Bydgoszcz, :s Dworcowa 72.
TELEFON: 190, 468 i 469. 3910.

HARTWiG KANTOROWICZ
PROBIERNIA

wł. Fr. Kalkstein-Osłowski

Bydgoszcz. Telefon 724.

Z powodu remontu w poniedziałek
lokal zamknięty.

OTWARCIE we wtorek, dnia 16 bm,
o godz 8 rano, 3903

W postępowaniu upadłościowem co do majątku
firmy GRAND-CAFfź;-VARSOVlE spółka z ograniczoną
odpowiedzialnością w Bydgoszczy, ul. Jagiellońska
odbędzie się

drugi zaliczkowy podział w wysokości io%
Zestawienie uwzględnionych wierzytelności można

przejrzeć w sekretariacie tutejszego Sądu Powiatów,
pokój 9.

Bydgoszcz, dnia 11 lytego 1926 r,

3907) M. Lewandowski, zarz upadł.

poleca

jw Oosendowslii
Zakład pogrzebowy Związku Drużyn Konduktorsktch

odbędzie się (3811

w dnia 14. b. m.

na sali pana Wisherta (stara Bydgośzcz)
z urozmaiceniami, poczta japońska i t. d .

Otwarcie kasy o godzinie 19-tej wies:z.

Komitet zabawowy.
Kuplę bryczkę

W poniedziałek, dnia 15 Sutego br,
o godz. 2 popołudniu sprzedawać b?dę hur
townie w targownicy miejskiej jatka 27,
najwięcej dającemu i za gotówkę:

wyroby mięsnei mięso. (3951

ŚEsisareKg,
pom. komornik sądowy w Bydgoszczy,

!skf?ą — małą na jednego konia

Spieszne zgłoszenia składać:

uL Sowińskiego 13. telefon 1855

WSśW^SagisńtsBfiB. (3875

w swfeolę, ’O. te. sai,
wielkie

Swiniobicie "JKF
świeże kiszki, kiełbas i z kapustą i nogi

w eprzowe połącz n’

z kóiicerfem artyslycznem
na co uprzejmie zapraszaWincenty kujawskiFord ińska 1. Teł 1658

wielki wybór trumien od najmniejszych do

największych po cenąch konkurencyjnych. (8754

goaatte B^OKoaaaaBSlci Mb-. W35.

Dnia 22. b m. odbędzie się w sali pana
Wicherta przy Rybim Rynku

Waloe zgromadzenie
Spółdzielni Piekar’y i Cukierników.

Porządek Obrad przedstawia się następująco:
1. Zagajenie i powitanie.
2. Odczytanie protokółu z ostatniego

walnego zgromadzenia.
3. Sprawozdanie z rewizji i interesów

Spółdzielni.
4. Pokwitowanie zarządowi i radzie nad

zorczej.
5. Zmiana statutu § 51, 53.
6. Wybór nowego zarządu i rady nad

zorczej.
7. Wolne głosy.
8. Zakończenie. 3890

Filipowski: Przewodniczący Rady Nadzorczej.

Ważne dla cukierników i fabryk czekolady
Pomorza i Poznańskiego 3950

P. P . cukiernicy, którzy nie wiedzą, że naj
taniej zakupić mogą wszelkie surowce i dodatki
cukiernicze tylko w firmienależące do mas upadłościowych

1. f-my Klemens Waićacki Bydgoszcz
2. f-my J. Katrzyński i S.a ,,

3. f-my ,,Sukno" wł. A . Schustermann ,,

wystawia się niniejszem każdą z poszczególnych
mas, na całkowitą sprzedaż.

Celem przeglądu zapasów uprasza się P. T. in
teresentów zwrócić do mżej podpisanego. Tamże

należy skierować oferty piśmienne najpóźniej do dnia
20. bm. 3909

L?On May, zarządca upadłości
Plac Wolności 1. Telefon 973.

LOCKwe

Bydgoszcz, Jggłehońsko 12, Te!, 959
n:ech się przekonają, Specjalność: cuvertury
własnej

W poniedziałek, dnia 15 lutego br.

wieczorek familijny
Wiasny .w,rób kaszówek, wątrooianki
i kie basy z kapustą na co uprzejmie
zaprasza (3905). ,.Gospodarz.’

Spółka Akcyjna Warszawa

od zł, I,SO za funt.

arcydzieła produkcji 1926 r. pierwszy

raz w Polsce! Z uroczą ,czarującą dawno nie widzianą FERN ANDRĄ
n O oMowimi filmie pod tytułem:

Nowości
w najlepszej swej kreacji w najnowszym O CTtetifO’

__

,,Odu świat grzeszno wola
Sensacja! Bogata wystawa! Salony! Spelunki! 3871 Uwaga s bezsprzecznie każdeg(

Potz. O qodz. 6,35 l 8.40
W niedzielę o godz. 3,23

Mostowa 5. Telefon 38S.

w r"-.Ta jNad program: ======c===a

Tąy^OElmilE filmowy
i zachwyci, szumnych wystawowych reklam nie potrzebuje


